
ZJAZD BUŁGARSKIEJ 
MŁODZI EZY 

27 maja był ostatnim dniem ob
rad XIV Zjazdu Oymitrowowskiego 
~omun1stycznego Związku Młodzie
zy_ Bułgarskiej. W tym dniu prze
mowIen1e wygłosił sekretarz gene
ralny KC BPK, przewodniczący Ra
dy Państwo LRB - Todor Ziwkow. 
W_ysoko ocenił on dziololność Oy
m1trowowskiego Komsomołu. 

W SZWECJI 
NIE ZAROBI SIĘ 

Szwedzko agencjo prasowa „TT" 
przypominając o wprowadzeniu 
przez Szwecję przymusu wizowego 
dla Poloków pisze, iż władze 
siwedzkie zdecydowały, że w tym 
roku również nie będą udzielane 
zgody studentom i innym obywate
lom polskim no podjęcie pracy w 
Szwecji w okresie wakacyjnym. 

Jubileuszowa sesja 

sopockiej MR 
Wczoraj w Urzędzie Miejskim w So

pocie odbyło się jubileuszowa XX se
sjo M;ejskiej Rady Narodowej. Jej te
matyko poświęcona było m. in. ocen .e 
działań społeczno-gospodarczych i wy 
konania planu i budżetu miasto w roku 
1981 oraz zobrazowaniu stanu przygo
towań do obecnego sezonu letniego, 
a także wytyczeniu kierunków działa
nia do końca br. 
Sesję otworzy! przewodniczący so

pockiej MRN Slonisław Wysiecki, Przy. 
witał on rodnych oraz zaproszonych 
gości. Byli wśród nich m. in. przewod
niczący WRN Lech Bednarski, prze
wodniczący WK SO Andrzej Bartel, I 
sekretarz KM PZPR w Sopocie Andrzej 
Bednarski, pełnomocnik KOK kmdr 
Stanisław Pelka araz reprezentujący 

administracyjne władze miasto prezy
dent Cezary Dąbrowski I wiceprezy
dent Tadeusz Rymszewicz. 
Szczegółowo tematykę obrad sopo

ckiej MRN przedstawimy w poniedział

kowym wydaniu „Wieczoru Wybrzeża". 

Po pę 1nl si cach 

posierpniowych nadziei 
e 

Rozmo"ra z łTil Il. 

,,Życie Warszawy" opubli
kowało wywiad ze Stanisła
wem Cioskiem sekretarzem 
Komitetu Społeczno-Politycz
nego Rady Ministrów. Za
mieszczamy fragmenty. 

~ Szok, jaki przeżyliśmy pięć 
miesię<'y temu w momencie wpro
wadzenia stanu woJenneg-o, spowo
dowany był nie tylko drastycznym 
ograniczeniem swobód obywatel
skich, ale tak:i:e, a może przede 
wszystkim, obawą, że ta dramatycz
na decyzja oznacza w praktyce prze 
kreślenie posierpniowych nadziel i 
aspirarji społecznych. Czy mogli
bJ·śmy, panie ministrze, za<'ząć na
sza rozmowę od określenia re1ac.ii 

między stanem wo,iennym, a zapo• 
czątkowanym w sierpniu dziełem 

naprawy Rzeczypospolitej? 
- Domy~lam się, że chce mi pani 

tasugerować formulę: .,Mimo · sta
nu wojennego realizujemy proces od 
nowy". Moim zdaniem, praV\.'<la l':.a
sluguje na bruialniejsze postawienie 
sprawy - stan wojenny wprowa
dzono nie tylko z nadrzędnych racji 
egzystencji narodu i państwa, a,le 
także po to, żeby ratować posierp
niowe nadzieje społeczeństwa na 
demokrację, reformę gol'!podarczą. 
wyjście z kryzysu. 

- Demokracja pod osłoną sta
nu wojennego, przyzna pan, ie to 
brzmi osobliwie ... 

- Przyznaję. Ale wierz.e, że każ
dy uczciwy i nieuprzedzony czło
wiek przyzna reż, że -wprowadzony 
w grudniu stan wojenny też ie.st 
osobli\vy - nie obalono władzy, 

funkcjonuja or!!any przedstawiciel-

Inauguracja na rejach! 

,,Dar Młodzieży" 

Cioskie1n 
skie. Rodzą się przygotowane mię
dzy sierpniem 1980 r., a grudniem 
1931 r. m;tawy, wchodzi w życie re
forma gospodarcza. Stan wojenny 
wprowadzi! elementarne z.dyscy,pli-

(Dokończenfe na str. 2) 
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dziś pod żaglami . 
Pomyślnie i zgodnie l programem próby wszystkich zespołów ~echonic:2- Wybiła o-o 

stoczniowych prób morskich przebieg• nych. Ilość wykrytych blędow i uste- . ~ 
ly 5-dniowe proce 160-osobowej ekipy' rek technicznych nie odbiego od spo-

GDYNIA 

Cena 4 ał 

egzaminującej sprawność żeglawq tykanych podczas innych tego typu k e e 

;~a;:;u ~:~~~~!~'dzo~:k si:od~~:~
00~; prg~iś m;rs~ii~y no mili pomiarow~~ Cze iwan e na 

sprawdzono maksymalną szybkosc 
statku przy procy obu silników. Nie

Zakłady Urządzeń Przemysłowych w 

Nysie (woj. opolskie) są znanym w 

kraju producentem urządzeń dla cu

krownictwa, mauyn I aparatury chemi 

cznej - w tym kompletnych fabryk 

kwasu siarkowego - a takie urządzeń 

energetycznych I Innych. Większość 

produkcji przeznoctona jest no eks

port do ZSRR, Węgier, Czechoslowa

cli, NRD, Jugosławii I Indii. 

Wytwarzane w ZUP urządienio cha 

rakleryzuje wysoka wydajność I nowo 

czesne rozwiązania. Ostatnio przystą

piono m, fn. do wykonywania prototy 

powych matryc do pras do wysłodków 

buraczanych. Plany produkcyjne w br. 

w zakładach wykonywane są dzięki 

dopasowywaniu zadań w poszczegól

nych wydziałach do posiadanych ma• 

terlałów I surowców. 

Mr.: Zbigniew Niemczyk i Marek 

Brach przy monlai:u krajalnic do bu

raków przeznaczonych dla ZSRR. 

CAF - Krzysztof Swiderski 

Świąteczna 
wizyta . 

u rolników 
- działaczy ZSL 
Tradycyjnym zwyczaiem z okazji 

Swięta Ludowego da długoletnich dzio 
!oczy ruchu spod Zielonego Sztandaru 
- gdańskich roln ików dzisiaj udała 

się delegacja w skład której weszli 
przedstawiciele miejskich instancji 
PZPR, ZSL i SD oraz władz. 

W trakcie wizyty delegacji w gos• 
podarstwie Bolesława Danaszka w Klu 
kowie wręczono mu przyznaną przez 
ministra rolnictwa odznakę „Zasłużony 
Pracownik Rolnictwa". Kolejno wizyto 
odbyła się u Klemensa Henigo w Ja
sieniu, a następna u Władysława i 
Wiesława Kudłów w Łastowicoch. 

W planie na dzisiaj jest także wizy• 
ta u Stanisława Rowińskiego w Lip• 
cach I u Marli Góreckiej w Gdońsku-
Oruni. W.R. 

Dzień 

Działacza Kultury 
Wczoraj w Muzeum Narodowym w 

Gdańsku odbyło s ię, z udziałem I ,e· 
kretorzo KW PZPR Stanisława Bejgara 
i wojewody gdańskiego gen. bryg, 
Mieczysława Cygana, spotkanie z oka 
zji Dnia Oz-iolocza Kultury. Wręczone 
no nim zostały odznaczenia państwo
we, resortowe odznaki honorowe I na
grody pieniężne. Złotymi Krzyżami Za
sługi udekorowano: Otylię Grabowską, 

Jerzego Krechowicza, Romana Sznaj
dera, Witolda Wierzbickiego, Alberta 
Zalewskiego, Klemensa Zielke, Brązo-

wy Krzyż Zasługi otrzymał Brunon 

• • uz sezo 
' 

Cirocki. Wręczono 5 odznak honoro
wych „Zasłużonym Ziemi Gdańskiej", 

• 43 odznaki „Zasłużony działacz kul
tury". 16 złotych i 8 srebrnych odznak 
„Za opiekę nad zabytkami". Zarząd 

Okręgowy w Gdańsku Stowarzyszen·a 
Księgarzy Polskich przyznał doc. Ma• 
rianowl Pelczarowi i Ryszardowi Star
czewskiemu nagrody im. Aleksandro 
Krawczewskiego. 

Lody smakują nai,1 najbardziej 
stety, nie znamy jeszcze wyników lej 
próby. Pobyt w morzu zastoi wyko-
rzystany przez załogę pokładową do 
założenia na rejach żagli I uzbrojenia 
ich w kilometry lin. Wczoraj bosmani 
z 30-osobową grupą studentów WS~ 
przeprowadzili próby stawiania poszcze 
gólnych żagli. No dzień dzisiejszy za
planowano postawienie wszystkicr 
Nie wiadomo jednok czy do lega doj
dzie, ponieważ rono wiały stosunkowo 
słabe wiatry południowo-zachodnie 

Sprawność fregaty pod żaglami po
winno być przeprowadzono przy sil· 
nych i wiejących z różnych kierunków 
wiatrach. Takie warunk' umożliwiłyby 

pełną ocenę walorów nowego ża

glowca przez przebywających na jego 

prz [JO 

akac jn 
ą ,,Lu n 82'' 

Odczytany został także lis!, skiero
wany przez ministra kultury i sztuk 
Józefa Tejchmę do mieszkańca Gdań
ska - Stanisława Zdziarskiego, który 
przekazał cenne dzieło polskiej sztuk 
dla Muzeum Narodowego w Gdańsku. 

CAF - Edmund Uchymiak. 

Brytyjczycy tego • 
się 

e 

n1e 

pok!aczie specjalistów, jak b. kamen· 

dania kpt. i.w. Kazimierta Jurkiewicta, 

obecnego komendanta kpt. ż.w. Tade• 

usza Olechnowicze i kierującego ża

glowcem podczas prób starszego ofi

cero kpt. ż.w. Leszka Wiktorowicza. 

Przypuszcza się, że próby zostaną 

zakończone w najbliższą niedzielę 

statek powróci na dokonanie popra

wek do Stoczni Gdańskiej im. Lenina. 

(wś) 

spodzie,vali.e. 

\ 

\ ,T trosce o 
J AK wypadły gdańskie. przymIa_r· 

ki do „Lato 82"? Po informacJe 
o wynikach dotychczasowych 

dz,ałoń zwróciłam się do dyrektora 
Zakładu OrganizacJ Wypoczynku Dzie
c, , Młodzieży Kuratorium Ośw•oty 

Wychowania mgr treny Solskiej, 
Jak się okazuje, podczas tegorocz 

nych wakacj, z różnorodnych form 
zorganizowanego wypoczynku letniego 
skorzysta mniej dzieci i młodzieży, niż 

wcześniej zakładano. Zamiast plano• 
wanych 80 tys. będzie 75 tys. uczest· 
ników. Tok wynika z potwierdzeń, prze 
kozonych do 24 bm., zmniejszenie wa
kacyjnego popytu dotyczy to głównie 

kolonii zakładowych (z 38 tys. na 33 
tys, uczestników). Male przedsiębior

stwa tylko w nieznacznym bowiem 
stopniu podejmują się organizacji 
własnych placówek. Również niektórzy 
rodzice wycofują zgłoszenia. Są i as
pekty finansowe. 

rgentyńska kont fe sy a 

Przeciętny koszt 26-dniowego turnu
su - kolonii lub obozu - wyniesie 
od 7,5 do 9,5 lys. zł. Zwiększenie 

kosztów utrzymania wakacyjnych pla
cówek pokryte zostanie w częśc: z 
funduszu socjalnego i dotacji. Wyso
kość obowiązkowej odpłatności rodzi
ców za pobyt dzieci wynosi nie mniej 
niż tysiąc złotych, o średnio ok. 2 -
3 tys. zł, łącznie z tzw. odpłatnością 

dobrowolną wnoszoną na poprawę 

wyżywienia. 

ku qodżin? 
Zmniejszeniu mogą ulec także roz

m:ary akcji letniej organizacji młodzie
żowych, o ile wybrzeżowe przedsię
biorstwa nie zgłoszą zapotrzebowania 
no pracę wszystkich chętnych juna
ków ze szkolnych hufców wakacyj
nych. Z 55 tys . wybierających się no wa 
kacje ok. 60 proc. (33 tys.) wypoczy
wać będzie na terenie województwo 
gdańskiego. No gdańskie Wybrze:ie 
wybiera s ę ok. 60 tys. młodych oby
wateli. Pozo tym z rozmaitych form 
wypoczynku, organizowanych w miej
scu zamieszkania skorzysta ok, 20 tys. 
osób. 

krótkim komunikacie opubliko-
wanym wczoraj w,eczorem w 
Buenos Aires dowództwo argen

tyns ie poinformowało, że siły argen
tyńskie kontynuują ofensywę przeciwko 
wojskom brytyjskim. Tego dnia doko
nały kolejnych ataków lądowych i po
wietrznych na pozycje brytyjskie na 
przyczółku wokół miejscowości Son 
Carlos na Falklandzie wschodnim. Nie 
pedon~ szczegółów o wyn ikach tej 

akcji. Podano jedynie o zadaniu prze
ciwnikowi ciężkich strat. 

Komunikat stwierdza, że wojsko lą

dowe nadal nękają siły brytyjskie, 
uniemożliwiając im posuwanie się w 
głąb wyspy. W Londynie natomiast 
Margaret Thatcher oświadczyła w 
Izbie Gmin, że oddziały brytyjskie 
„wychodzą z przyczółka I posuwają 

się do przodu". 
Niezależna agencja p1asowo „Noli• 

W rocznicę _śmierci 
Wielkiego Prymasa 
R OK temu, 28 maja 1981 

roku w \Va.rszawie zmarł 
ks. kardynał Stefan Wy

szyński. ~azywa się go dziś Wiel 
kim Prymasem. By! bez wątp:e
nia ogromnym autorytetem mo
ralnym zarówno wśród ka to li
ków jak i niewierzących. Xie 
tylko w Polsce. 

Autorytet 'ten wyrastał przede 
wszystkim z konsekwentnej, na
cechowanej osobistą odwagą po
stawy kapłana - patrioty. Słu
żyć kościołowi, wiernym, służyć 
narodowi, służyć Polsce - były 
to jego zasady niezłomne. Jego 
patriotyzm tak gorący, 1ż 

c hciałob:v się powiedzieć trady
cyjny - był jednak patriotyzmem 
wielkiej próby. Patriotyi.mem o
sadzonym w realiach kraju . i 
świata . 

Z zafad chrześcijańskiej morał 
nośei wyprowadzał kardynał 

Wyszyński obowiązek służby in
nym, obowiązek obywatelskiej 

/ 

rzetelności, obowiązek t-0.Jerancii 
dążenia do utrwalania ładu 

sp<ilecznego, porozumienia i u
trwalania narodowej wspólnoty. 
O<lważ:1ie glo.,il te zasady za w
sze, a szczególnie mocno w ostat 
nich miesiącach życia pragnąc, 

aby Polska zdołała jak najszyb
ciej otrząsnąć się z kryzysu, aby 
nie przerodził się on w kryzys 
podziału narodu, w k_ryzys wza
jemnej nienawiści. 

Kardynał, choć wychowany w 
duchu innej, przemijającej epo
ki, pojmował głębię przemian 
współczesności 1 kierunek raz.wo
ju świata. Starał się prowadzić 

Kościół polski drogą dostosowana 
do burzliwych przemia,n naszych 
czasów. Spotykał na tej drodze 
przeciwności i doznawał ooob[s
tych porażek. Ale gorący patrio
tyzm budowany na politycznym 
realiźmie nadawał jego działa
nio•m wymiar, który na trwałe 
wpisał go do historii Polski. 

cios Argenlinas" padała, że siły ar gen 
tyńskie przygotowują się do zmaso
wanej ofensywy w celu zepchnięcia 

Brytyjczyków no morze. Powołując się 

na żródla wojskowe, agencjo pisze, 
że jest to już tylko kwestio godzin, 

BBC, powołując się no nieoficjalna 
doniesienia napływające z rejonu walk 
przyznała dziś, że wojsko brytyjskie 
napotykają na gwałtowny opór ze stro 
ny Argentyńczyków. . 
Równocześnie z eskalocjq działań 

zbrojnych na Falklandach-Malwinach w 
• nowojorskiej siedzibie ONZ sekretarz 

generalny lej organizacji Javier Perez 
De Cuellar podjął nowa wysiłki me
diacyjne. 

Wczoraj przeprowadził on odrębna 

rozmowy z przedstawicielami Argenty
ny i Wielkiej Brytanii. 

Sekretarz generalny ONZ oświad

czył reporterom, że pojawiło się kilko 
nowych sugestii. Nie ujawnił jednak 
szczegółów. Nie po1iedziat również, 
kiedy spotka się ponownie z przedsta-
wicielami obu państw. ' 

PAP 

A A ** 

Gospodarze muszą więc być przy
gotowani do zapewnienia lokum, wy
żywienia i zajęć dla ok. 100 - 110 
tys. uczniów szkól, korzystających z 
zorganizowanych term wypoczynku . 
Oświata przeznaczyła na ten cel 400 
obiektów, w tym 250 na kolonie i 
obozy, a pozostałe na półkolonie, 

dziecińce I schroniska szkolne. 
Komisje kwalifikujące budynki wy

dały zalecenia dotyczące remontu, 
modernizacji oraz tzw. doposażenia 

placówek. W l'lieklórych przypadkach 
odnotowuje się , trudności. Przewiduje 
się, że zgodnie z ustaleniami, kolonie, 
obozy i inne formy zorganizowanego 
wypoczynku będą miały pełne zaopa
trzenie w artykuły żywnościowe, środki 

E& !&PM JW 

Aresztowanie sprawców tajemniczej zbrodni w Gdyni 

Zabójstwo dla łońcusz o 
• 1 •.• 30 dkg kawy 

Wczoraj w głównym wydaniu Dzien
nika Telewizyjnego mieliśmy okazję o-

• glqdać reportaż o starszych kobie
tach, ofiarach bandyckich napadów. 
Ten typ przestępstw staje się coraz 
groźniejszym zjawiskiem. Ich sprawcy 
liczą na zasobność ludzi w podeszłym 
wieku. Wiedzą, że ze słabymi i bez
bronnymi najłatwiej przyjdzie się im 
rozprawić. Napadów dokonują sądząc, 
że wybierajqc takie wiośnie ofiary, bez 
większego ryzyka zagrabią pokaźne 

lupy. Wczoraj prokurator rejonowy w 
Gdyni dokonał lymczasaw.ego areszto
wania sprawców jednego z takich na
padów, który zakończy! się zabój
stwem 83-!etniej Jadwigi K. 

- Kobieta ta - powiedział nom 
zastępca komendanta miejskiego MO 
w Gdyni, mjr H. Brzozowiec - mie
szkała samotnie w Gdyni-Orłowie. 
Krązylo o niej pogłoska, że ma syna 

(Dokończenie na sir. 2) 

11aj :111łodsz\'Ch 
czystości r opal. Dyrektor Wydziału kształtowaniem postaw obywatelskich 
Handlu , Usług UW wydal w końcu i patriotycznych araz pracą społecznie 

kwietnia wytyczne w tej sprawie dla użyteczną na rzecz gospodarki noro-
wydziałów terenowych organizacji dowej i środow rsko. 

handlowych. Oby handel nie zawiódł Zakłada się, że pra.;e mogQ być 

młodych I Zaopatrzenie w lek, środ- wykcnywane odpłatnie, a zorcbione 
kr opatrunkowe prowadzone będzie pieniądze przeznaczone na cele wy
przez wydzielone apteki. 

Do przewozu uczestników i zaopa
trzenia, województwo gdańskie otrzy
mała na lalo niezbędne ilości benzy-

(Dokończenie no str. 2) 
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Pogoda .na jutr'o 
Jak informuje dyżurny synoptyk gdyń 

sk1ego Instytutu Meteorologii i Gospo
darki Wodnej. jutro zachmurzenie bę• 
dzie zmienne miejscami przelotne opa
dy lub burze. Chlo<lnlej Temperat•1ra 
minimatna od 10 st. C do 12 st. c. ma
ksymalna od 17 st. c do 19 st. c. Wia
try umiarkowane. okresami ctość silne 
zachodnie i p6lnocno-zachodnie. 

ny , oleju napędowego dla potrzeb 
placówek oświatowych, organizacji mło 
dzieżowych i społecznych. 

Najkrócej program tegorocznych 
Rano zadzwoniliśmy do Warszawy ..• 

== 

wakacj' dzieci i młodzieży określa for
mula: ,,wypoczynek, wychowanie, pro
ca", która łączy zajęcia rekreacyjne z 

Jan Paweł 
przybył 

,, Wstydliwa reglamentacja" 
II nadal aktualna 

do We Brytanii 
Papież Jon Paweł li przybył dziś 

rano do Wielkiej Brytanii z 6-dniową 
wizytą pasterską. Jest Io pierwsza w i
zyto, składana w tym kraju przez gło• 

wę Kościoła rzymskokatolickiego w 
ogóle. 

Zgodnie z programem podróży Jan 
Paweł li spotka się z królową Elżbietą 
11 i najwyższym dostojnikiem Kościoła 
anglikańskiego, arcybiskupem Canter
bury Robertem Runcie. PAP 

Wie le osób usłyszało wczoraj lę wio 
domość w radiu bądź w telewizji. 
,,Rozważa si, możliwość zniesienia re• 
glomentacji alkoholu I papierosów" 
Palacze i amatorzy mocniejszych trun
ków - z niecierprwośc ią czekają, że 
już, że nareszcie ... 

- Nie slys_zalem tej informacji, ale 
brzmi ona nieprawdopodobnie 
stwierdzi! dzisiaj rano dyrektor Wy
działu Handlu Urzędu Wojewódzkiego 
w Gdańsku Zygmunt Konopko, - Na 
pewno na czerwiec reglamentacjo na
dol zostanie utrzymano. Przydział pa
pierosów będzie taki sam jak dotych
czas, a no kartki alkoho lowe otrzymy-

wać będą kupujący 1 butelkę. Jeżeli 

chodzi o papierosy importowane, sprze 
dawane dotychczas bez kartek - to 
na rynku możemy się spodziewać 

,,OS" i „Stewardess". 
Aby uzyskać informację pełną i ze 

żródla wszelkich nowin o reglamen
tacji - połączyliśmy się z Biurem 
Regtamentocjl Ministerstwa Handlu 
Wewnętrznego i Usług. Kierująca 

nim p. Elżbieta Abramowicz - rów
nież była zdziwiona treścią przekaza
nej w radiu i telewizji informacji. 

Nic nie wiem na len tema!, żeby 

IDokonczenie na sir. 2) 

Odwiedzili nas w ,,Wle.czorze,, 

O Roslocku i nie lylko 
• li • 
I I 

w minionq irodę odwiedzili noszą redakcję trener ka
dry narodowej judo RYSZARD ZIENIAWA oraz brązo 
wy medalista ostatnich mistrzostw Europy w judo JA

NUSZ PAWŁOWSKI. Zakończone przed tygodniem w Rosto
cku zawody relacjonowaliśmy na bieżąco na łamach spor
towych „Wieczoru", z broku miejsca były to jednak tylko la• 
koniczne wyniki. 

J AK ocenia pan 'występ Pol
skiej ekipy w konfrontacji z 
czołowymi judo,;ami Europy 

pytamy trenera ZIENIA WĘ. 

:Sądzę, że trzy brązowe medale 
wywalczone· przez drużynę w tak 
silnej obsadzie to zupełnie przyzw-0 
ity wynik. Poza Pawłowskim, Są<le 
jem i Dziemianiukiem, którzy sta
nęli na podium, duże szanse na me 
dal miał również Reszko. O tym, 
że go nie zdobył zadecydowało sze
reg przyczyn w tym i pozas.porto
wych. • 

Mówi się często, że mistrzostwa 
Europy to spotkanie najlepszych ju 
doków świata. Brakuje już tylko 
samych Japończyków by wnyscy 
byli w komplecie. 

N ic hc1rdz:e.i mylnego niż to 
stwierdzenie. Trzeba sobie zdawać 

sprawę z faktu, że poza Japonią i 
Europą są jeszcze tak silne ośrodki 
judo jak Korea Płn. i Płd., Brazylia 
a ostatnio i Afryka. Rewelacją osia 
tnich lat są właśnie reprezentanci 
czarnej Afryki, choć nie tylko, fu
rorę robią Alg,ierczycy i przedsta
wiciele innych państw arab:;kich. 
Te dwie imprezy: mistrzostwa świa 
ta i Europy są więc ni eporównywal 
ne a wyższa ranga tej pierwszej 
nie podlega dyskusji. 

Pomijam tutaj sprawę widowis
kowości w obu tych mistrzostwach. 
Europejczycy niewiele różnią się 
mięhy sobą stylem walki, nato-
mia,, między reprezentantami A zj i 
i Afryki obserwować można wiel
kie różnice w stylu, technice i ży
wiołowości walki. 

W Rostocku rozdano medale na.i
lepszym judokom Europy w tym i 

trzem Polakom. Co czeka naszych 
reprezentantów w na.iblifazym cza
sie? 

(Dokończenie 110 str. 5) 

Lubię ten sport. .. CAF 
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, 
Swiat patrzy bezradnie na Falklandy 

O co chodzi w tej wojnie? Ra!.~~~.~.ie ~!!~I~_!,~:~~~~:!!~~~:,!~~!!~! ~,ooo ~oronno doni urn 
nawanie w gospoda rce i - chociaż 
to może mów uib rzm i jak -paradoks 
- prz.ywr6cił podstawowe reguły 
gry. G DY 149 !at temu zbrojna flota 

zaglowa Wielkiej Brytanii zbliży 
Io się do wysp folk!ondzkich, 

l>.rgentyno, ówczesna właścicielka tych 
wysp było za słabo żeby je obronić. 
Falklandy bez straty jednego żołnierza 
zostały przyłączone do ogromnych po 
siodłości kolonialnych wielkiego mo
carstwo, w którym, jak się przechwa
lono, nigdy nie zachodziło słońce. 

Po<lobnie przez zaskoczenie i bez 
siroty jednego żołnierza postąpiło wio 
snq 1982 roku Argentyno, zajmując 

Falklandy-Malwiny i ogłaszając nad 
wyspami swoje suwerenne zwierzch• 
nictwo. Sprawiedliwy akt, powrót do 
macierzy wysp zagrabionych przez po 
tężne kiedyś i nie liczące się z ni
czym państwo koloniolno • imperiali• 
styczne - głosiły tytuły gazet orgen 
tyńskich, 

Tymczasem w Wielkiej Brytanii doz
nano szoku. loden sprawiedliwy akt 
- grzmiała w parlamencie brytyjskim 
Żelazno Dama, premier Margaret 
Thatcher - tylko sprzeczne z pra-
wem międzynarodowym agresywne 
działanie. Naruszenie dobrych obycza 
jów w stosunkach międzynarodowych. 
Tego rząd brytyjski nie puści płazem. 

tynie W ielka Brytanio, jak zresztą wie 
le innego sprzętu wojskowego jeszcze 
przed konfliktem, Najnowocześniejszy 
niszczyciel brytyjski „Sheffield" zatapia 
ny zastoi rak ietą „Exocet" produkcji 
francuskiej wys trze !onej z francuskiego 
myśliwca „Super-Etendard". Tek więc 
sojusznik przyczyni! się do pierwszej 
porażki angielskiej armady. Wręcz co 
le uzbrojenie argentyńskich s ił zbroj
nych pochodzi z Anglii oraz od an
g ielskich sojuszników z USA włącznie. 

Eskalac ja konfliktu zaczęła już bu• 
rzyć dotychczasowe związki między 
różnymi państwami, a nawet kontynen 
tomi. I tak przedstawiciele wie!u par
tii politycznych z kilkunastu krojów A
meryki Łacińskiej ogłosili 18 bm. w Li 
mie rezolucję, wzywającą do utworze
nia nowej regionalnej organizacji mię 
dzynarodawej lecz już bez udziału 
USA. Miałoby ono zastąpić nieefektyw 
ną Orgonizację-c Państw Amerykańs

kich, w której dominujący wpływ ma 
ją Stany Zjednoczone. Henry Kissin
ger oświadczył no konferencji praso
wej we Frankfurcie nad Menem, że 
wojno o Folk!andy spowoduje niepowe 
lowa-ne szl<ady w stosunkach między
narodowych, zwłaszcza między Półno

cą a Południem. 

Uchwalono w tym cz.asie 26 u
staw, w tym 9 z.wiązany-eh z. refor
mą, 4 - z. kompleksem rolnym, 4 
- ze sferą nauki. oświaty i kultu
ry. W tej chwili trwają w komi
sjach sejmowych praclł nad projek
tami 19 dalszych ustaw. Kontynuo 
wany jest w:ęc wielki proces l egis
lacyjny, kontynuowany w d uchu i 
kierunku z.apocząt-kowanym w po
sier,pniowyd1 miesiącach. Ma on 
stworzyć prawne i instytuc.ionalne 
pod.stawy do napra,wy pobskiej go
spodarki oraz wprowadzić takie za. 
bez.pieczenia, aby nie powtórzyły się 
w przysz.lości polityczne kryz.ysy 
wladz.y. 

- A czego, pana zdaniem, nie 
uilało si~ osiągnąć w okresie tych 
pi~ciu miesięcy stanu w ojennego, 
chociaż było to możliwe! 

- Jestem przekonany, że w każ
dej dziedzinie i na ka-żdym stano• 
wisku mogliśmy lepiej zagospoda
rować i wykorzystać nane możli
wc-ści. Przed chwilą czytałem ra.port 
z wo.i;;kowej ins-pekc.ii jedne.1~0 z wo
jewództw. Większość wykrytych 
zan;edbaf1 i braków nada.ie się w 

czy samych , mieszkańców. Na Powtarzam, ie.st rzeczą w pełni 
wszystkich szcz.eblach przydałoby normalną i zrozumiałą, że koniecz-
się więcej aktywności, inicjatywy ność drastycznych wyrzeczeń i 
i gospodarności. ogranicz.eń lu-dz.ie przyjmują niechęt 

- Tego nam stan wojenny nie za- nie i z pret en.sjami. Zapamięta-
pewni. lem sobie szczególnie j ednego z 

- To nie iest rz.eczywiśde sposób moich gdań.skich rozmówców. Wy
na uruchomienie inicjatywy 600· kwalifikowany robotnik. 36 lat. żo
łecz.nej. Stan wojenny sam nie stwo- naty, dwoje dzieci, już nie najgo. 
rz.y ani motywacji obywatelskich, rzej życiowo urządzony, bo z mie
ani nie przyczyni się do - jak się szkan:em, meblami i u,,kladaną su
to- dziś określa - upodmiotowienia mą na własnego malucha. PO\vie
czlowieka, np. w :zakładz:e pracy. dział mi, że czuje się jakby dost.al 
Postawien:e komiEarza woj~kowei::o w łeb, ie jee:o rodzina pażee:nala ~ię 
w fabryce mole pomóc w niedopusz. iuż z marzeniem o samochodzie i 
czeniu do strajku, na którv nas dziś że są na etap;e jego nrz.eJadania, bo 
nie stać, ale nie sprawi, że robot- inacz.ei nie dociągnęliby od pierw
nik poczuje się współgospodarzem. szego do pierwszego. Czv pani chce, 

- A klo mógłby to sprawić? żeby on był wieibic'elem władzy, 
- Powinna władza ludowa, ale która egzekwuje takie i 'IJ.•ięksll 

dotychcz.as nie umiała tego zrobić. wyrze-cz.enia obvwatel: dla wydosta-
Nie umiała tego także „Solidar- nla s:ę z. kryzysu? 
ność". Polit?•ka poprze?ni~i deka-dy _ Ja nie, ale może władza by 
uczyła lu-dz1 łatwego zyc1a za l>O· jednak chciała mieć wielb iciel!? 
ż:vczone pieniądz.e, czyli 1..aprzecze- , . . . •. 
nia gospodarności. Przywódcy - N8: d_z1ś wy:'tarczy JeJ ludzk:e 

GEN. W. JARUZ ELSKI PRZY JĄŁ DYPLOMATÓW KRAJÓW AFRYKI 

Prze wodniczqcy WRON, prezes Rady Ministrów,_. gen. orm}i W, 
przyjął wczora j szefów m isji dyplomotycznych kroJOW ofrykansk1ch 
wanych w Polsce - z okazji Dnia W yz w olenia Afryki. 

Jaruzelski 
okredyło-

LEKTO RZY KC PZPR HA SPOTKANIU Z K. BARC IKOWSKI M 

Również wczoraj członek BP KC PZPR, sekretarz KC K. Barcikowski spot
kał s ię z lektorami KC PZPR, oby omówić aktualną sytuację w kraju i zwią
zane z tym zadan ia partrii. K. Barc ikowski stwierdzi! m. in, w obszernym wy• 
siąpien iu, że polityka partii op;ero s ię na dążenu do porozumien ia z_e . spote
czeństwem które pragnie stabilizacji i spokoju. Jednocześne Jest to IK1 1a wal
ki z przeci.,'.,n ikami socjal izmu, z silami wichrzycielskimi. 

Z KO NFERENCJI PRASOWIJ U RZECZNIKA RZĄDU 

No wczorajszej konferencji prasowej d l a korespondentów zagranicznych, 
zorganizowanej przez centrum prasowe MSZ, z udz iałem w icepremiera Z. Mo
dejo i rzecznika prasowego rzqdu J, Urbana, dokonano oceny aktualnej sy
tuo-c:ji gospodarczej kraju. O to główne wątki informacji przekozonych przez 
wicepremiera z. Madeja dzienn;karzom zagranicznym: O W w ie lu dziedzinach 
przemysłu obserwuje s;ę sys tematyczną poprawę, dotyczy Io zwłaszcza gór
nictwa 8 Zw eksza się produkcja w niektórych przemysłach przetwórczych, 
np. cemen towym e Następuje ożywienie gospodarcze wsi O Stabi lizuje s ię 
też sytuacja no rynku. żywnościowym O W iele zakładów przemysłu przetwór 
czego boryka się jednak z trudnaśc iarr.i , głównie z powodu obcięcie impor
tu surowców i materiałów z Zachodu e Trzeba zw ' ększyć eksport - nacuje 
się że w br. jego wartość do krajów zachodnich wyniesie od 5,S d~ 6 mld do
larów. e W eksporc ie węgla będz iemy bronić naszych trodycyJnych ryn• 

ków zbytu. 
Ten polityczny afront uznano w łon 

dynie za plamę no honorze Brytyjczy
ków i sytuację nie do zniesienia. Rząd 
pani Thatcher ogłosił częściową mobi 
lizocję rekrutów, koncentrację f!o\y 
wojennej i wydał rozkaz znacznej ar
madzie pod dowództwem kontradmiro 
ło Woodwarde'o wyruszenia w stronę 
Fotklandów. Miano je ponown:e zająć, 
jeśli rozmowy dyplomo!yczne nie przy 
niosą spodziewanych, pozytywnych dla 
Londynu rezultatów. 

GDZIE TKWI NAPRAWDĘ 
TAJEMNICA SPORU? 

„Solidarności" okazali s:ę nieodrod·- z:ozur:rueme, na iub:o - ":'·Jadza mu 
nvmi synami dekady sukcesu. Ta-kże s~ z.~b1egać .o poparcie. ~a biegać ucz
nie mówili ludziom prawdy, bo ta c1;v1e_. a w:ęc zaczyna1ac od m~
prawda b;vła gorzka. Nie mówili, że ; 1erna prawdy. Naz.y:"'ać oodw~z
trzeba bęclz:e lepiej pracować i go. ~ cen ~?dwyzk_ą. a nie _regulacia, 
rzej żyć, żeby się wy.grzebać z. kry- me my~:1ć ludz1or;:i :~zu _ie~~oczes
zysu. Ktoś jednak musiał wreszcie _ną obmzka cen P-Z. s.owi~\\} eh lo
lę prawdę powiedzieć i przerwać Komotvw. W naszY_ch warunkach 

a.moc, -:.w;.;;;iQl&,WWWJt.iiiiii,Łi,,iii!P!ł różowy sen o dru>?:ie; Polsce i o dru- gospod~rczych będz1e ~a rdzo trud
giej Japonii. Mówić taką niedobrą nf za_b1egać o poparcie ?P_Oleczne 
prawd~ iest 'P~zykro i niepapular- d.a ':aadzy. Bo ta władz.a. 1esl1 che~ 
nie. al "to należy d obowiązków wYdzw -;nąć kra_; z uoadku_. :nu~1 

Z. KOMENDER O RÓWNOWADZE RYNKOWEJ 

Tak rozpoczął się pierwszy akt do 
dziś nie wypowiedzianej wojny między 
Argentyną i Wielką Brytanią, mocar
stwem z XIX wieku. 

GROTESKOWY KONFLIKT 

Chociaż może się to wydawać dziw 
ne - pisze Garcia lupo, korespon
dent dziennika „EI-Nocionol" z Cara
cas, pracujący w Buenos Aires - ona 
lizy v:ojny robione w Argentynie w o
góle n;e wspominają kwestii ropy naf 
!owej. Propcgondo rządowa wo!i wy
jaśniać len konflikt, jako niepara:wmie 
nie z Margaret Thatcher. Tymczasem 
brytyjski reprezentant towarzystw nef 
towych, Brian Frow oświadczył że pod 
dnem mor$kim wokół wysp jest wię• 

Frow twierdzi, że „klo zawładnie spor 

Z obrad 
Egzekutywy 
KW PZPR 

cej ropy, niź w Morzu Północnym, W Gda11sku 
Toki rozwój sporu o skaliste wyspy, nym terytorium, będzie mieć przed so 

oddalone orl Londynu o - bagatelo bq boom naftowy". Egzekutywa KW PZPR w Gdańsku 
- 13 tys, mil zaskoczyły rządy wielu V/ypow:!:dz, ~rewa zostały jednak abradująca· wczoraj pod przewodnic
poństw, o zwłaszcza sojuszników Wie! szybko zdezciwuawanc doniesieniami lwem I sekrelo:zo KW Stanisława 
kiej Brytanii. W dodatku wysłanie prze z Londynu, że brytyjski przc,mysl naf- se;gera ornawicła dzic.łania zmierzo
c1w Argentynie wielkiej armady złożo łowy nie ma żadnych dowodów na is! Jące da poprawy trudnej sytuacji mie
nej ze stu jednostek floty woj~nnej, w n;enie wielkiej ropy wokół wysp. szkan!owej społeczeiistwo wajewódz
tym lotniskowca, kilku fregat i niszczy Tak więc obie strony dystansują się twa gda,isk,ego. Podstawą do dyskusj i 
cieli, a także ładzi podwodnych i sa- od podejrzeń Jakoby ich nieustępliwość była o;Jrccowonie Urzędu Wojewódz
malotów bajowych wraz z wyrzutniami w konflikcie padykiowano b\•la intt?re kiego w Gda,isku zatytułowane: ,.Pro• 
rakie!owymi - uznano w prasie świo- sem naftowym, a_ nie pc!riotyczno-poli grcim poprawy w zaspokajaniu potrzeb 
lewej za groteskowe posunięcie. tycznym. Je~nakze US Mews and· m;csz:,on'owych l udności województwo 

Tygodnik francuski „Le Figaro • Ma World Repor; w orty}ule_ sweg_o ~.aflo' gci<'r',s~:!'go". 
gazine" pisał: .,Zorozumiolo~ć wielkie• wego eksp7r.o tw1er'-'z1,_ ze obf,to~c r_~ Sytuc:;o mie,:koniawo w Gdańsku 
go mocarstwa ub,eglego wieku powo- PY n~!lowei wysp .,_rr.o,zi przcksztalc:c iest wyp'kowo trudno. Porównanie 
dowoła słabość w cmalizie pozycji prze Malwmy w nowy Kuwc,t . . w,kcir,:ków. średnich z kraju i woie
ciwnika. Negociacje dwustronne w I _tu chyba !ezy p,zyc~yna n,~pr7eJed wód:iv,o wvpodo zdecydowanie nic
sprawie wysp trwały bez żadnego re- nan,a w tym s.9orze Żelazn8J. D?my, kcr:y"!n:e dio mieszkańców. naszego 
zultotu od 17 lat. Brylyjczyczy, którzy pan, T~akher , '.ząd~ _bryly1sk1<':go. i·:o,cwództ.vc No własne m ieszkcn:e 
ie z lubołcią przeciągali, stali się nie- Rzecz 1dz1e. w gtown~J mierze o nc1- crn:,o w woJ gdc:\skim 116 tys. osób, 
1.do'ni do poslrzeżen io sygnałów, col- tę, choc,az . Ar_g-$ntynczy~y- rrogq z z których 2a !:;s. jest członkami spół
kiorn wyraźnych, wzrostu powagi sytu- czys_tym sum:en,em dołozyc do . lego dzielni, 0 77 tys. kandydoton1i. Należy 
acji. D'otego nie przywiązywali znocze swoJe słuszne pol1!ycz:11~ prct~nsJe. :rob ć szyb\q weryfikacjQ wczystkich 
nia do orgM!yr\skiej groźby sięgnięcia aonych, co roodkreś!ono w d·,•sh:s1·:, 

· · dk'" .,k 1· L KONSEKWENCJ!a KONFLl!-TU " po .,,nre sro I w wypa,, u ;os~a poniewci: n e odoawiodają rea :nej sy-
ro1mów". Moi:ia być sz;,rsze q!~b,;z~ n z s ·~ IJc::ji , polrzebom. Na p")wno prawic 

Tymczasem konfilkl tak mały, że oż przewid:Jje. S~krctcrz sl:'1,J Ho,g po- r,od1•,ć,:1.e zw,ększył s:ę okres aczcki
śmieszny nie dawał spokoju sojuszni- nowi! cstc!ri o dreo:.· o1Jczn:, apel do won,o na m,cszkonie i sięga obecnie 
kom pani Thatcher, Wiedzieli oni do- wc!czących stron a zow;es.7e~.e bra:1, 12-i5 lal. 
brze, iż znane są przypadki w historii i przy:,!'i" ~ni2 do rr-kowań. .'I orz~- Z n:cpokojem cjyskutawono .o g!qbo
tego ,wiata, że często z btohych przy c'w:1ym rczlc, s!w;~rd~'ł Ho'g, USA be kin kryzys,'.? w przedsiębiorslwcch wy
czyn poprzestawiały się nog'e ważne G', najwi,:kscym l:oz!~m af,crrym t,,j konawcz'.{ch. Dqien:e do rentcw:iości 
figury no !Zachowr;icy politycznej no- wojny. Ale nic tylk'l. Swoją w;cry']od- przeds:1;::i;orstw b'.Jdow:cr;•ch nie rr.o±e 
szego g'obu. Zaczęto wiec zabicgoć natć w kra;ach t,rnc'~go św,-itc u- jedynie oznaczać stałego wzrostu ko-
o pakoiowe załatwienie sporu. trc::q Wlfsoko rozw:r.iętc krc'e k"n:'C1'.i sztów b:.1dowy mieszkor1. Zakładano, 

NoJpierw usiłował zologaczić spór styc:ne, kI6re sol dorn e rc;::c•ł? w:,: że w br. m::szkcr'>c·, województNa o-
sekretarz stanu, Alexander Hoig, po- ka Brytan'c. \'-/łcś:-,iP. la sc'iC:arnt:-~: trz;,mc1jq ok. 5,S tys, m'e~zkoń, tym
Iem rząd Peru i wreszcie sekretarz g(! wicl'<ier;o k·opilalu pozwo•ita zro:umict czasem w I kwarto'e zasied!ono zo
neralny ONZ Perez de Cuellar. N cste krojom />.zji, Afryki i .A.mn,'ki Polu,;. ledwie 400 m:es,~ań. 
ly ich wysiłki byty bezowocne. P.ząd niorc:, że w sytuacjach ko„r•,;,!,:,. Eg~ekutyw• KW w zwio:ku z tym 
bryiyjski nie chciał przyjąć żadnych wych krc'a kopi!c:listyczre ZC'''ISIC sb uchwa:i/a szereg z:::'e-::cń. No wn'osek 
kompromisów. ną zv10rcle rr1e~iw int~~::?~,:,m po,'i!lw V/ycz:atu Polilyki Soołeszne>i KW na-

W konsekwencji wydar10 rozkazy raz h'ef'n'"[~zy-:h, niezalezr:<? or! i('h uslrn 5!ap1 o:,rcco· .. 10°.iP. · trzy!etn;~flO planu 
coczęcia działań zbrojnych. W;elka ju. Ngentvn::i to rrzs-:: ,~: krcj ontyko odo,Jdcwy c,otencj ał1J produkcyjnego 
Rrytania zarządziła blokadę przeciwko rnun:,tvczny, rzącł1cnv p-!::Z d·1ktatcrs- w budownictw,,,, tok by zdo!ne ono 
icdnos tkom argentyńskim na co!ym ką juntę, u::,biony roGza; 1,1~-;,:,·'./ i pa bv'o w 1985 roku przekazać ludziom 
południowym Atlantyku, zootai<owano pierony s!o'e przez rządy U~'\. 3 ty~. niieu~~ń w budownictwie uspo
okręty wojennej Argentyny, zbombar Jednokze wspamnia'1e wyżej taie leczn'onym, 7os!ana opracowane pro
dowano lotnisko na Fa:k!ondoch. W Ha'go to tylk0 zreczr-y k:icnuflci. P.:~t gr-:,my loc,:ri'.rywanio w lokalne suro-
odwet Argentyna pos\qpfo podobnie. Północnoot'.anlyc~i, l<tćrym v:łc.::::- wce i m"'N oły, budownictwa małych 
Ogłoszono po obu stronach 1,·. d · · t h · · h wie kieruje Pen!agon, wykcr;ys'u:o !::n ·,mew w M·• s oc , gm.noc oraz 
sty pierwszych ofiar w ludziach, zole- konf;J_t· nie i'J'ko jako P'Jligo~ do- wdrożenia. nowych form i metod pro-
nianych okretów i straconych somolo- świo::lczolr,y, lecz także jc,k0 o:e!ek5 t cy oor!vj.iej w budown;ctwi<!. 
tów. Groteskowy konflikt przei~faczyl dla wznic;ia:1m wysciou zbra'r-.\ _ pi No wc:oroiszvm posiedzeniu ustało
się w poważna slcrrcio zbrojne, ukc,zu- sze w d='"'nniku „Prr.wda", V/,'a'ij no, że 16 CZs?rwca br. odbędzie sie 
jr;c raz jcS?cte, jak kruchy jest stoo Kor M • w. Imperializm USA ws~0 ,,,:e z pasiedzen'e o1„narne Komitetu Woje~ 
po~oju no świecie. m,a',,.!sk;,n w istocie liczy no ta, że wód,kie,:io P7.PR w Gdańsku. Jego te-

W;elka Brvtanio, mima pierwszr.j eu- .,udz'e!i lekcji" ws1.ystk;m krojom ro::- matf'm bedą prcb!emy młodego poko
farii ze zwyciQstw poczuto się izolov,,o w:jającym se, mów·qc: to, co cfciś len·o. Zostanie międ1y innymi przl!d
na w świecie. Żelazno Domo posiano przydarzyło ~ię Arpen!vnie, jutro ~cże sławiony raport o sytuacji i perspekty
wi(a wiqc twardo wymusić poparcie no przydarzyć się każdemu tnnemu kroje• woch młodzieży w województwie gdań 
soiusznikach. Z rozdartym sercem, jak wi. sl<im. 

wbdz/ Wład::a to °Powiedziała i ads~n~ć w ,czasie urzec~yw1st~:em_a 
powt;iria to codziennie. '-'<Je_.u -~dlk:ch, marzeń 1 ~czekn:can, 

- Czy \\·ladz:t stanu wojl'nnl";:o takich Jak chocby s~mochód 1;1flJego 
ZlJ'l nas(roj? społeczne? Stopień U• rozmówcv ~ stoczni. To konieczne, 
dz\e!ani;,. jej poparcia? ale_ bar~z? trudne. Sa:n :;ol2ł1-,ivm 

- Władza ma clziś b;udzo ~7_ero- b~-c _m1111slrem w rządz!e, k,óry 
kie ro;:eznar.'e nastrojów spolecz- rozdaJe. 

nych. Op'eramy je m. in. na s:l'Ste. R o1mawiala: RARRARA DRó?'.nl. 
matycznych, rep!·ezentatywn,·ch ba 
daniach opinii· społeczne i. Raz w 

No innej konferencj' prasowej w b iurze rzecznika rządu, z udz iałem mi· 
nislra handlu wewnęlrzenego i us ł u g z. Komendara, mówiono o per~pelcty
wa•ch zaopatrzenia, reformie handlu, ksztallowoniu s ię cen ilp. Jeśl i chodzi 
o zaopatrzenie rynku to najtrudniej jest obecnie nabyć artykuły przemysłowe. 
Ich produkcja spadło znacznie z powodu braku surowców i kompooentów. 
Dalsze operacje cenowe muszą być dokonywane w kantekśc:e wzrostu ko
sztów utrzymania. Ceny zaczynają obn:żoć popyt, dotyczy Io zwłaszcza m'ę• 
so i niektórych wyrobów mleczorsk :ch. Zmalało wykupywanie m·ęso na k01'• 

!ki o ok. 12 proc. Kontynuowane są, lecz z wolna, proce nad reformą handlu 
(samodz:elność przeds:ęb i orstw handlowych), 

tygodniu każdy min:ster. pod0 ekre
tarz stanu, dyrektor general:w ma 
obowiązek p,zebvwanh w terenie i 
z tego obowiaz;,;.u bedz e rozlicza-
ny. 

- Gclzif? p.1.n b~·! ostatnio 
rz~ m p~ n wró<·il? 

7. 

- '.\'a \V,·b,zeh1. m. ':i. \V Stoczni 
G<lc1(1sk'ei. zc!lcżY'c;n bd:11 ; cho
dz.ilem no h?.lcch. roz.:11aw:alem z 
kim c·hci~ l~m i ,., czvm che alem. 

Wypoczynek najmłodszych 
O c1y1T1 mówili pana ro1mńff-

O t~ucln,·:n żvciu - to \\'.<;z,·>· 
c,·. a mlocł7.' d0:l2tk0wo o b,aku 
mie:·1.lc:,ń. \V -~o:-a\.Yrirh O!''J\ln,:c-h -
b~7. 7_;;,ch •.vdu ale i brz wr"!'!flśd ; 
7-:-':)~e 1-rlośr-'~ 1.r- z:,Jz1Jm :P:1:11v-n ko
,:~""'7"'""~c: \'1:cro",T:..,clzP.n'.a st··nu ,,.·o
i<?ririricrn. 

- '.V•."•ra.l~c (I„ noinrt"rmowanh 
"·heh•· ~ 11?s1rohrh .spolrr1n~·rh. 
T 1 k p-:ł 11 o,-..C"n i~ .. , OPi<"ń spo!{"<'zn~~o 

nop~ r"i~ "l . .\d7,? 
- Pr-07.ę p~n' t•1 n:,> może b,·ć 

c·1df)\\" "'->1..:c7.e .c::ri<,lcczr;-t\5t\\'O ~0 .c:t 
n,y;:n-:1~n". n;e .r;; ·,,..,da ,.::;:,,. 7. ma::o\hi
~~ń1Y. ~ h·r-(0 on: n~0rr1 ·by da·\\·rtć 
,_v,•r~z ndo~ci żn o,1e1. oare laf 

1 '1~".1z'.~ im się dz.:~ć e-orz.ei. a n!e 
l<>n'•' Uważ~m 'ednak. Że> v:ięk
c:7.{,~;. :::nnh~c1.ei1.~+·.'.\:c1 ro1.un1ie dz:5. 
no ',yrh 11iec:u miE-siacach. kaniecz
nośf w::irowad7.enia ~tanu wojenne-

™ ... '"; ?µęa:U Q Mb44 ~ IW 

„ Wstyrlliwa 
reglamentacja" 

(Dokońc7eoie ze str. 1) 

ktokolwiek z resortu przekazywał la
k ie wieści. Niedawna odbyła s ię no
sze okresowa konferencjo z przedsta
wicielami przemysłu i reprezentonc, 
branży tytoniowej nie udzielali żadnych 
pocieszających dla handlu in!ormocj, I 
Reglamentacja. którą jo uwazom zo 
wstydliwą - pap,erosów i a koholu 
- zostanie nadoi utrzymana. Czy n;e 
myślimy nad jej zniesieniem? Już od 
chwili, kiedy w sposób zdecentralizo
wony poszczególni wojewodowie ze· 
częli jq wprowadzać na swo ich „włoś

ciach" zastanawiamy się nad tym pro
blemem, ole w tej chwi li - nie jest 
to żaden realny projekt! 

Tok wi•c wszystko pMos!aje po 
staremu. of. 

(Dokończenie re sir. 1) 

brane przez młodzież wycieczki, 
wpłaty na „Dor Młodz ieży" ,lp. 
Równocześnie trwają przygotowania 

do zapewn enio atrakcy jriego spędze

nia czasu. Czyni s ę przy tym staronio 
o nieodpłatne lub zn iżkowe udoslęp

nien,e różnych ob .ektów sportowych 
r,a zajęc·o dla uczestr,ków akcj i let
niej .• 

SPIUIWKI 
MORDERSTWO CZY WYPADEKl 

Tajemniczy dramat rozegrał się w 
m,ejscowości Bartaszewiny, WOJ. kie
leckie. W jednym z domów wybuchł 
pożar. Gdy strażacy dotarli do wnę

trza budynku, zna'e±li w nim zwłok · 
kobiety, 51-lelniej Genowefy PoN'ik. 

W sąsledn m budynku zno!ez ano 
wiszące na belce zwłoki jej męża Bo
lesława. 

z uwagi na tojemn ;cze oko I icznośc1 

śmie rci obu osób, MO prowadz; w tej 
sprawie dochodzen;e, 

SAL MONELLA TRUCICIELKĄ 

Jak już informowal iśmy, w woj. kro• 
śnieńskim trwa walko służb sanitar
nych z masowym zotruciem pokarmo
wym. Epidemia wybuchła w Sanoku, 
o jej przyczyną były spożyte lody. O
gółem zanotowano ponad 600 przy
padków zatruć. Ustalono, że przyczy. 
ną zatruć są bakterie chorobotwórcze 
rodzaju Salmonello. 

W ostatnich dniach zanotowano tyl
ko pojedyncze przypadki zatruć. Zda
niem lekarzy, sytuacjo jest opanowano 
i nie grozi dalsze rozprzes!rzenian'e 
się choroby. Warto dodać, że wszy
scy chorzy znajdują s i ę pod troskliwą 

Za r.ojważn:ejsze zadanie orgon ·za. 
torów uważa się zapewn en,e dz,e
ciorn i mlodz·ei'y bezpiecznego i zdro
wego wyroczynku. Gwaran:em tego 
jest odpow:edz ia'na kadra o wysokich 
kwalifikacjach pedagogicznych. Rekru
towano jest spośród no1_;czycie li, in
struktorów ZHP, studentów kierunków 
pedagog .crnych UG, AWF oraz Stu
d:ów Wychowan,o Przedszkolnego w 
Gdańsku i Gdyn,. Przeszkolo:-co już 500 
osób, o dalszych 200 poznoje właśnie 
stawiane im wymagan·a. Organizac je 
młodzieżowe prowadzą we w!osnym 
zakres:e przygotowan:e kadry obozów 
i kolonii. 

Władze ośw1atowe ws pól dz ołoją z 

zakładami pracy oraz organizacjami 
młodz.eżowym i i społecznymi w spra
wach organ izacyjnych i koordynacji 
poczynań. Byto już na Wybrzeżu w,zy 
locjo z M•n1sterstwo Oświaty i Wycho
wan;o. Ocena wypadła dobrze. Ale 
okazuj<? się, że są jednak spóźni alscy , 
dop·ero teraz zgłaszający loka:izocję 

np. w rejon e Stężycy. Oby nie miel i 
kłopotów z zaopotrzen ,em. 

• 
Podczas mojej 

telefon i c:ągie 
do załatwienia. I 
da nowego roku 

• • 
wizyty stole dzwon i ł 
jeszcze były sprawy 
tak będzie chyba oż 
szkolnego. 

M. ŁASZKIEWICZ 

Zabójstwo dla łańcuszka 
(Dokońcu.nl• r• sir. 1) 

w USA, który jej pomaga. Ta fama, 
która powstała no zosadzie przysło
wia: .,Wyleci słow , k,em o przyleci by
kiem" dotarło do przyscłych zbrodn ia
rzy. Byli prawdapadob11,e przekonan,, 
że czeka ,eh w,, k,, łatwy do zdoby
cia lup. Być maże w swych począ!ka
wych · za;-niorach n e chc ieli popełnić 
zbrodni. W ckol:cy wiedziano, że sta
ruszka była głuchawa. 

Liczący 26 lat, karany za właman ia, 
nigdzie nie pracujący Z.P. oraz reko• 
mendujocy s·ę identyczną charaktery
styką 25- lełni R. Cz. nocą 6 mareo 
znów zołażyli no ręce rękawiczki. 

rych śm,em przypuszczać n t wy•·zy
molby n,e eden zdrowy, młody orga
n :rn, Jadw,ga K. zmarło. 

Po opu5zczen .J M1eszkonio zabó c.f 

po.był, s,ę narzędzi, które posluzyly 
11n do wloman,a. Były to nąż k•J
chenny I śrubokręt~ Jedynym ich tu 
pem był la•\cuszek, który sprzede. 
przygodnemu nabywcy. V✓zgardz , 'la• 
tom:a, t paroma konserwom, m ,E;sny
n,:, kilkoma starymi zegarkom,, zde
komp1etowanyrn zestawem sztućców , 
30 dk q kawy. Zostaw,•, Je, choć po
pr~ednio przygolowoIi już do wyr-Ie
sIcn a. 

Jak wspomniałem, cały czas dz ola
li w rękawiczkach . Ne pozostaw , po 
sob;e żadnych ś'odów umożl i wioj acych 
•eh łotwn identyfikacje. Spalilr r,awe• 
własne ubron,o i abuw,e. M·mo tyci
utrudnień funkcjonariuszom I ~O ud-:iło 
, 'r. wpaść na ich trop i zatrzymać 24 
bm. 

W trybie doraźnym prowadzone c;t 
rł <'le enerąIczne ś I edzlwo. 7t0czv • 
C>/ nie mooa un knoć kory. Gdyby c' 
n e ujc;to, być może wkrótce upntrzy
I,by sob ie kaleJn• ofiarę z kregu so
molnych, starszych udzi, którzy w ich 
mn·em-~·u śpią no materacach wy-

lw1erdz1ł Alexander Haig, Siany Zjedna' H. LECHOWSKI (wś) 
c1.ane opowiedziały się po stronie _________ .:.:_:_:.:,:;.:.:.:.,:,:_:~-----~~~==::-"".:::===::-~::::===-=====--::====:--:::=:=:==-".==:;=::=::--:=;::;;;;:;;;;;;--;;;;;=:;;;;;;;;;;;=-;;;;;;;;;;;;;;;;;;;;;;;;;;;;;--;;;;;;;;;;;;;;;;;;;;;;;:--;;;;;;;;;;;;;;;;;;:.;;-:;;:;;:;::;:=:;--:=====-:====:-
Wielkiej Brytanii, zapewniając pomoc • - 1111 - - - - - - - - -opieką. 

Z włamaniem do mieszkania poszło 
im łatwa, jak no fachowców przysłało. 
Licząc no głuchotę śpiąceI staruszki, 
śmiało penetrowali rnieszkan·e. Bez 
rezultatu. Gdy pr1yszla of iara zostało 
obudzono, znalezionym w m ·eszkan u 
sznurem skrępowa li je j rece i no9; o
raz zakneblowali usta, Teraz już po
szli no całego. Zasłon il i okno, zopa i 
światła. Doszło jednak do szamotani
ny ze stawiającą opór kobieta . .,Uspo
kaja1i" jq powodując: obustronne zła

manie żeber, obrzek płuc, pękn ięcie 
wątroby oraz liczne urazy tworzy i 
crnszki. W wyn iku tych obrażeń , któ- pchanych do:aram,. Luk. 

!og, styczną, w materiałach zbrojenio-
wych, paliwie i łączności satelitarnej. 
W ten sposób, jak donosiło proso a
merykańsko,_ USA stoły się pierwszą 
of,orą konfl,ktu fa'klandzkiego, ponie
waż naraziły się wszystkim państwom 
Am~ryk, Południowej, z wyjątkiem 
Chile. 
Również państwo członkowie EWG 

poparty Wielką Brytanię, ogłaszając 
embargo na handel z Argentyną. W 
ten sposób Ze lozno Damo poczuło się 
pewn1e1 w siodle i kategorvcznie od
mów,lo sekretarzowi generalnemu ONZ 
stw~'.zenia takich warunków do nego 
CJOCJI, oby obie strony mogły wyjść z 
kanfl1klu z zachowaniem tworzy, Oka
mi<? się bowiem, że Wielka Brytania 
mo,e_ zachować twarz wówczas, gdy 
u!roc1 twarz Argentyna. Niestety, to 
zasada działa jednak również w prze 
ciwnym kierunku. 

TRAGICZNE PARADOKSY 

Trngizm lej ob,urdalnd wojny pole 
go mit?dzy innymi no tym, że brytyj 
scy zotn1<>rze giną no tyn, rozleplyn1 
fronc,e od rodzimt?j broni. Nov,,oczes
ne somaIoty brytyj.~kie typu Horrier ze 
strze liwanc są przy pomocy rokiet 
„Blowpipe" produkcji angielskiej firmy 
Short Brothers. Dostarczyła je A rgen-

Jl &iiJ 

Pod koła samochodu 
a. W Gdyni no ul. Czerwonych Ko• 

synierów 8-letni Oktawian G. przebie
gał jezdnię w obrębie wyznaczonego 
przejścia dla pieszych. Został potrą
con y przez „Syrenę" GD0-8676, którq 
kierował Julian S. Chłopca z poważ
nymi obrażeniami przewieziono do 
Szpitala Morskiego. 

• W Gdyni na ul. Bosmańskiej, 4-
letnia Magdalena M. wbiegł o z chod
nika no jezdnię w miejscu nie wyzna
czanym i potrącona zostało przez 
„Fiata 125p" - 4060 GN, którego pro 
wadził Wojciech O. Dziecko z ogólny
mi obrażeniami przewieziono da Ako• 
demii Medycznej w Gdańsku, 

D ZIS mija rok od an:a 
śmierci pryma.0 a Pol.ski, ks. 
karcly,nala Stefana Wy~zyń

skiego. O Ióto.rycznej wielkości tej 
postaci pis1.emy na stronie 1. We,r
tując jednak codzienne gazety na
traLliś:ny w „Słowie Powszcchn;,-m" 
na bardzo interesujące wspomnienie 
o kardynale Wysz~·ńskim, napisane 
p,zez znanego pisarza katolickiego 
.Tana nobra(•z~·ń~kie!(o. Fragment 
tych w.,pomnie(1 pozN,;afamy .sobie 
za-cytować: 

,.To włośnie 22 sierpnia (1980 r. -
przypomnienie red. ,.W.W.") przed wy
jazdem na Jasną Górę no święto 26 
sierpnia długo rozmawiał ze mną. No 
Jasnej Gó:ze wygłosił swojl! słynn!I, 

wspaniałe kazanie, które po roz pier
wszy w Polsce powojennej było tron
sm1towone przez telewizję. Ale po ko
zan,u 'spolkoly Go niemile ataki. Od-
czuł je boleśnie. Podczas obiadu w 
refektarzu klasztornym po mszy na 
szczycie klasztoru kazał mi usiQść o
bok siebie i tyika ze mną przez co!y 
czos obiadu rozmawiał. Po obiedzie 
pocałowałem Go w re kę i powiedzia
łem: .,Historio oceni kiedyś, ile Emi
nencja zrobił dla Polski". 

W listopadzie 1930 r. bylem w RFN 
podczas pobytu w tym kraju papieża. 
Po powrocie składałem prymasowi 
szczegółowe sprawozdanie z tego -
co widziałem. Gdy Mu opowiedziałem 
jak biskup Fuldy złośliwie nie dopuś
cił, obym się spotkał z Jonem Pa
włem w Fuldzie, pokiwał głową, .,Zna
my go, znamy - powiedział. - Nie 
pierwszy raz tok robi, .. " 

Odwiedzając Go w marcu 1981 r. 
znalazłem Go ile wyglądającym, smu
tnym i słabym. Wypytywał mnie, 
wzdychał boleśnie nad działaniem !li· 
dzi, którzy dążyli za wszelką cenę do 
zaostrzenia sytuacji. Dobrze zdawał 
sobie z tego sprawę, kim są i czego 
pragną . .,Ostrzegałem przed nimi" -
mówił. Gdy odchodziłem, odprowadził 
mnie do drzwi i powiedział: .,Przy
chodż do mnie jak najczęściej, Nie 

pytaj nikogo o zgodę, ale pr1ychodź 
zawsze, gdy jestem w Warszawie, na 
mszę. Jeśli będq ci robili trudności -
zażartował - przebijaj się ... " 
Choć powiedział mi Io, uśmiecha

jąc się pogodnie, miałom dziwne u
czucie, że widzę Go pa raz ostatni". 

S ZCZEGÓLOWE reguły gry w 
z.refo,rm.owa-nym sy".tem'e go. 
spodarczym ~ą dość 1.ło.ź:one, 

ale zasada po,fata1wowa wynikająca 
choćby z je,clne~o S - samofinancso
wania. je-"t dość prol'la.: p,rzed„ię
bior,stwo -nie umi~ją.c1t na s•iehie :u.
robić, .nie ~a ra-c]i by-tu. 

Z analii bank<>wych wy,n,ik&, ie 
wkrótce będziemy m ieli pierw~~ o
flary v..,p,row.aozan~ll, r,d,rowy,ch P· 
~ad go,·podarowan ia - czyli -pier
'V"'z.ych bank,rutów. 

.Tak pine „ŻYCIE WARi;;.ZAWT", 
\\ ytypowano ,iuź 50 przedsi,biordw, 
które nir maj~ sun;,; 111:yskania d11 
końca roku tzw. 1.doln o~d kred:vto
wr,j, Najwi,:cej ,ied wśród nirh 
przedsiębiorstw podtegl;vrh resorto
wi budownictwa i przcmyllu mate• 
rialów bndowlany<'b, i;Tynących z 
n{egospodarnośd, marnotrawstwa, 
małe,j produkcji, niskiej wydajności 
pra('y i du:;;ego zatrudnien ia, Rów
nież przed Polską Zeglugą Bałtyc
ką stoi widmo plajty. Ba.n k twier
dzi, że n i e d;i. ani grosza kred ytów, 
a d l a PŻB buduje się jeszcze jeden 
prom „l\lazovia". 

W związku z groźba bankructw, 
we wspomni ane.i ~azecil' ukazało się 
omówienie projektu pierws7cj w 
dziejach PRL n~taWl" o upadlo~l'.i 
czy o bankructwie przedsiębiorstw. 

T)"luł puhllkar,ii: ,,Jak 1bankruto
wać'!". Matrrial jcst bardzo intcrr.
sujący, al e I obszerny, trudny do 
streszc:i:cnla C':tv zarytowania. \\'rń. 
rim:v więc, dn il'rro tematu za kilka 
dni, bo n:rcz .i~8t dek;nra. a t,raz 
tylko syg nallzujemy sprav.ę. 

KDMEN11.1RZE 
. . p1erws1 * Przestroga kardynała * Wkrótce 

bankruci * Dwa bieguny bytu * 
.rekompensata * Prof. S~czepański ma 
* Dla kogo złota kostka 7 

Dodatkowa 
. 

racJę 

K OMU jak się żyje? - pyta 
na łamach „Żyria Warszawy" 
\Vojclerh Wasilewski. 

11Sądzi siE: - pis?.e auto,r - że docho
dy Polaków wzr~ły w latach 70- tych 
dość znacznie. To prawda. ale tylko c,ę 
ściowa. Nie wszyscy skorzystali z pod
wytek plac nominalnych w pożądanym 
społecznle stopnlu. BltZ wlęksEego ryzy~ 
ka motna stwierdzić, t.e bogat.sl doBtell 
więcej biedniejsi zaś mniej. Ci ostatni 
dotkli,:.,;eJ odczuwali 1 odc%uwaJą nadal 
skutki Inflacji 1 sporego wzrostu kosz
tów utrzymania". Utrwaliła sł<!, choć 
n• nom!nalnle wytezym poziomie, ~tara 
struktur~ dochodów. która daleko od
biega od elementarnej sprawiedliwości. 
,.Wynagrodzenie profesora wytsze1, u 
czelni - czytamy w artykule - rowna 
st~ płacy 'I'r.łcz~lnika gminy, z::iś 8:-JY• 
!':tf'nt::. _ zarobkom retere-nta w kółkR~h 
rolniczych. Tn~truktor plastyk w domu 
kultury zarabia mniej nit spr:r.Ataczka". 

Obsc'rwa('_ia potożrnia matl"'ri_alne~o 
n• li:;kiC'h rorl7.in pro,\.·;:idzi c1o stw1etcilf• • 
nia, że najtrudniejs'1e warunki żv"!!l 
ma c,~ść rodzin tzw. homogenicznych. 
t.1. n1ałżeń.;;tw nauc?.ydela :r. nauc7ycid
krl. renc-is;ty ,: renci~tka. f"n,eryta 7. em(' 
rvtkn W 7goła tragic-1.nym oołoże,ni11 
7na1tiU;tl' ~iP pon;)rł milion ęamotnvch 
rort,. ·ców. ,ii!łriwni~ ma1rl< 7. Oz1t-ł:mi 

Wedlu& ·do• lt:1>nych danyc,h mamy w 

Polsc~ ok Il mln g°"'poclars1w domo
wych z te.1 1,czby I.~ mln RO!-POdarstw 
Jest u 12rzytr',w poziomu tyci~. a pol 
mln tyje, '"·re0z w~ zapi.ad ~, ,,kat.tie~u 
według potr,:~b'', Natomi~St na drugim 
biegunie jf~t 1.!i mln p;o~po(!a1 !ltW '-V ~V
tuac.ii wręcz krytyczne.i, z 1 ego pól ml
liona stanowla podopieczni PKPS. 6 mln 
rodTin radykalnle ogreniczaj"c !We ,vy
datki ledwle wią~e koniec • końctm, a 
dol~czylo do n Jch ok. 2 mln roc\1.in na 
t r,w. dorobku, które z tego dorobku mu• 
si.a ty czasowo zrezygnować. 

.. Trzeba więc bronić dz!~ tych mllio
nów roclzin, którym żyje •ie coraz go
rzej, Oznacza to rozbicie całej dotych
czasow~j struktury dO<'hodów. ,Test to 
koni~czne - piszf!' W. Wasilewski - je
śli poważnie myślimy o autPotyc1nej re 
formie go~podarki i pań!t,\.·1t". T'>op\e!"0 
na l(rU?.Sch tPl struktury dochodnw m11-
s1 J>O\V~'tać nowa, rburlnv,,·::uHt \\'f'rlłu~ n1-
,;:ad R-prawied1i,,:ośei. oceny cfek1ói.v or;ł
ry, 111: takt.P. ~or-.ialnego \\.'"!.:parcia tych, 
klorzy go bardro potr1ebu.l~. 

Z E ~prawą pomoc~· :najbied
niejsz:ym ko,re.sponduJe tre~ć 
ro1.mowv 7. ministrem do 

,oraw crn, p ;o.f Zibisfa"·rm Kra
•;iń~kim w ,,Trybuni~ T.11du", Oto 
!ra.gment j~iio wy,powied,zi: 

,.S•di.ę, że ~raJnit' ubo~it> ro,hi
ny powinn;v dost.Li- doda(ko,1e r~
kom1wnsat~·. ale wyrai.nie do nic·h 
adresowane. I to ,jE-.,t ro1.w,1.i.,1111·. 
Rodzin,·, którł' niE- sa w stani._. po
wit;ksz~·r swoi<·h rlod10dńw, Jrn\\ in
ny h~·i· obji;IE- hardtie,i "nikli wa o. 
11il'ka spoh',·1.11"· \\'ai,nym ,:adanie111 
organi,adi spolt'('Ln~·"h J.-st frh "~-
s·L11ki\\ani,, i za tlt'Wll il' nie od1rnwi<'• 
dnił'~o ,\ .~parcia. 

'frzd1a tu jt'dnak o;;raui, z:.{:, d., 
s~·(uadi 1'1<'<·1. ~· wiśl'ie 11zasad11icJ11\ 1'11 
do rod,.i n, ktore nir mo~a napra ~ 
w<lę pomi,c ~obie s.tm~m. l'odkrrś
lam, niE-zhędna jest os(roino,r. \\'i-: 
ksz:v hotliem napt~•w, pirni-:dzy na 
r~·nek moir zniszr1,~ć ten wath- za. 
tążl"k równowag-i rynkowej, Jaki się 
ostatnio nwi.p:al'', 

E XPRESS WmC'ZOR:"IIY" dru
km,i e ro1,mo,wę z .lan('nt Knl.1-
Jem. Prł"zentuje-mv fragmi>nty 

dotyC?.ące rnchu za-woclowego rolni. 
ków i paroz.umienia r.arodov,.,.~o: 

- Jaki kształt powinien, pańskim 
zdaniem, przyjqć przyszły ruch zawo
dowy rolników? 

- Uwożom, że no wsi n ie trzeba 
wprowadzać jakiegoś nowego mode lu 
związku zawodowego. Związk i są , bo 
nikł ich nie rozwiązał, lecz zastały tyl
ko zawieszone ( ... ) Obecnie w kroju 
istnieje kilka związków zawodowych 
rolników, z których właściwie tylko 
NSZZ RI „Solidarność" miał - po
przez podpisan ie porozumień rzeszow
sko-ustrzyckich - konkretny program 
działania. Sqdzę, że rolnicy po przy
krych doiwiadczenioch zechcQ ruch 
związkowy no wsi połączyć w jedną 
całość, oby mógł on siać się godriym 
pnrtnerem dla związków robotn iczych 
oraz dla innych organizacj i, rn. in. d la 
ZSL i ZMW, r którymi w~półpraca 
jesl niezbędna w celu szybk iej odbu
dowy pofskiej wsi oraz po lepszenia wa 
runków życia Jej mieszkańców ( ... ) In
teres wszystkich rolników jest wspól
ny i mvśle, ie po smutnych doświod
u • nioch minionego okresu wyc iągną 

oni wn,osk i no przyszłość i n,e dadzą 
s ,ę poc.Jziel,ć. 

- Profesor Szczepański mówił osia 
Inio w Se jm;• , że porozumienie noro• 
dowe w najważniejszych dla Polaków 
sprawach jest konieczn• I możliw•. 

Jak prob'em len widzi przewodniczący 
rnwieszonego NSZZ RI „ Solidarnosc"? 

- W, pow edż prof. Jano Szczepań
skiego miałe•11 czas gł,:boko prrnrny
ś ! ~c.. WyduJe mi s ę, że jego stano
wisko w kwest ii porozurrnen,o narodo
wego jest sfanow,skiern większości Po
lakow Aby mogla do niego dojść rnu
si zrn;enić się sytuac jo w kraju. My
ślę, że wszyscy obywatele, którzy u
ważają się za prawdziwych synów Pol 
ski z pewnością do takiego porozumie 
nia przystąpiq. Muszą być jednak "'( 
tym celu spełnione określone warun
ki. Powinno się w lej sprawie wypo
wiedzieć całe społecze ństwo. 

N A kan.Pr je.<1.c,.f' raz s "Z 1 ,. 
my <10 t, i S llllPj !!_a7"'Y . alr 
Po f P.mat l •<'i•ze'\O K ' l'' 1. 3 

czerwc, w Budapf'.<ZC1e «:l!1ętlą s·~ 
pierw ze mi~trzo.,twa Ś\\",ata ?." t,
k!.J,daniu ko.stki Rubika. Organiz.a
torzy otn.ymali zglod.en·a of :c;al• 
nych ekip z 30 krajów. 

W m,strrnstwach ~wiata nie zabraknl• 
też przedstawicieli Polski. Ekipa betlzl• 
dwuosobowa : 17-letnl uczeń III klasv 
LO nr 40 w WarsTawle Piotr Serbeńskl 
(zwycięzca mistrzostw stollcy) I Jel'(o o
piekun a 1:ara7.em kle-1·0\vnik reJ)re7en
tacJ1. Pojadą na koszt organizatorów. 

Kafdy ze startujących otrzyma trr.v 
zadania, czyli fr,y odpowiednio .,wy-
miesz;:ine„ kostki. Zwyc\ę1c-a zosta~ ... 
len. którE'Jl(o l'!Cznv c,zas trzech prób br, 
dlll' naJkro1s,y. Warunkirm ,~st posłu
e:1wan1e s1(! \\'Yl~L'7.nie kostkami or:v~i ... 
nalnymt fffmy .. Politovs_. o 1drntvcr
nyeh PRramctrach i 1r1·ko~<'i (wvffiier 
wa~a. opór obrotó\\ ) . ·s11rz('t ten d(')sfar
cra.1a or!(anlzatorzy. Zdobywcy trzpch 
p1envszych ffiH'_1sc ot r1vmają kn<.tki pr,
wleczone 1.łotf'm, srP.hr"em ·1 br·a1cm 1 
au1 ografami p rof . J(rno Rubika który 
Je~ pr1pwodnin~cym .iury , · 

<;zy r.rlobęrł7lemv tvtuł m ~tua *wla~ 
ta. Szanse •ą. tr1.ymajmy kciuki. 

___, _____ __ 
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sqdzq O „W:eczo• To wcale nie znaczy, że w po• szych (gr. I), 55 proc. z grupy Jl, 

rze". z zamiarem zostołych ankietach wyłącznie -nos prawie 50 proc. z gr. iii, ok. 60 I 
ogłoszenia szczegó- chwalono. Wcale nie! Była oslra proc. z gr. IV, 54,5 proc. z gr. V 
/owej ankiety no- krytyka, nawet ostre słowa, ale oraz prawie 70 proc. z gr. VI. Naj-
siliśmy się od w,e- taktownie wyrażone. Niektórzy nosi wierniejszych więc Czytelników mo-
lu miesięcy. Roz- surowi sędziowie podpisali ankiety my wśród najstarszych. 
mawialiśmy o tym choć nie było takiego· obowiązku. z 

k łych liczb wynika, że 59 proc. 
w redakcji jeszcze No pewno, wbrew obawom kil u 
lotem ub. roi<u. anonimow, n1 omu z tego powo u 

I I d . Czytelnicy, których zdanie 1·est dla 
Rzecz się odwleka- w os z g owy nie spa nie. 

O Ół h · ń nas najcenniejsze, bo oparte na 
ta, bo czekaliśmy o szczeg owyc rozwoza po• 

t t 495 k . l p d · · codziennej lekturze gazety. 
na bardziej spokoi- zo, a o nom an 1e • o z1el1· 

• •k d naszych respondentów, to stali I 
ne czasy. W koń• liśmy je według wieku autorów na A teraz treść gazety, Trzecie PY· 

cu jednak, w połowie mo}O - 6 grup, po czym przystąpiliśmy do lanie brzmiało: co w „Wieczorze 

w czasie mimo wszystko nie naj- ich szczegółowego badania. Wybrzeio" najbardziej Ci się nie 
stabilniejszym - zdecydowaliśmy podoba? 
sie ogłosić bardzo skrócaną an- Pierwsze pytanie ankiety brzmia- Chyba 

61 - Io: czy czytasz codziennie gazetę popełniliśmy blqd rozpo-
kielę, żeby przynajmniej og nie poranną i jaką? Okazało się, że czynając bodonie opinii o gazecie 
zorientować sie w podS!awo--;;-vch mimo podwyżki cen gazet i ogólne od pytania na nie. Albo Czytelnicy 
guSfoch i potrzebach Czytelni ow. go wzrostu kosztów utrzymania, mojq wobec nos znacznie więcej 

Czynnikami, które nas do tego znakomita większość naszych Czy- odczuć pozytywnych niż negatyw-
zmobilizowały były nowe warunki telników zaczyna dzień od lektury nych. Wiele osób baw.em zaczyna-
spoleczno-polityczne, inne oblicze gazet porannych. Nie interesowało Io już w punkcie trzecim wylicza.:: 
prasy O także wzrost cen gazet i nas ile gazet rano czytają, ważne zalety gazety. Albo to później prze• 
związane z tym domniemane zm a• było czy czylajo choćby jedną. kreśloli i powtarzali w punkc;e 
ny no rynku czytelniczym. Dawn:;,j czwartym, a!bo strzałkami odsyta;; 

np, wiedzieliśmy na pe:wno, że Nie J' esteśmy pierwsi wydr•1kowane pytanie do wpisanych 
Czytelnicy „Wieczoru Wybrzeża'' odpowiedzi. Ale !o na morgines'e. 
są 1·uż po lekturze którejś z poran• Wróćmy do lematu co się n:e 

O Tól w grupie I (naI·mtods1) d b t 
nych gazet. A teraz? Nie ukrywa- po o a o. 

spośród 88 osób aż 61 wy. 
my, że było Io dla nas jedno z znało, że czyta syste.matycz- J • · · • • 

WIECZOR WVBRZEZA 

dach 

DYBY każdy oby

watel PRL od tego 
nowo urodzonego, 
aż po 1OO-letnich 

emerytów, po_sia· 
dał własnq biblio

teczkę, to statysty• 

cznie rzecz biorąc, 
winny s•ię w niej 

znaleźć trzy książki 
wydrukowane w 
Gdańskich Zakla

Graficznych. 

MIŁE ZŁEGO POCZĄTKI ... 

Już wówczas jednak, przedsiębior
s-two borykało się z kilkoma proble
mami. Pierwszym była ciasnota po
mieszczeń przy ul. Swiętojańskiej. W 
miarę wzrastania produkcji, zatrudnia
nia nowych ludzi, warunki pracy po
garszały się. W pierwszych przymiar
kach starano się zaradzić złu propo
nując dobudowę pomieszczeń na za
pleczu drukarni. Szybko jednak skon
statowano, że przyrost powierzchni 
będzie minimalny w stosunku do po
trzeb zakładu i nakładów finanso
wych. Dyrekcja czynić więc zaczyna 
starania o wyrażenie zgody na nowq 

Przedsiębiorstwo to powstało inweStYcję. 
9 6 k W d b • Początek lat 70-tych znany jest z 

w 1 4 ro u. te Y na az,e boomu inwestycyjnego. Praktycznie 
drukarni przy Targu Drzewnym. każdy kto chciał, a przy tym potrafił 
odremontowanej z powojennych wywalczyć swoje, otrzymywał zgodę 
zniszczeń utworzono Gdańskie i fundusze na nową budowę.· Drukar-

z kł d G f 14 I siwo miało tym większe szanse, im 
a a Y ro iczne. ipca po głośniej mówiło się,o konieczności po 

raz pierwszy ruszyły agregaty większenia druku książek o 50 milio-
d ru kujące gazety. Duio wcze- nów egzemplarzy rocznie. Biorąc pod 
śniej do zrujnowanego miasta uwagę to, Iż papier do wspomnionego 

• h 1 • d k druku miano sprowadzać z Zachodu 
p_rzyJec a 1 • ru arze z. wszySł- • drogą morską, logiczny stal się wnio-
krch praktycznie, zokątkow Pol- sek budowy nowej drukarni właśnie 
ski. Ich to staraniem uruchomio- w Gdańsku. 
no drukarnię prasową, która z Rozmowy, plany i przymiarki przy-
. . ł • brały realny ksztalł w roku 1974. No 

b1eg1em czasu rozrasta O się podstawie projektu sporządzonego 
wchłaniając kolejne zakłady, wy 
dając coraz wiEtcej gazet i ksią
żek. 

W roku 1951 na ul. Swięto
jańskiej rusza główny za

kład. Znalazł się w odbu 

dowanych, zniszczonych w:>jnq 

pomieszczeniach, mających je-

dnak tradycj~ historyczną, bo
wiem w tym miejscu mieściły się 
zakłady Czyżewskiego, które 

przed wojną drukowały w Gdań 
sku polskie książki. 

Kolejnym przełomowym rokiem jest 
rok 1967. Wówczas oddzielony zasta
je zakład przy ul. Targ Drzewny, w 
którym powstaje samodzielne przed
siębiorstwo Prasowe Zakłady Graficz
ne. Dwa lata później przez Gdańskie 
Zakłady Graficzne wchłonięto zostaje 
drukarnia akcydensowa w Gdyni 
notabene ta, w której wydrukowano 
pierwszą gazetę po wojnie - .,Dzien-

ze 
przez specjalistyczne biuro projekto
we w Warszawie rozpoczęto no za
pleczu nowej dzielnicy mieszkaniowej 
w Gdańsku-Suchaninie, budowę nowo 
czesnej drukarni. Miało ona drukować 
w ciągu roku 20 mln egiemplorzy ksią 
iek. ,Koszt inwestycji obliczono no pól 
miliarda złotych, zaś czas jej realiza
cji no 42 miesiące. 

Niestety. Rok 1974 to schyłek pol
skiej prosperity. Zaczynają się proble
my i kłopoty, okazuje się bowiem, że 
rozdmuchany program inwestycyjny 
nie znajduje pokrycia ani w środkach 
produkcji, ani w przeznaczonych na 
nie funduszach. Przedsiębiorstwa bu
dowlane zaczynają robić bokami. Co
raz częściej na sztandarowych nawet 
budowach zapoda martwa cisza, a ro
botnicy prz;;,rzucani są z miejsca na 
miejsce zgodnie z decyzjami władz 
nie zawsze z decyzjami zdrowego roz 
sądku Podobnie dzieje się no Sucha
ninie. Robota zaczyna się ślimaczyć. 

Gdyńskie Przedsiębiorstwo Budownic
twa Przemysłowego zaangażowane ba 
daj we wszystkich budowach w regio
nie i poza nim nie ma kim i czym re
alizować inwestycji. 
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ponowoć. W odróżnieniu od zogranicz 
nych kontrahentów, polscy budowlani 
nie nadążają za harmonogramem. W 
magazynach Zakładów Graficznych 
kompletowane są przychodzące z 
NRD, RFN i Szwajcarii nowoczesne u
rządzenia, mija pierwotna dato zakoń 
czenio inwestycji. Wszyscy się dener 
wujq, naciskają, nalegają, koszty ros
ną, ole Io nie może mieć wpływu no 
coraz bardziej widoczne przyhamowy
wanie budowy no Suchaninie. 

,u LECZ KONIEC ZAt.OSNV 

I przychodzi rok 1978. Nawet naj 
większym optymistom polsko mi 
zeria staje widmem przed oczy 

ma. Ostatnią dcskq ratunku jest pr6• 
ba zamrożenia części inwestycji no 
rzecz tych, które uważano za najpil• 
niejsze. Przychodzi dyrektywa! Naj
pierw mieszkaniówko, potem Kotowi
ce, Kwidzyn, o jak starczy sil i środ
ków to inne, w tym budowa na Su
chaninie. Sił i środków brakuje nawet 
na te sztandarowe. Zapada więc decy 

(Dokończenie na str. -4) 

Równocześn•ie z budową zamawiane i 
są urządzenia: maszyny drukarskie, a
gregaty fotoskładu, wyposażenia intro 
ligatorni i wszystko to, czym drukarnio ~ 
o europejskim standardzie winna dys 

Bogusław Wierzbicki 

najważniejszych pytań w ankiecie. nie qazelę poronnq. Nie przypusz- Ul WleffiY WlęC nie PISZCief 
A!e zacznijmy od początku. czarny, żeby gazety le były przez 

nik Bałtycki" - a nazwa przedsiębior 

siwa zostaje zmieniona na Zakłady 

Graficzne w Gdańsku. Nowy zakład na Suchaninie - widok na dziś, Fot. Z. Kosycarz 

Otrzymaliśmy od Ciytelników 538 
wypełnionych ankiet. Po przejrze
n,u wszystkich s!w,erdzil,ŚrT\Y, że 
tylko dwie osoby wypetn;ły po dw,e 
ankiety wi(lc po jednej z nich od
łożyliśmy na bok. W zasadzie za
tem - każda ankieta odzwierciedla
ła odrębny punkt widzenia. 

536 ank;et, to pozornie mało, 

cle jeśli się zważy, iż ludzie żyją 

dzisiaj w nawale codz,ennych trosk, 
to chyba możne uznać, iż wypełnie
nie, wycięcie i wysianie kilkuset '.>n 
k;et świadczy o sporym zainte
re:sowan·u jakością gazety. Naj
starszą uczestniczką onk'ely jest 
94-lelnia Heleno Konopacka za
mieszkała w Sopocie przy ul. Hel
skiej 7. Serdeczne dzięki :życzen o 
wielu lal zdrowia! 

8 proc. na li nie" 

P OWIEDZMY od razu, że 
wśród wspomnionej liczoy 
ankiet było 41, a w.ęc mniej 

nit 8 proc., dość osobliwych a ra
czej po prostu obrożliwych. Treść 
ich było daleko od rzeczowości, 
wypełnione byty inwektywami, z 
ktorych określen,e „komunistyczne 
pismaki" należy do nojlagodn1ej
szych. Niemal wszyscy - z regu!y 
anonimowi - ich autorzy tw,erdzil 
zgodnie, że nie czytają żadnej ga
zety, a „Wiecrnru" też nie b:o'.q 
do ręki. N•ektórzy przyznawali, że 
stuchojq tylko radia, ale oczywiście 
zachodniego. Można by więc zapy
tać: skoro nie kupujq gazety, to 
skąd wzięli ankiety, i na jakiej pod· 
stawie wyrażajq tak złe zdon10 o 
nos? Ale załóżmy, że to jakiś cud ... 
Ponieważ jednak w takie cuda ra
czej nie wierzymy, więc tych 41 
ankiet nie braliśmy pad uwagę w -z sygnałów docho-

dzących od na-
szych Czytelników, 
wynika, że niewie
lu tegorocznych 

ncjmtodszy-;h studiowane dokład
nie, ole ich treść jest już im przy
naimniej z grubsza znana. W Qru
p,e li (wchodzocy w dorosłe •życie 

- w.ek 17-21 lal) spośród 92 
osób 54 czyta prase poranną. W 
grupie Ili (22 - 35 lat) otrzymaliś
my ankiety od 115 osób. Okazuje 
s:e, że aż 76 z nich kupuje gazety 
rano. W grupie IV (36 - 50 lol) 
na 110 osób tylko 20 odpowiedzia
ło, że n,e czyta gazel porannych, 
a w grup,e V (pięćdziesięciolatko
wie) spos.-ód 31 osób oż 21 stale 
czyta · orase poronną. Wreszcie 
wśród 59 najstarszych z grupy VI 
sytuacja wygląda nieco inaczej, bo 
tylko 31 osób (trochę w ęcej niż 
polowa) czyta gazety ranne. 

Summa summClfum spośród 
495 osób oż dla 333 „Wie-
czór Wybrzeża" jest w cią-
gu dnia drugą gazetą. Ina-
czej mówiąc ponad 67 proc. 
Czytelników chciałoby widzieć w 
naszej gazecie całkowicie nowa 
treść, a tylko dla n ecalych 33 
proc. wszystko w „Wieczorze" jest 
nowe, jeśli nawet było już druko
wane w gazelach poronnych. 

Zważmy jednak, że wielu Czy
telników ogląda dzienn:ki telew;zyj
ne oraz słucha wiadomości w ra
diu wiec i z teQo powodu oczeku
ie w naszej gazec,e w'odamości 
nowych lub kontynuowania już zna
nych. 

Najstarsi najwierniejsi 

D RUGIE pytanie ankiety 
brzmiało: czy czytasz „Wie
czór Wybrzeża" codziennie, 

czy tylko od czasu do czasu? Z 
wyników ankiety dowiadujemy się, --przyrostu zolrndnienia. Dotyczy !o, 
co podkreślam, wyłącznie działów 
nieprodukcyjnych, jak np, oświato 

i gospodarka komunalno. 
- Al• chyba nie administracji? 
- Administracji nie. Tu przy o-

kazji dodom, że w dziale produk
cji nastąpi spadek zatrudnienia, 

O!óż liczni przedstawiciele wszy. 
s!kich grup wiekowych mieli do 
nas pretensje, że zamieszczamy w 
gazecie wiadomości, o- których oni 
już wiedzą z gazet porannych. Za
rzucano nam nawet marnotrawstwo 
papieru. 

Na drugim miejscu czytelniczej 
l'sty zażaleń znalazło sie „zbytni:, 
rozpolitykowanie" jak nap:$al jede'1 
z uczestników ankiety lub „za du• 
żo polityki", jak p:soli inni? Zwła
szcza soośród grupy najmłodszych 
padał ten zarzut, choć 14-letnia 
uczennica Małgorzata G. z Wrzesz
cza napisała otwarcie. że jej n'e 
i~.teresu;ą artykuły o polityce, ale 
rozum•e, że „to też jest potrzeb
rie". Z badoi'\ia wszystkich ankiet 
wynika, że im starsi byli nasi res
pondenci lym mniejszym „źdźbłem 
w oku" byto dla nich owa polity
ka. Dopiero w ostatniej grupie 
60-latków i starszych zainteresowa
nie problemami politycznymi zdo w:i 
Io sie maleć. 

N·e było dla nas zaskoczen,em, 

że wielu Czytelników wypowiedziało 

si~ zdecydowan'e przeciwko dług'm 
przemówien;om i długim ar!ykulom. 
My leż jesteśmy tego zdania, choć 

rozum'emy, że jeżeli ma s ~ wiel8 

treści do r,rzekazanio, to nie sp::i
sób powiedzieć lego w paru zda

niach. Podobnie - wiemy z dzien
nikarskiej praktyki, że trudniej jest 
napisać artykuł krótki niż długi, 

aczkolwiek lepiej cryla się krótki. 

Zaraz potem wyłonił się z ankiety 
Drobiem lego wszystkiego co skla-

(Dokończenie no str. !5) ---cowoć joko robotnicy w specjalnoś 
ci mechanicznej, miejsc nie zobrok 
nie. Pozostali absolwenci wspom
nianych branż z pewnościq znajdą 

pracę poza gospodarką uspo!ecz
nionq. 

A absolwenei wyższych uczel 
nlf 
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ZEREGOWY mieszkaniec naszego województwa wyrabia so
b•e pog!ąd na stan gdańskiego rolniciwa według fragmenta
rycznych relacji o ciekawostkach z poszczególnych wsi. Mote • 
zaobserwował je osobiście, może przeczytał coś na len le· 
mal lub posłyszał, a może najwymowniejsze są dla niego 
konkrety w postaci namacalnych zasobów rynku ... 

Zbliża się Swięlo Ludowe. Warto z tej okazj, choc;aż po 
b eżnie rzucić okiem na warszlol pracy rolników, Jego pod
stawa czyli ziemia nie jest zbyt wysokiej jakości. 42 proc 
powierzchni rolniczej obejmuje grunty klasy V i VI. W tym 
wiośnie sensie woj. qdańskie zajmuje ai: 38 miejsce w kr'J· 
ju. Na jednego mieszkańca przypada u nas zaledwie 0.29 ho 
użytków rolnych, a warto wiedzieć, że średnia krajowa wy• 
nosi pól hektara. Z tego wynika, że bazę żywnościową morny 
nie wystarczającq, zwłaszcza jeś:i uświadomimy sob'e, że do 

jest w gran icach województwa około półtora miliona mieszkań-

Dla poprawien;a tych wa:unkó.v 
ostatnio a werylikuje sie, z l)unklc1 
widzen .a rentowności, duże gospodar
stwa rolne w sektorze uspołecznionym, 
ograniczając ich wielkość do realnych 
możliwości eksploatacji e w miarę 

hojnie sprzedaje się ziemię rolnikom 
indyw·dualnym, dającym podstawę 

gwarancji. że powiększony areał w 
krótkim czasie przysporzy określonych 
korzyści, o ponadto e zwiększa się 
powierzchnie pracowniczych ogrodów 
działkowych. 

n,u około 70 proc. użytków rolnych 
Produkcji roślinnej - tvm razem oro• 
panuje przyjrzeć s:e od slrony upraw, 
które są w woj. gdańskim szczególnie 
charakterystyczne. 

Olói:, mocną strono jest produkcjo 
surnwco dla cukrowni w Pelplinie 
i Pruszczu. Buraki cukrowe zojmujq 
ponad 5 tys. ho. 

Godne uwagi w naszy,m wojewódz
twie jest zrejonizowanie na koszub
szczyzn1e i Kociewiu „zamkniętych 

upraw ziemniaka". Hodowlą właściwq 
odmian ziemniaka i hodowlą zacho• 
wawczą zajmuje sie Staeja Hodowl• 

Na mar!linesie dodajmy, że oaspo• 
dar~twa indywidualne mają we wtoda-- --wiele problemów, których często 

nie widać, jeśli się zaczyna od gó 
ry. Kobietom zaproponujemy procę 
w szkolniclwie, np. absolwentki psy 
chologii lub socjologii mogą przez 
jakiś czas pracować na stanowisku 
świetliczanki lub prudszkolonki 
itp. Absolwentkom chemii możemy 

Roślin w Krokowej, podleQla Griań
skiemu Przedsiębiorstwu Hodowli Roś• 

!:n i Nasiennictwo. Wyróżnia się ono 
szerokm profilem hodowl i produkcji 
nas,ennej, między innymi roślin slrącz 

kowych • gruboz·iorn istych, brukwi, ka
pusly posiewnej I traw nasiennych -
cenneąo towaru eksportowego. 

Imponujące wyniki osiąga Zakład 
Doświadczalny w Rekowie Instytutu 
Warzywnictwa w Skierniewicach. Za
kład rekowski przeprowadza no szero
ka skale doświadczenia z dziedziny 
wykorzystania torfów do masowej pro
dukcji warzyw. 
Znaczące osic;;;in ięc ia od lat wpisuje 

no swoje konto Stacja Hodowli Roślin 
Ogrodniczych Gdańsk-Wieniec, z od
działami w Pucku i Pszczółkach. 
Oprócz nasion waszywnvch produkuje 
s·e lam miliony cebulek tulipanów 
, narcyzów. 

Sady wie!kofowarowe roiprzestrze
niajq się w naszym województwie na 
ok. 4 tys. ho. W doświadczol111ctwie 

i produkcji króluje zakład w Miłoba
dzu - oqniwo lnslylutu Sadowniczego 
w Skierniewicach. 
Spośród licznych placów~k nauko

wych specjalizujących sie w badaniu 
i hodowli roślin, wsoornniimY jeszcz2 
Stację Oceny Odm:an Radostowo w 
gminie Subkowy. 

Nieocenione usługi spełnia Zakład 
Szkolenia Kadr w Kiezmarku przy 
Spółdzielni Kółek Rolniczych Cedry 
Wielkie na Żuławach. Szkoli on rocz
nie minimum 250 osób - traktorzy. 
stów, kombajn istów, operatorów ko
lumn porn;kowych i instruktorów bez
p,eczcństwo i hiQ ieny pracy. 

Wrocajoc do możliwości zaopatrze
nia wojewódzkiej spiżarni podkreślmy, 

że stopień pokrycia potrzeb tzw. pro
dukcją ąotowQ w ciqqu ostatnich lot 
wvnosil 50 proc. w mleku i mięs ie, 
100 proc. w jajach, 70 proc. w odnie
sieniu do warzyw i przetworów, o 40 
proc. w owocach i przctworoch owo
cowych. Wspomnieć tu wypada rów
n ,eż o zakładach przetwórstwa runo 
•eśneqo w Kośc,erzynie i Skórczu (z;o. 
la, arzyby, jaqody) każdy bowiem nasz 
współziomek wie, że znaczny obszar 
woj. qdańsk i eqo za jmujq lasy, z ca
łvm ich róż:iorodnym bogactwem. 

Ten rzut oka no przekrój qospcdar
ki wiejskiej uzmysławia jej mocne stro 
ny. Wiadomo jednak, że w codzien
ności boryka się ona z licznymi trud
nościami. Wspomniane już kłopoty z 
paszą, chroniczny n iedostatek innych 
środków produkcji - no. zbyt ubogie 
dostawy sprzętu lechniczncqo, wahano 
w niedostatecznych, zresz!ą, dostawach 
nawozów mineralnych (Qlównie azoto
wych i fosforowych) - to tylko garść 
braków. 

Pom :mo to nikł nie załamuje rqk. 

absolwentów szkół ponadpod 
stawowych i uczelni wyższych 
znajdzie pracę zgodną z po
ziomem ich wykształcenia. Ilu 
jest takich i jakie perspekty
wy mają prred sobą? Czy roz 

poczną swój start od zawie
dzionych nadziei? O spra

wach tych rozmawiamy z 
BRONISŁAWĄ JERZYKIEWlCZ, 

dyrektorem Wydziału Zatrud
nienia i Spraw Socjalnych U
rzędu Wojewódzkiego w Gdań 
sku. 

Kto szuka pracy - kogo szuka praca 

..:. Ale od lot nie mamy żadne 
go wpływu na regulowanie rozmia 
rów kształcenia uniwersyteckiego 
lub polilechnicznego. Ciągle więc 

przyjmuje się młodzież na studia 
kształcące w zawodach, w któ
rych jest już nadwyżka siły robo
czej. Weźmy np. wspomnianq che 
mię lub N1n1t kierunl<i uniwersytec
kie, jak architektura, fizykll, prawo. 
Myśli pon, że administracja woje 
wódzko nie widzi problemu? Rok
rocznie wojewoda zwracał sie do 
ministra szkolnictwa wyższego i 
nauki z wnioskami o ograniczeni"' 
naboru no tzw. kierunki nadwyi:ko 
we. Mimo to rokroczn ie nl'I kie
runki te dokonuje się nie tylko pod 
slawowego, ale także dodatkowe
go, wrześniowego naboru. 

I 

J AKKOLWIEK znane sg i dokucz
liwe kłopoty ze zdobyciem pa
szy dla zwierza! nwentarskich, 

w woj. gdańskim usiłuje się za wszeikQ 
cene nie doprowadzić do spadku oo
qtowia. Składa się na nie ponad 211 
tys, sztuk bydła, ponad oól mil;ona 
świń, ok. 87 tys, owiec. ok. 24 tys. 
koni, poncd 2 miliony kur. Znaczna 
więk.szość wymienionych zwierzol jest 
hodowana w gospodarstwach indywi• 
dualnych. 

W latach siedemdzie-siątych nadzwy
czajnie rozwinęło się fermowa pro
dukcja drobiu. w której (niestety) le• 
raz obserwuje sie tragiczny zastój ze 
względu na niedostatek paszy. W cza 
soch wsoomnianej prosperity. monopol 
na produkcie drobiorskQ przypadł w 
udziale Gdańskim Zakładom Drobiar• 
skim. Dostarczały ane po 20 tvs. ton 
zywca drobiowego oraz 200 mln jaj 
rocznie. 

Rolnicy starają s·ę orzetrzymoć kryzy
sowe czasy i wiciu osiqqa chwalebne 
wynik, produkcyjne. Jako że Sw,ęto 
Ludowe jest okazją do szczególneQo 
podkreślen · a zasłuq działaczy ruch:.i 
spod znaku czterolistnej koniczynki 
i zieloneqo sztandaru. złóżmy dzisiaj 
qorące podziękowan ia za roln'czy trud 
wszystkim na to zasługującym, poprzez 
ręce wyróżniajocych się roln 1ków 
członków Zjcdnoczoneao Stronnictwa 
Ludoweqo, jak Jon Błędowski z Kolni
ka, Bohdan Mvchowsk· z Nowej Wsi 
w qminie Slaroqard, Franciszek Liedłke 
z Kamienia kolo Sz~muda, Władysław 
Olech z Tczews'< ich tak Jan Kle in 
z Gośc ie na w am. Wejherowo, Raj
mund Hewei! z Mrzezino w gm. Puck, 
Koz;mierz Samulak z Cedrów Małych ... 

Widzę, ie trzyma pani joką!Ś 
broszurę z licznymi tabelami. Pe• 
wnie więc zaczniemy od statysty• 
ki ••• 

Jest to bilans zopotrzebowa 
nia zakładów pracy naszego woje 
wództwa na absolwentów szkół po 
nodpodstowowych w tym raku. Zo 
stal oczywiście opracowany no pod 
stawie zgłoszeń tych zakładów. 
Łącznie w br. chcą one zatrudnić 
ponad 56 tys. osób. Skąd biorą się 
miejsca pracy dla nich? Najwięcej, 
bo ok. 30 tys., z ruchu zatrudnia 
nych, czyli inaczej mówiąc z fluktu 
acji kadr. Dalej, ok. 18,5 tys. to 
tzw. ubytki naturalne, czyli miejs
ca przechodzących na emerytury, 
renty, urlopy macierzyńskie. 7,9 
tys. miejsc bierze się wskutek 

Tr drty 
przeciętnie o 0,4 proc. w porówna 
niu z rokiem ubiegłym. 

- Cztery dziesiąte procenta to 
niewiele, Z wypowiedzi przedstawi 
cieli rządu i przemysłu można wy 
wnioskować, ie racjonalizacja za
trudnienia w produkcji będzie zna 
czno. Odbiegiem jednak od tema
tu. 

- W tym roku prŻedsiębiorstwa 
województwa gdańskiego reflektu
ją no 12,5 tys. absolwentów szkól 
ponadpodstawowych, przede wszy 
stkim specjalistów z branży mecha 
nicznej, pudowlanej i księgowości. 
Brakuje o-k. 800 miejsc dla tych, 
którzy kończą technika mechanicz 
ne, hotelarsko • gastronomiczne i 
rolnicze. 

- Pried chwilą powiedziało pa
ni, :ie potrzeba mechaników ... 

- Owszem, ole nie na stanowis 
ka techników, tylko roboln,ków. 
Ola techników, którzy zechcą pra 

- Będzie ich ok. 2 tysięcy. Ola 
1,5 lys. jest praca w wyuczonym 
zawodzie, na odpowiednim stano
wisku. Dotyczy to stałych miesz
kańców województwa. 

- Co z pozostałymi ok, SOO o
sobami? 

- Zaproponujemy im pracę spo 
lecznie użytecznq, pokrewną wy
uczonej specjalności. 

- To znaczy? 
- Mężczyznom stonow,ska 

robotnicze wymagające procy o 
wyższej złożoności. 

- Dość tajemnicze określenie. 
Czy chodzi o to, ie np. lniynier 
będzie musiał pracować przy ja
kiejś bardziej skompllk9wonej abra 
biorce? / 

- A dlaczego by nie? Czy Io 
żle rozpocząć zawodową karierę od 
zapoznania się ze swym zakładem 
od podstaw? Poznaje się przy tym 

ar 
zaoferować prace w służbie zdro
wia, w procownidch analitycznych. 

- Model kariery od gońca do 
szefa jest story i sprawdzony. Zgo 
dzę się, że można go zapropono• 
wać absolwentom wyższych ucz•I• 
ni. Ale zanim dostaną si~ no ad• 
powiednie stanowisko czy nie za
pomną lago, czego się nauczyli? 
Ambicje już pomijam. Jest jeszcze 
inny aspekt sprawy, czy kształcenie 
inżyniera lub magistra chemika po 
to, by był laborantem, nie kosztu
je nas zbyt wiele? 

- Spodziewam się, ie cale ży
cie laborantem nie będzie. Proszę 
też wziąć pod uwagę, że obecnie 
jesteśmy w sytuacji bez wyboru. 
Możemy proponować wyłącznie to, 
co posiadamy. 

- Jednak problem zatrudnienia 
absolwentów nie wypłynął nagle, 
istnieje od lat ... 

- Podsumowując naszą rozma
w,: każdy kto zechce podjąć pro
cę społecznie użyteczną będzie 
mógł ją otrzymać, choć dla części 
może to być propozycja ni• laka, 
jakiej oczekiwoll ... 

- Wlośni-e tak. Wszelkie zwal
niane miejsca pracy będziemy ole 
rowali w pierwszym rzędzie obsol 
wentom, zresztą w myśl decyzji Wo 
jewódzkiego Komiletu Obrony z 
morca tego roku. 

Nadal powodów do dumy dostarcza 
Państwowe Stado Ogierów w Staro
qordzie tudz-ież fermy zarodowej z by
dłem i trzodQ w Stacji Hodowli Zaro
dowej Prusiewa. 
Rybołówstwo śródlądowe rozwija się 

w takich zakładach rybackich jak Pio
lrowo, Lipusz i Wdzydze. 

Dobrze rozgałęziano jest sieć pia• 
cówek kształcenia rolniczego. W Gdań 
sku-Lipcach działa filio olsztyńskiej 
Akademii Rolniczo-Technicznej, Znacz
nymi sukcesami może s-ię pochwalić 
Wojewódz~i Ośrodek Postępu Rolni• 
czego w Lubaniu kolo Kościerzyny. 

Praca w rolnictwie trwa w świqlki 
i p ątki. Jest uzależniona od czynni
ków atmosferycznych I narażona m. 
in. na klęski żywiołowe. Wymaga sa
mozaparcia w stopniu nieprzecięt

nym. Jest niezmiernie potrzebna kra• 
iowi i nom wszystk·m. 

A LE nie tylko samozaparcie rol
ników jest potrzebne. Potrzeb1;1 
też zrozumienia ich wymogan 

przez miasto, przez przemysł. Bez no
wych maszyn, narzędzi, nawozów i 
wszystkiego co zwie się nowoczesnoś
cią, wieś nie wyprodukuje tyle, byśmy 
się sami najedli, a i mieli co sprze
dać. 

W E wszystkich rejonach woje• ,._ 
wództwa SCJ rozmieszczone szko ! 
ły i technika roln icze, między in- w· ła a R . 

nymi w Kłaninie, Rzucewie, Pruszczu, 1es W eJnson 
Rusocinie, Swarożynie, Owidzu, Bole
sławowie. 



Str. 4 

Za~ d przedaż 

Co pewien czas zmieniaJą się 
zasady sprzedaży artykułów prze 
mysłowych na książeczki „MM". 
Tym razem otrzymaliśmy kolejną 
informację z gdańskiego WPHW 
o rejestracji zamiaru kupna 
przez młode małżeństwa i osoby 
samotnie wychowujące dzieci, w 
ramach kredytu ratalnego. 

delikatnie mowIąc, najprzykrzejsza -
foki zarejestrowania zamiaru kupno 
określonych towarów nie stanowi g wa 
rancji ich sprzedaży, 

Rejestracjo w sklepach rozpoczyna 
się od 1 czerwca br. Lista artykułów 
obejmuje m. in.: m eble produkcji kra 
jowej, z wyjątkiem kompletów Koper 
nik, Helios, Rotterdam, Mister, Merku 
ry i Jadwiga, tkani-ny i wyroby dekora 
cyjne, chodniki z wyjątkiem weluro
wych, dywany krajowe (oprócz wełn i o 
nych i strzyżonych), bieHznę stołową 

i domową, bieliznę pościelową i wyra 
by pościelowe, wózki, łóżeczka i koj 
ce dziecięce, artykuły zmechanizowane 
go sprzętu gospodarstwo domowego, 
telewizory czarno-białe, radioodbiorni
ki „Amator" (bez zestawu radiood
bio rnik i m CJ nelofon), n iektóre gram a 
fony krajowe i magnetofony. Zaintere
so wani szczegółowe informacje mogą 
uzyskać, dzwon iąc w dniach 31.05 -
3. 06. w godzinach 7.30-15.30 pod 
nr tel.: 41-46-68 i 41- 94-34. 

(dj) 
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WIECZO R WYBRZEŻA Nr 105 ("Tn6' 

·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·~·-·-·-·-··-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-· Rysunki 
Jacka 

·utowsk- o 
W galerii Gdańskiego Towarz11-

stwa Przyjaciól Sztuki „Punkt" 
otwarto wystawę rysunków JACKA 
ZUŁAWSKIEGO, artysty tak bar
dzo związanego z Wybrzeżem, z od
budowa Gdańska, z rozwojem ~
pockie{ a następnie gdań~kiej wyz-. 

• szej ucze l ni artystyczne,. Rysunki 
pochodzą z kolekcji Hanny Żuław
skiej także zastużonego artysty ł 
pedagoga i wiele z nich no si cha
rakter 03obisty, nieledwie intymny, 

Zbiór roznoczyn.ajq rysunki z lot 
trzydziestych, powstałych . krótko 
przed wybuchem wojny, Późn.iej -
szkice z Łańcuchotca z roku 1945 
i wreszcte rysunki z natu711 
gdyńskiego portu z roku 1947. 

Zwraca uwagę cykl rysunków 

Otóż wytypowane w większych mia 
stoch naszego województwa sklepy do 
konają rejestracji osób, posiadających 
książeczki „MM" i wychowujących sa
motnie dzieci, pobierając za to oplot'! 
w wysokości 40 złotych. Rejestracjo 
odnotowana zostanie na zewnętrznej 
stronie tylnej okładki książeczki kredy 
towej i poświadczona pieczątką skle
pu. Sprzedaż odbywać się będzie w 
kolejności, wynikającej z terminu za
rejestrowania. O terminie sprzedaży 
kupujący zostaną powiadomieni przez 
sklepy telefonii:znie, telegraficznie lub 
listem poleconym. Jeśli nabywco nie 
zgłosi się po towar najpóżniej w dwa 
tygodnie od wskazanego terminu, zo
stanie skreślony z listy. I informacja, 

!:_ ez cos . _ I=. 

,~ Mewy - krzykliwe mieszkanki portowych basenów. 

:=::: r o· .. ,, ... C_1I k ··=:·: ==--
Fol. M. Zarzecki do „Odysei" - jakże osobi§cie po

traktowanej, cykl ilustracji do „To
alety Królowej Marysieńki" i „Od
sieczy Wiedeńskiej" - eseju Tade-

JLT L'9 . ~--·-•-·-•-·-•-•- • - •-1-0-0- •-0-•-·-•-•-•- •-0- • -•-•••- • -•-•-·-•-•-•-•-•- • - • - • I 
MIA& usza Boya-Żeleńskiego oraz drze• 

i Jak każd·y pulchny blondyn u- gle. Mają to do siebie, że przed ! 
: wielbiam wszelkiego rodzaju ma zjedzeniem należy je ugotować. : i karany i kLuski. Oczywiście jeść, W celu ugotowania klusek (la- : 
: a nie robić. Pojadam więc sobie dnie też brzmi „aby dokonać u- : 
: od czasu do czasu a to pierogi le gotowania klusek") zawsze postu i 
: niwe, a to kluski z serem, a to puję się ściągą usłużnie 2!(llqczo- • 
: z truskawkami, a jak mi aię ną przez producenta do każdego ! 
: szczególnie poszczęści, to nawet woreczka. Zwykle ściągi radzą, : 
: z mięsem. Wszystkie te pyszno- aby do garnka wlać wodę, osolić,: 
: ści zawdzięczam naszemu prze- zagotować i na ten wrzątek co i 

JANINA B. GDYNIA: Przeniesienie i myslowi spożywczemu, który dba pewien czas wrzucać kluchy. : 
pracownicy w ciąży z czterobrygado- i o to, aby w ladach chŁodniczy_ch Zerkam do przepisu nazwane- : 

• 
I 

C yp -
woryty do „Niobe" Konstantego 
Ildefonsa Gatczyiiskiego. Są t<Jkze 
zdjęcia jragmentów i cal<>foi gO'be
linu upamiętniającego .t-wycięstuJO 
,,Daru Pomorza" w „Operation SCJH• 
1972", zaprojektowanego przez ?ao-
ka. Zuiawskiego, a wukonanego W 
pracoumi PWSSP • 
Znalazły się "li-a wystawie tak::e 

dwa zdjęcia artysty - jedno 11a 
pokładzie jachtu., na tle duńskiego 
zamku Kronborg w Helsingó-r i jed 

wej organizacji pracy do pracy jedno- i naszych super i zwykłych samow r,o „przygotowanie do s-pożycia": 
zmianowej uzosadnio wyplotę dodot- : leżały one kusząco poukładane. (też Ładnie) i czytam: ,,Zamrożo- : 
ku wyrównawczego w razie obniżenia : Ostatnio trafiłem na „kluski ne kluski wrzucić na wrzącą, o- : 
wynagrodzenia. i firmowe", produkcji Przedsiębior soloną wodę w ilości sześciokro- i 

ANDRZEJ 8. GDA~SK: Komisjo ro- : stwa Przemysłu Chłodniczego w tnie mniejszej od itości wod_y ... ". : 

S OPOT nigdy nie był miastem pozbawionym zieleni. Wręcz przeciw
nie: parki w Łazienkach Północnych i _Południowych, aleje, ży~opl_o
ty, kwietniki, skwerki, rabaty, skarpo dzieląca miasta _na_ dolne. 1 gar
wreszcie morenowe wzgórza, co roku, od wiosny po Jesień k1p1ą z,e-ne, a 

więc prawo pierwszeństwa. Obecnie 
brok nom terenów dla jeszcze co naj
mniej 80 chętnych. Po raz któryś I rzę 
du będziemy dokonywać lustracji nie
użytków. Być może znajdziemy jen
cze kilka skrawków, które będq się na 
dawać no działki. 

no portretowe. A l e :JtarZfl miesz
kańcy SopotlJ. pamiętają sylteetk_ę 
artvstlt tok bard~ wrosłą w pe.J• 
zaż miej$ki w latach powojenn11ch., 
Na.leżał do tego gro,ia, które w tam 
tych. erosach ugrmitowal;o artysty
czne oblicz~ W11brzeża. Spotykało 
?ię żuławskiego na ulicach mi<uta 
-na molo, przy kawie w klubie ar
tystów - dy.~kutu.jq_cego ze Stud. 
nickim, Smolaną, Te3sseyrem, Wnu
kiem. Cza$ami spacerował w gronie 
stud.ent6w lub asystentów, to :niów 
wspólnie z nimi wyjeżdzał na ple-

zjemczo nie jest właściwa do ustale- : Łodzi. Kluski jak kluski. Okrą- Wydedukowałem, że _sześczokro: 
lenią. . 

Od pewnego czasu - jakby nie dość tego koloru -: w o~zy_ bodz1~ 
także zieleń w wykonaniu szczypiorku, pietruszki oraz coleJ fami111 Jarzyn 1 
warzyw. Cóż się stało? Otóż rozpoczął się run no ogródki działkowe. 

nia, że karo nagany została udziela- .......... .,.,..,.,,.,.,., ., , ., ,.,..,., ............. t·nie ·-ma bvć mniej niz wod.y w i 
no bezzasadnie. • stosunku do wody, tylko klu.• : 

STANISŁAW D. GDAŃSK-WRZESZCZ: l ! sek. Aby ws_zystko wykonać. pra i 
Brok jest podstaw prawnych do zwro Gd , k • i wi.cUowo, pozyczylem od sąsiadq. : 
tu kosztów przejazdu z miejsca zamie a n s I : suwmwrkę, zmierzyłem średnicę i 
szkanio pracownika do siedziby za kia- i jednej kluski, podzieliłem przez: 
du procy. ? dwa (wyszedł mi promień, następ ! 

WANDA O. SOPOT: Wypowiedzenie t : nie obliczyłem objętość kuli i prze f 
kontrolerowi zakładowemu lub rewi- r a u SZ : mnożyłem przez Hość uprzednio: 
dentowi umowy o procę bez uzyska- : policzonych klusek. Sprawdziłem: 
nio zgody kierownika jednostki nad- : rachunek i wyszedł mi inny w11- : 
rzędnej jest bezskuteczne. : nik. Ponowne sprawdzenie przu- : 

JOZEF W. GDYNIA: W świetle ort. i niosło mi jeszcze iflny wynik. : 
52 § 1 pkt. 1 kodeksu pracy nie uspro • Trq.fil mnie szlag, zrezygnowo- i 
wiedliwione opuszczenie nawet jedne : łem z dalszego Uczenia i odmie- : 
go dnia procy ma charakter narusze- • t rzania sześciokrotnie większej ilo i 
nio przez pracownika podstawowego iści wody. Nalałem pól garnka: 
obowiązku pracowniczego. 4 : kranówy, zagotowałem, walną-: 

MARIAN D. GDYNIA-ORŁOWO: : lem w to kluchy i już! : 
Wprowadzenie w życie postanowień i Nie nq.leży stwarzać sobie pro-! 
nowego układu zbiorowego pracy, re- ! biemów, mimo wysiłków PPCh. : 
gulującego zasady wynagrodzenia pro i Ot, co! ANATOL i 
cowników odmienriie od zasad prze- t ! 
widzianych w poprzednim układzie, : PS. W „Glosie Młodych" uka- : 
nie wymaga wypowiedzenia pracowni- i zala się notatka „Jaja pano A· : 
kowi warunków pracy i płacy. : natola". Bylq. to (patrz tytuł) so : 

: czysta odpowiedź na krytykę po- : STEFAN F. GDYNIA: Również w sy- : mieszczonej tam debiutanckiej: 
tuacji, gdy przerwa w zo1rudnieniu po • : próby poetyckiej. Postanowiłem: 

- Sprzed wielu la ty - zwróciłem 
się do kierowniczki Zarządu Gospodar 
ki i Terenami przy UM w Sopocie Ha 
liny JADCZAK - pamiętam piękne o• 
grody działkowe przy ul, Bitwy pod 
Płowcami, Zlikwidowano je, gdyż roz 
poczęto tam budowę ujęcia wody, bez 
którego - nawiasem mówiąc - So
pot by sobie nie poradził. W iele osób 
szok uj• , że teraz na części tego tere 
nu ponownie poszły w ruch łopaty i 
motyki. 

- Nie można sobie lego tłumaczyć 
w toki sposób. Inwestycja wodociągo• 
wa była niezbędna. Roboty objęły ca 
ty teren, a dopiero po ich zakończeniu 
nieznaczna część znalazło się pozo 
strefQ określonq odpowiednimi przepi 
sami. Zanim do tego doszło - minę 

Igraszki 
chochlika nad 3 miesiące trwała w związku z ; i 1łlltiie dać się sprowokować inwe- : inwalidztwem, prawo do urlopu raz- • · ć · • 

t ktywom i nie odpowiada na me : Rozigrał się chochlik drukarski w o-poczyna się po roku procy. • ' ,,.,. • P . • 
i. ~:-, .. :: ' : zbyt wybredne zaczepki. ounem: publikowanym wczoraj artykule pt. HALINA B. GDAŃSK: Urlop wypo- • : tylko, że ukończyłem w randze: ,,25 lot w służbie Polihymnii". Przede 

czynkowy w naturze może być wyko- - . • ~ i magistra filologię polską. Z wier: wszystkim znieksztoiceniu uległo naz-
rzystany tylko w czasie trwania stosun •·· : sza młodej poetki rzec=ywiście: wisko dyrektorki Państwowej Szkoły 
ku procy. 1 · :1, :. ni·c n1·e ;:;roz"m1·a1em (koronn" :. MuzyczneJ· w Gdyni, mgr Ewy Grabe-

J ERZY R. GDANSK-OLIWA: Czas , ••· ,• JY•,·
1
. ,· : :arzut pod .,;~im adresem), choć : Zaremby, za co serdecznie zaintereso przejazdu pracownika do miejsca de- 1 : nigdy tego rodzaju kłopoty nie : woną i Czytelników przepraszamy. Do 

legowania i z powrotem nie jest czo- ~ i nękały mnie przy lekturze Nor-: lej winniśmy wyjaśnić, że uczniowie og 
sem pracy zgodnie z art. 128 kodeksu i wida, o którym panuje opinia iż: n isko kształcą się pod fachowym kie-
procy. 1 

: jest o 1Diele trudniejszy od łan- : runkiem 21 pedagogów, o nie jak wy-WŁADYSŁAW z. GDAŃSK: Decyzjo , 'j ·, "' : sov:anej pr::.ez „Głos" poetki. : drukowano „podstawowym kierun-
0 zatrudnieniu pracownika pobierają- , . , ,,-, : Dla zupełnej jasności dodaję, : kiem". I wreszcie, że mgr S. Swillo 
cego emeryturę na stanowisku kiera- , , 1, • : że ogólnie rzecz biorac jestem za: od 10 lat łączy pracę pedagogiczną z 
wnika działu w ni epełnym wymiarze · , , i popi~raniem i rozu:~jem mlo- : kierownictwem ognisko, o nie - jak 
godzin zależy wyłącznie od decyzji ,' , " : dych talentów z poetyckimi wlą- : podano w gazecie - z kierowanym 
kierownika tego zakładu. (p) i cznie. A. ; • ogn1sk1em. Za błędy serdecznie prze 

a -·- •&P Wt 

Przeniesiony wykład 
Muzeum Narodowe w Gdańsku in

formuje, że wykład pl. ,,Malarstwo 
flamandzkie XVI/XVII w." z cyklu 
,,Niedzielne spotkania ze Sztuką" zos
taje przeniesiony z dnia 30. 05. no 6. 
06. br. 

. 

' 
Od tylu wieków zawsze piękny, l 

majestatyczny, wyniosły - gdański 
ratusz. 

Fot. M. Zarz~ki 

Za ro bó. -7 lat 
Mieszka,icy Rumi, 

Henryko K. i Jerzy G. 
około północy wracali 
z Gdańska do swoich 
domów. Byli po przyję 
ciu, alkohol zaś wywo 
luje u n iektórych o
sób senność, zwłasz
cza gdy się jedzie pa 
ciągiem. Tak też było 
w przypadku wspom
nianych osób, które 

zdrzemnęły się w wagonie SKM. W 
z wiązku z tym przejechały swoją do
celową stację, o obudziły się dopiero 
no końcowej - w Wejherowie. Wów 
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p y 
25 bm. przybłąka! się duży wilczur. 

Pies jest bardzo zadbany i oczekuje 
na właściciela. Tczew ul. Wig_ury 56A. 

21 bm. w rejonie Such_anino zaginął 
hart ofgoński (półtoraroczny). Pies 
był w trakcie leczenia. Tymczasowego 
opiekuna wynagrodzę. Wiadomość: 
Gdańsk-Siedlce ul. Skarpowa 124/1 
lub tel. 32-09-47. 

Na początku kwietnia w Gdyni-Or
łowie zaginął owczarek niemiecki 
(suka) maści czarnej, podpalonej z 
kolczatką. Tymczasowy 9piekun pro
szony jest o kontakt pod adresem: 
Gdynio-Orłowo ul. Wrocławsko 47. 
No swego przyjaciela czeka mola Ola. 

W kwietniu w Oliwie (okolice Pola
nek, osiedla Młodych lub Krasickiego) 
zaginął dwuletni złocisty mały kunde
lek w szelkach podobny do pekińczy
ka, pazurki na jednej przedniej łapie 
czarne no drugiej białe. Uczciwego 
tymczasowego opiekuna prosi się o 
zwrot za wynagrodzeniem. Właściciel
ka pieska bardzo tęskni. 

G. 

czas to stoli nad nimi dwaj niemajo
mi mężczyzni, którzy zaczęli zaczepki 
w stosunku do Henryki K., więc Je
rzy G. stanął w jej obronie. No jego 
wystąpienie zareagował jeden z męż 
czyzn, uderzając go pięścią w twarz. 

Przerażany Jerzy G. wyskoczy! ze 
stojącego już pociągu w obawie, oby 
nie otrzymać nowej porcji ciosów. Ale 
napastnik ruszył za nim w pogoń i do 
padł w obrębie stacji. Powalił kolejny 
mi razami a patem kopal jeszcze leżą 
cego. Gdy opadł z sil, zrewidował 
mu kieszenie zabierając 29 tys. zło
tych. Pozostawi! ofiarę i z kolei zajął 
się Henryką. K. Zrewidował jej koszyk 
i strosząc zabrał torebkę, w której 
znajdowały się 1200 złotych i kartki 
żywnościowe. Po rozboju dopuścił się 
zolem zuchwalej kradzieży. 

Tymczasem Jerzy G. po napadzie 
odzyskał świadomość i niezwłocznie 
udoi się do KM MO w Wejherowie, 
gdzie złożył meldunek o rabunkowym 
napadzie, którego ofiarą padł przed 
chwilą. Podał jednocześnie w miarę 
dokładny rysopis sprawcy. Informacje 
o zajściu na dworcu przekazali mi licji 
również kolejarze zatrudnieni przy ob
słudze pociągu, którzy również widzie 
li napastnika. 

W wyniku podjętych czynności po 
czterech dniach wejherowska milicja 
ustaliła podejrzanego, którym okazał 
się Michał K., karany już uprzednio. 
Został on zatrzymany w kawiarni „U
stronie", gdzie między innymi wyda
wał zrabowane pieniądze. 

Sprawa rabunkowego napadu a jed 
nocześnie zuchwalej kradzieży znoloz 
Io się no wokandzie Sądu Rejonowe
go w Wejherowie. Oskarżony Michał 
K. został uznany winnym zarzucanych 
mu czynów i otrzymał jedną karę lą 
czną w wysokości 7 lal pozbawienia 
wolności i 15 tys. zł grzywny. Ponadto 
został pozbawiony praw publicznych 
no okres 5 lal. Wyrok len nie jest 
prawomocny, a w wyniku wniesionej 

................................ . ................. praszamy. l zeł. 

trakcje na Zaspie 
L OKA TOR.SKO - Własnościowa 

Spółdzielnio Mieszkaniowa „Za
spo" organizuje w dniach 31 

majo - 6 czerwca br. tradycyjne 
.. ~więto Zaspy", połączone z obcho
dami Dnia Dziecka, Już w poniedzia
łek 31 bm. o godz. 16 zainteresowani 
będą mogli obejrzeć w Domu Spo
łecznym wystawę modeli latających, 
o których opowiedzą ich autorzy. O tej 
samej porze - no placu zabaw przy ul. 
Startowej 7 i Żwirki i Wigury 1/5 roz
pocznie się imprezo „Wszystkie zwie
rzęta duże i me.le", a także spotka
nie z lekarzem weterynarii. W godzinę 
pózn iej ruszy spod Domu Społecznego 
rajd rowerowy wokół osiedla. Naj
młodszych widzów Dom Społeczny za
prasza o godz. 17.30 no pooiedzialko
wy teatrzyk dla przedszkolaków, zaś 
starsi będą mogli rozegrać w klubie 
„Rozstaje" przy ul. Leszczyńskich 3 
o godz. 18 turniej szachowy. 

Wtorkowa imprezo rozpocznie się 
o godz. 18 grą w dwa ognie i wyś
cigami no wrntkoch no boisku przy 
bloku Pilotów. O godz. 15 dzieci są 
zaproszone no wielki boi w krainie 
baśni, który odbędzie się przy ul. 
Stratowej 21/23-25 i Żwirki Wigury 
1-5. Dzieci i dorośli wezmą udział w 
turnieju tenisa stołowego (o godz. 
17.30) w klubie „Rozstaje". Nie za
pomniano także o najstarszych mie
szkańcach Zaspy, dla których zorqa
nizowano Majowy Bal Złotej Jesieni 
w Domu Społecznym, początek o godz. 
w Domu Społecznym ( początek o 
godz. 18). 

Sroda to dzień zawodów sporto
wych. No placu tenisowym przy ul. 
Pi lotów 7-11 o godz. 14 najm łodsi 
wezmą udział w grze w bodmingtono 
i groch zespołowych. Następnie od
będą się wwody piłki ręcznej chłop
ców (godz. 15, ul. Pilotów 8) i pił
ki siatkowej dla dziewcząt (szkoła 
Podstawowa nr 92, godz. 16). Dla 
dorosłych zorganizowano o godz. 17 
przy ul. Pilotów 11 turniej tenisa ziem
nego. Dla wszystkich tych, którzy 
urządzają swoje mieszkanie, atrakcyj
nym będzie zapro9zenie na spotkanie 
w Domu Społecznym o godz. 17 pod 
hasłem „Fachowcy - mieszkańcom". 

nr 90 na zabawę „Rekreacja dla ro
dziny". Także w piątek w Domu Spo
łecznym o godz. 18 odbędzie się prze
pląd filmów dla rodziny, ~o którym 
zorganizowana zostanie dyskusjo. 
Ró'!l:nolegle w tym samym czasie, w 
innej sali Domu Społecznego młodzież 
będzie bawić się na dyskotece. 

W wolnq sobo1ę zabawa osiedlowa 
rozpocznie się już o godz. 10 roz
grywkami len,iso ziemnego dla doro
słych przy ul. Pilotów 11, w Domu 
Spolecmym o godz. 11 zostanie ot
warta cepeliada osiedlowa i giełda 
informacji turystycznej krajowej i za
granicznej. Sportowców - amatorów 
organizatorzy zapraszają no bieg prze
łajowy dla wszystkich, wyruszający o 
godz. 12 spod Domu Społecznego. 
.,Swięlo Zaspy" zakończy się w nie
dzielę o godz. 8 wspólną wycieczką 
do Borska (zgłoszenia i zb:órko w klu
hie „Młyniec" przy ul. Pilotów 11) i 
f inałem turnieju szkół w Domu Spo
łecznym o godz. 11. 

Jak widać, pro9.ram imprez jest im
ponujący. Naprawdę dobrze być mie-
szkańcem Za spy... (di) 

Io kilko lat. Później nikt nie wyrażał 
zainteresowania zorganizowaniem tam 
działek, tym bardziej że wiadomo iż 
obszary te nadal sq przewidziane pod 
inwestycje, nie można więc zogospodo 
rowywać ich w sposób trwały. Obec
nie, gdy za pośrednictwem zakładów 
pracy występowano do nos o przydzie 
lenie ogródków działkowych, nie sta
wialiśmy przeszkód. Udało się nam w 
tym rejonie wyodrębnić trzy łąki o lą 
cznej powierzchni ok. 3 ho. I tam 
niektórzy działkowicze zbierają już 
pierwsze wiosenne plony. 

- Co do lego obszaru trudno mieć 
jakiekolwiek obiekcje, ale czy na by 
cym... wysypisku śmieci wyrośnie coś 
oprócz chwastów? 

- Tereny po byłym wysypisku śmie 
ci liczą w sumie 15 ha. Po dokonaniu 
dokładnych analiz stwierdzono z colą 
pewnością, że aktualnie prawie 8 ha 
spełnia wymogi stawiane działkom. Po 
zastałą część przeznaczono docelowo 
m. in. no boisko dla KS „Ogniwo", 
wybieg dla koni z Wyścigów Kon
nych, place g,er i na inne cele rekre 
ocyjne. 

- Nowe ogródki powsloly takie 
przy ul. Reja. Podobno okazały się u
lubionym miejscem dla... dzików, któ 
re wyjadły po~adzone tam rośliny? ! 

- Podobno, ale to już problem 
dziolkow1czów. Muszą się jak noiszyb 
cieJ odgrodzić od leśnych gości. To 
wymaga inwestycji. M. in. dlatego, o 
także z uwagi na perspektywiczne 
plony zagospodarowania w przyszłoś
ci niektórych obszarów, nie wszystkie 
działki będą nadawać się no stole o
grody. Działki przy ul. Bitwy pod 
Płowcami i ul. Łokietka zezwoliliśmy 
uprawiać czasowo do 1985 r. Trudno 
jednak przewidzieć czy termin ten nie 
będzie przedłużony. 

- Czy więcej jest działek czy chęl 
nych1 

- Oczywiście, że więcej podań niż 
terenów do podziału. Rozdzieliliśmy już 
ponad 800 działek. Nadal szukamy te 
renów, które można by przeznaczyć na 
ten cel. Spośród przedsiębiorstw, któ 
re jeszcze nie otrzymały działek, w 
pierwszej kolejności przyznamy je 
,,Inco", o następnie MPGKiM. ,.Inco" 
złożyło podanie jeszcze w ub. r. ma 

Filharmonia 
zaprasza 

Atrakcyjnie zapowiodają się kolejne 
koncerty symfoniczne które odbędą się 
dzisiaj o godz. 18.30 i jutro o godz. 
17.30 w gmachu POiFB w Gdańsku. 
Orkiestra Filharmonii Bałtyckiej pod 
batutą swojego kierownika artystycznego 
prof. Bogusławo Modeyo z solistą -
znakomitym skrzypkiem Krzysztofem 
Jakowiczem zaprezentuje publ iczności: 
uwerturę ,,Egmont" ludwika van Beeth 
oveno, ko11cert skrzypcowy A-dUI" Mie
czysławo Kor!owiczo oroz jedną z 
najciekawszych pozycji francuskiej li
teratury muzycznej I polowy XX wieku 
- symfonię G-moll Alberto Roussela, 
Bilety do nabycia w kosie PO iFB. 

zim 

Wkrótce dzięki działkowiczom Sopot 
może zyskać jeszcze jeden pozytywny 
wyróżnik, tj. miano miasta - ogrodu. 
Aby tak się stało życzę sympatykom 
dobrych plonów. luk. 

Fotografie 
spotkan~a 

r1er koniecznie do kaszubskiego 
Ch;n,ielna.. W t11m czasie na.rodziły e się ciziesiqtki pejzaży naszego regio
nu, raz były ro pejzaże miejskie, 
a raz znów Je-eioro Białe, podpatrza 
ne o różnych porach dnia - w bla-3 
ku 3lońca i otulone mglq. Widzia -

Dzisiaj, o godz. 18 w KMPiK przy 
ul. Długiej 35 Gdańskie Towarzystwo 
Fotograficzne organizuje spotkanie z 
Powiem Pierścińskim - artystQ , foto 
grafikiem z Kielc, który reprezentuje 
kielecką szkolę krajobrazu. Jest zdo
bywcą wielu nagród i wyróżnień. No_ 
tomiost 4 czerwca o godz. 18 odbę 
dzie się wieczór autorski Jaromifo No 
woka. zim 

b 
(Dokończenie ze sir, 3) 

zja o zamrożeniu drukarskiej inwesty-
CJI. \ 

A JEDNAK 

Stoją już ściany, ukończono tzw. sto 
ny zerowe, moszyny w magazynach ... 
W tej sytuacji dyrekcjo Zakładów Gro 
licznych w Gdańsku zaczyna typową 
g i mnastykę. Jej efektem jest zgoda na 
dolszą kontynuację budowy pod wa
runk iem szybkiego jej ukończen ia. 
Szybkie - to znaczy w roku 1980. 
I taki termin jest zapisany w kolej
nych parozumienioch zawartych mię
dzy wspomnianym wyżej głównym wy 
konawcą a inwestorem. Optymistą był 
by ten, kto by sądzi!, że zakłady sto 
ją i procują od dwóch lal. Rok 1980 
został i pożegna! budowę, równie roz
bebeszoną jak przed laty. W związku 
z tym podpisano kolejny harmono
gram. Trzeci już, i jak mają nadzieję 
w dyrekcji, ostatni. Zakończen ie budo 
wy 30 listopada 1982 r. 

Dyrektor Bolesław Szmidt jest umiar 
kowonym optymistą. To co dziś moż 
na zobaczyć na Suchaninie przy wlaś 
ciwym tempie pracy, daje nadzieję na 
zakończenie inwestycji w terminie. Ko 
żde, najdrobniejs.:e jednak opóźn ienie 
wspomnianego tempa, przekreśla usta 
lone harmonogramy. Praktycznie spo
ro część zakładu jest już w fazie przy 
gotowania do rozruchu. Zagraniczni 
producenci montują kolejne urządze
nia. Dlatego też w produkcyjnych ho 
loch co rusz możr>.o traf ić no specja
l i stę NRD, RFN bQdż Szwajcarii. 

W POSZU KI WANIU 
BEZROBOTNYCH 

Niestety, nie tylko problemy b1Jdo
wlone opóźniają ostateczny rozruch za 
kładu i oddalają od nas le wyprasza 
ne, wymorzone przez twórców 20 mln 
książek rocznie. Otóż część maszyn. 
które producenci przysłoli do Gdańs
ka zgodnie z terminem, o więc dużo 
za wcześnie jak na potrzeby, zostało 

łem go czę3to na rusztowaniach 
uti.cy Długiej - raz dyskutującego 
z murarzami i tynkarzami, innym 
razem kladacego farbę na tynkach 
nowo budowanych k.amienic::ek. 
Tam też pozostał w§ród nas - jego 
podobiznę wykuli bowiem w pias
kowcu koledzy i umieścili ponad 
iedńym z portal i. 

(Sier.) 

• • • 
S 1 ·ą I 
urodził s ię. Potrzebna jest załogo. Juz 
w roku 1973 rozpoczę to szkolen ie mło 
dych ludzi tok, by mogl i oni zas iąść 
za nowymi maszynami w dniu piono
wego otwarcia zakładu. W pierwszych 
dwóch Jotach realizacji inwestycj i wy
szkolono 250 osób. W ostatecznym ro 
zrochunku nowych adeptów sztuki dru 
karskiej było już 400. N iestety zakład 
nie rusza!. ludzie szukali innych 
miejsc procy, wyjeżdża li z Gdańsko, 
topn,a!a z takim wysiłk iem skompleto 
wana załogo. Dziś znów brak prawie 
200 pracowników. 

B IORĄC pod uwagę w miarę do 
bre warunki placowe i szczegół 
nie dobre warunki pracy i so-

cjalne, liczą s ię w Zakładach Graficz 
nych z tym, że uda s ię skompletować 
załogę choćby z mieszkańców poblis
k ich osiedli Suchanino i Moreny. Blis 
kość dojazdu do pracy o raz niezbyt 
w•elkie wymagania pracodawcy (bo
wiem jest w planie przeszkolenie dla 
każdego pracownika) winny być mag 
nesem przyciągającym ludzi do nowe 
go zakładu. Rzadko bowiem gdzie 
możne zna leźć tok komfortowe i no
woczesne warunki procy. Norzuc□Ją 
je głównie zagran iczne maszyny, któ 
re nie mogą pracować w zbyt niskiej 
i w zbyt wiell< iej wilgotności, które 
wymagają stałych temperatur. Wszysl 
ko oparte jest tu no komputerach 
nowoczesnej elektronice, praca nie wy 
maga wysiłku fizycznego, słowem jesl 
tako, jaką wielu sobie wymarzyło. 
Dzień rozpoczęcia produkcji 20 mln 

książek roczn ie sJaje się coraz bardziej 
realny i bli ski. Już dziś zainstalowa
ne agregaty mogą wytwarzać ich 10 
m lionów. Wystarczy powiedz i eć, iż w 
c : ągu dwóch zmian tylko jeden agre
gat druk or ski może dwustronnie zatru 
kowoć taśmę papieru o szerokości 1 
metro i długośc i 20 km. W najbli ż 
szych tygodniach ruszą trzy takie a
gregaty. 

rozdysponowana do innych zakładów 
graficznych. Twierdzono wówczas bo
wiem, i sl11sznie, że trzymanie ich w 
magazynach nie jest sprawą dobrq z 
przyczyn choćby społecznych nie mó 
wiąc już o ekonomicznych. Dziś gdań 
ski zakład staje przed problemem, 

Ongi ś downa, dawno temu wieszcz 
Mickiewicz marzył o tym by jego 
książki zbłądz iły pod strzechy, potem 
bardzo często mówiono nam, że wy
wieszc'zony moment jest bi isk i. Może 
dz iś, kiedy tok niPdaleki wydaje s ię 
dzień ruszenia gdańskiej drukorni ży
czenie Adama zostanie zrealizowane. 
l.yczymy lego wieszczowi i wszystkim 
drukarzom obchodzącym swoje święto. 

BOGUSŁAW WIERZBICKI 
t skąd wziąć maszyny, które już k icdvś 
} miał.· Brakuje również kilku n iezbyt 

drogich, a jednak ni,:,zwykle istolnych 
ł· 1Jrzqdzeń chociażby niezbQdnych przy PS. Korzystając z okaz j i dyrekcjo 
·!- supornowoczesnej technice fotoskładu. Zokładów Graficznych w Gdańsku za

Brak dla przykładu kl imatyzatora, brak prosza wszystkich emerytowanych pro 
urządzen ia do wywoływania filmów. cowników w sobotę o godz. 10 do I Te drobne mankamenty un iemożliwia nowego zakładu przy ul. Trzy Lipy na 
ją kompleksowy rozruch. Co gorsza - osiedl~. Gdańsk - Suchanino na ura
nie wielkie istnieją szanse no ich za- czystosc Dnia Drukarza. _ __ 

,, kup. Mimo iż resort przeznaczył nie I 
~ zbędne dewizowe limity, to jednak 

bank handlowy twierdzi, że nie ma 
no Io środków. 

W chwili obecnej Zokladv Graficzne 
w Gdańsku zatrudniają 550 osób. W 
przededniu Dnia Drukarza nie będzie 
chyba żle zrozumiane wyliczenie kilku 
tylko nazwisk tych, którzy zdaniem dy 
rekcji zasługują no szczególną aprobatę. 
Są wśród nich Bogumił Stankiewicz, Ka 
zimierz Adamczak, Zygmunt Siedlecki, 
W itold Rybakowski, Zbigniew Praw
dzik, Roman Bertling, Ha lina Dubraw1 
ko i Alojzy Szarmach. 

Remont 
torowisl<a 

24 bm. przy Dworcu we Wrzeszczu 
przyb!qkal się pies-mieszaniec, maści 

rewizji sprawo będzie rozpatrywano 
jeszcze przez Sąd Wojewódzki w 

O prócz wielu imprez spartowych w 
C:llWattek, 3 czerwca, zorganizowano 
no pasie startowym przy ul. BIKzyń
skiego o godz. 18 zawody modeli ro: 
kiet. Całe rodziny sa proszone o teJ 
samej l)Orze do szl<oly podstawowej 

Minął Dz ień Małki, ni• minęły jad nak okazje do dawania jej kwiatów. - Przed przedsiębiorstwem wyionio 
się jednak niezbyt radosna wizjo -
mówi kierownik kadr Krystyna Paproc
ka. Nowy zakład choć w bólach 

Dyrekcja WPK zawiadom10, że w 
związku z remontem torowiska no ul. 
Grunwaldzk iej o 29 bm. w godz. 
7.00-16.00 ruch tramwajowy linii 12 
i 15 będzie odbywa! się wahad
łowo na odcinku ul. Jośkowo Dolina 
- Politechnika. Tramwaje linii nr 6 
w czasie robót n ie będq kursowały. 

CAF - M. Broniarek rudej z obciętym ogonem. Wiado-
mość: tel. 41-37-06. S. 

Gdańsku. 
<o> Za utrudnienia przepraszamy. 

, . 
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TEATRY 
GDA.'\:,,h. l'A~:,,1\\'0W,, OPE• 

Il . .\ 1 HLII \H~to., I/\ HA 1:1•yc. 
•~.-\ - Kuucert s~ mfonu·znv. ctv-
1.y,..tr t - Ho~uslaw t\lad~y; soit
s h..r;t,-·szłof Jakowi<·z - skrzy 
p e. ;Hąl. g. 18 30. sob g 17.30; 
Cra.1.n1e. n1edz. g H 

l.E\TR ,.\\.\ BII/FZI:" - Hl'tle~rn 
pul-..,k1e. 1- a 1 .• sub., niectz. g 19 

"lfl'UH 11\I 1\KTOHSh.JE. ul. Ko 
ł1 d t k>l -ł Pit>~ro, sobota 
~He~ 1E ). g lR; l-'1eszo. niedz. 

(,Il \~_SK • \\"ltZi:szcz TEATR 
,,\11'.'il:\ll IL\"' - T,1uC1t~11sz R,1n 
l' 11•<·i. ~ot.> g:. 17 (przed~t Ol\~·ar 
te) 

SOl'OT U:.\Tlt K .\ ~lER..\L:s;Y -
l'r,:ed ~klepl'1n jubilera. piąt, 
S1jb O!Cdz g l'ł 

GIH'!'ól.\ l.E.\TR ML' Z\'CZ"-'Y 
- \\' llelone) k1 ainir Ot.. pi~t 
g ll, "Ob .• niedz. g. 16 

GllY!'.l.\ Tl:.'\Tll llRAMATTCZ-
!'.Y - TPstarialla, Piął., sob .. 
medz. g 19 

U.Hl.AG TL\Tll Dlt .\MA l"YC'l 
~Y - Ksiądz :\.larek - gościnne 
'-'• ydepy Teatru i1n. S. Jaracza z 
0 1

, tyna. sob . n1edz. g, 18 

IMPREZY 
l-rD.\~SK ~OT, ul. Ra.iska -

P:·og1an1 pt. PoJedynek iluzjoni
sto\\, p,.,t g 17 1 19.15 

KIN A 
GD,\:\"SK ~1\.~J.J.\.11.r.~Cl.E LKSlN 

LR.\O - Ln~chur \llOl) od 1. 12 
1 1 11 ..:z., p1ąt. & 16.30, 19. sub.: 
mec!.:. g . 14, lo.30, IY, S'IUDYJ:-t. 
L.\h. - SOllO\.\ tor (jap) od l. 1~. 

J.Hć4t.., s_ub. _ g. 1;>.:.10. n1ectz, g. 15.30, 
Hl.JO, .:,enuuanu1n hJ1110\\'e - Mi 
strzo.,,ne kina si:wedzk1e,u. piat., 
sub. g. 18.JU, f>KUKARZ - C.01na 
(L'::iA) od 1. 18. p1ąt., sol> .• niedz. 
g, l~.30, _18.30, Seksolatl<I (POI) od 
I. 10, medz. &, H.30, GED.-.\.Sl.-.\ 

Jeżdllec bez i;ło\\ y (radz) bo., 
p1ąt., sob .• ntedz. g. 15.30 ł~edora 
(Hl':'>) od l. 15, piąt., sob .. 111edz. 
g, l1.JU, 19.30, W i\ l'IC\ (!JOM JL\I{ 
LlH..l:-\) - Dzieci w~rod piratów 
uap) ~o., . p,ąt. g. 1~. sob. g. 
lJ.Jil, fa, n1edz. g. 15, Cena stra
l11u (USA) od I. 18, µ1~t. g. 17.30, 
sob., n1edz. g. 16.30, Poraneh., 
n,edz. g. 12. ORt;:s;l.-.\ KOSMO,., 
- t,·01argoł na D,dh.iru Zachodzie 
(poi). pląt., sob., medz. g. 17. Gli 
, .. ClY łajdak {fr) od I. 18. p1ąt., 
sob., ruedz . g. hł, Morska przygo 
da 1baJk .. ), lllE'dZ g. 16 

1nu.1;szcz BA,JKA - \'abank 
(poi) Od 1. 15 piąt.; sob g 16 
18 3-0 n1edz. g 16.30:· is,30' 
Przygody AJi Haby i 40 roz-
buJniho" (radZ) Od l, 12, niedZ. ,i;. 
H, Zestaw bajek, niedz .• Z:SiCZ -
WuJaszek z Ameryki (fr) Od I. 15, 
p,ąt., sob • medz. g. 16.30, 19, 
Porwany przf'z Indian (NRD) od 
L li, sob., niedz. g_ 14.30, ZAWI 
'5Z \ - Konwój (USA) od I. 15, 
p;ąt.,_ sob.. mectz. g. 16.3U, 18.30, 
BaJk1 d!a dzieci, niedz. g. IO 

OLl\1 A l>ł.l.fl:-i - Transamni 
can L~press (USA) od I. 15, p1ąt., 
sub., ntedz. g 16. 18, Dwanascie 
prac Asrerixa (fr). sob.t niedz. g . t· 13Lodowa pani (bajka). medz. 

'-OWY POllT I :\JAJA - Obcv -
?'m_y pasażer :,... ost romo (ang) od 
L. l;>, µ,ąt g 16, 18, sob., niedz. 
• 16 ao. 1s ao. ,1agiczny kami•n 
1,,RD), sob. n1edz. g 15. Torun„ 
l<te ll:faSlki (ba.łka). niedz. g. Ił 

so1•O·1 B.\Łl"YK - Dzieje grze
crn lPL ) od l. 18. p;ąt., sob. 
n e I g 16, 18.15, Sup,rpotno; 
ua_,J, sub .• J.uedz. g. 14. Colargol 
w ~merYce (bajl<a). niedz. g . 13. 
l'0LU:-iL\ - Znachor (pol) od l 
1:, I I li cz .. p1ąt., sob., medz. ,i'. 
,t>. lłl 30 

(,DY~L\ SRÓD\IIEŚCIF; WAR
SZ.\ I\ A .- Znachor (poi) od I. 
!2, I l Il CL., p1ą t. g 16.30, 19, 
,ob .. rnectz. i,: 14. 16.30. 1~. )lały 
ks1ązę (USA). medz. g. 12 (seans 
zamkn;~,y). s ·1uuY.I:S:E \lLA'.'•
llC - ,""imiPrc czło'i-dPka skoru111-
powanPg, (ff) od l 18, piat.. sob. 
n1edc g. 16, 18 15. Wódz Indian Te 
cumseh (!\:RD). sob., niedz. g 14. 
~iOPI.A~ .\ - l'n!-..as ostatni .\lo
r ~d.nin (rum). piąt., g 16. sob. 
nie .,. H. \lis (po!) od l 15, 
,.~\ g l8. sob .. med z. g. !o. 18 :10. 
\I~ ..:zka i samochód (baJka) niedz 
k 13 
OBŁl.'ŻE '\.I -\RYSARZ - Saturn 

l l'..';c,A) c:d I I>. pią l g 16.30. 
18 la, sob., merlz g 16.1>. 18. li.ról 
~Tauus I (p•Jl). sob„ n;edz. g 
1-I JO, Rek~10 wybawca (bajka), 
nJCdl. g IJ.:10 

l,R..\ROWLK F.\LA \lilośt 
ci \\"SZ}""'ilko W\ IJarzy (pol) od 1. 
)2, p.~, g Io. 18, sob . niedz g 
,4.JO l> 30. 18.30, Zesta,"· bajek. 
n en, g 13 30 

ldHOWO :-iLPrt,:-/ - Wielka 
111 •Jówka (pol) od I. 15. piat., 
snb, ntedl. g 16 18. Ta.iPn1nira 
..,t,·lru :\larahuta (pol), sob i 
11 JO, n.e,J, ;: 14. Zegarel< z ku
kułka (b„ ika) ntedz I\ 13 

( IJYl.()~,;i \ P!Hl'lll.:-i Par• 
!-z,·wa (I\\ una-.tka (USA) od J lS 
\Ji<it .. 'iOb. ruedz ~ 15.30. 18.15. 
Colargo.J I l'UdO\\· na \\ alizka (pol). 
..,oh ., _ n1edz. g 14 30, H.ek.,.io pr,:e 
wndn1k (bajkal. nicdz. !\. 13.30 

OKSY\\ IE GRo,1 - Żandarm 
na emcrqurze (fr) od I. 12, pia 1 ., 
•ob. g_ 19.30. rnedz g _ 16. 19.30. 
Pvranek~ niedz g. 12.30 

~l-MI.~ Al ROR.'\ - Trup w 
kald~J szafie {czes) od l. 15, pia,t. 
.:!; 17. li), żandarm w SOW\.'lll ,J()r 
ku (' ) n1edz. g 16, 18, io. Co
largol w Australii (bajka) niedz 
~- li . 

.......... ---"i P'R(;S.7f:Z KR \K tTS - żandarm 
n;i. emervturze <fi) od 1. 12. piąt.. 
~ob, l"i,-edz .. lleszczffwe wakacje 
(tJc1, ) . [) ~ct, 

.s,v,~"O R .\R !i ."\S Dro~:a. 
'i7.kiel('fóo,., (rum) od l 15. sob .. 
!łied~ g 18. Pr·,,:-,·g(ltly CalinE!cz
KI (Jar>). n;~ct1 g. 16 

TCZFi.~' ,~-I~ł.A - ZnaC"hor (po]) 
ff1ol 1ąl 2, oia t, sob . nie dz. g 

WE.l!iF.ROWO i'; WIT - Old Sn 
rehan<I (Ju9,). bo., Rollercoa_c;;t e,r 
(CS.\) nd I 15, 01ąt. sob. ,n iedz . 

CZAR'/ .\ WODA WDA - Zasa 
h•d':omina (USA) od l 15. piąt„ 

RADIO PROPONUJE 
P['1, TEK - 28 maja 

17.05 Komentarz aktualny. 
: :o - XX lat ODK KOLEJARZ. 
, ;o - Przegląd aktualnC"l~ci V-ly-
7f'Ż:J. ·1..;5 - .:'TorskA r<"forma -
.... L Stef::i!liaka (cz. II). 

SOBOL\. - 29 maja 

'>. !O - St1tdio Bałtyk . 7.05 
,,, .i·dnne takty 7.20 - Aud .!\IR
i:::~~a \Ve_grzYrlowicza - • ."Prze<:I 

'---,w1et~m Ludowvm" 17.0~ - Fe
'r•t on tyr::olinia :_ ai1n . .Jana Lin -

1nera. 17.10 - Gdańskie stud'.io 
··Tzed<-tawia, 17.30 Przegląd 
-łktualno,~ci \Vybrzeża, t'i' .45 
Sportowa antena. 

XIEDZIFI.A - 30 maja 

_8.05 . - Bałtycka Wachta, 8.25 
~ !edzielr.-€' przeboje . 8.45 - Hist o 
t~ w ćur i moll 17.05 - Gdań . 
.f'l '\""3P-c zyn A rt,.•stvczny. 17.80 -

n0t .;. , rne10P"'l8n;:,. 17.50 
t:"i,:,r\l_; , :u r r2vminrkin - attd 

l f<: ' l l~ ~':?.O~ - z h'1i~1.; 
1:11- -.,- rr:r•;o..· 

TELEWIZJA 
Pl A TFK - 28. tnaja 

PROGRAM I 

\..; 5.55 - Program dnia 
\16.00 - Dla młodych w'dzów: 

„Krąg" - magazyn harcerzy 
6.30 - Dla przedszkolaków 

.,P'qtek z Pankra cym" 

17.00 - Dziennik 
17.30 - .,Przyjemne z pożytecz

nym" - Rośliny na balkonie 
17.50 - .,Z• kię ty dwór" {7) - a· 

statni odcinek serialu TP 
18.50 Dobranoc 
19.00 - Rolnicze rozmowy 
19.10 - ,,Błękitne norki i czarni, 

sobole" - film przyrodniczy 
19.30 Dziennik 
20.00 - Monit• r rządowy 
20.30 - ,,Małźeristwa wolne od 

cło" - węg'erski film obycza
jowy 

22.15 - ,,Trochę pieprzu, trochę 
soli ... " - piosenki Jadwigi Has 
w wykonaniu znanych aktorów 

22.45 - Dziennik 
23.05 - Kino debiutów - ,.lek

cja" - reż. Krzysztof Lang wg 
opowiadania Michała Jag·elly 

23.30 - Muzyka na dobra noc 

PROGRAM 11 

15.55 - Program dnia 
16.00 - Jak wprowadzać retor: 
mę gospodarczą (powt.) 

17.00 - Język rosyjski - lekcja 16 
17.30 - Język francuski - lek

cjo 16 

„Dwójka" dla drugiej zmiany 

18.00 - ,.Ofensywa wyzwolen ia" 
- "Czerwone rnoki" 

18.30 - .,Sondo" 
19.00 - PANORAMA mag. inf. 
19.30 - Dziennik 

Tele wizja Wrocław na antenie 
,.Dwójki" 

20.00--- .,Słowacki we Wrocła-
wiu" - program filmowy 

20.30 - .,Gdy myślę matka" -
reportaż o niewidomej malar
ce 

20.45 - .,Józef Giev,iok" - re
portaż w 1 O rocznicę śmierci 
artysty 

21.00 - .,Jadą dary. jadą" 
- reportaż filmowy 

21.15 - .,Eleni" - program roz
rywkowy 

21.35 - .,Elektrony leczą zioma-
nio" 

21.55 - Aukcia koni w Książu -
reportaż 

22.15 - ,.Menoźerio cesarzowej 
Filissy" - spektakl Teatru Pan
tomimy Henryka Tomaszewskie 
go we Wrocławiu. 

SOBOTA - 29 mafa 

PROGRA M I 

6.00 - TTR - Hodowlo zwie-
rząt 

6.30 TTR - Uprawa roślin 
8.25 - Program dnia 
8.30 - ,,Tydzieri na działce" 

program redakcji rolnej 
9.00 - Dla młodych widzów: 
.,Sobótka " 

10.30 - ,.Dwójka" prezentuje; 
.,Kapitan kapitanów - Kon
stanty Maciejewicz", .,Koncert 
portowy" (Szczecin) 

11 .15 - .,Czekolada z orzecha
mi" - rumuńska komedia fil
mowa 

12.40 - .,7 anten" 
13.30 - Filmoteka Narodowa: fil 

my Leonarda Buczkowskiego 
.,Skarb" 

15.10 - Monitor sejmowy 
15.40 - Iwono Niedzielska 

1,Arion'.e" - program rozryw
kowy 

15.55 - .,Hans Be imłcr" woJ-
skowy film dokumentalny 

16.25 - Dzienn ik 
16.45 - .,Pasteur" (1) - .,PierN-

sze prace" cze~hoslawacki 
serial biograficzny 

18.05 - Sportowy magazyn spra 
wozdawczy 

18.50 - Dobra noc 
19.00 - Leksykon polskiej muzy

ki rozrywkowej 
19.30 - Dz iennik 
20.15 - .. Tamte lata, tamto da

li na" (3) - ,.Małżeństwo" -
ang:elsk i seriol obycza jowy 

21. 15 - Ga ma rozrywki - ,.Glo-
sy w akordzie" 

21.45 - Wielcy dyrygenci 
Karl Boehm 

22.15 - D7ienn ik 
22.35 - ,,SOS" (7) polski 

serial sensacyjny 

PROGRA M li 

8.30 - NURT - najnowsza his• 
lori• Polski 

9.00 NURT 
9.30 - NURT 

Studio 2 

16.05 - .,Co ta jest?" - teletur
niej dla dzieci 

16.30 - ,,Wyjś cie za ramę" 
felieton filmowy 

16.45 Rywale dr. Rubika 
16.55 Matury, matury ... 
17.25 Sport w Studio - 2 
18.05 „Pies Kantor w akcji" 

(1) - węgierski serial sensa 
cyjny 

19.00 ERRAT A mag. kult. 
19.30 - Dziennik 
20.15 - Z cyklu „Wieikie orkie-

stry" - londyńska Orkiestra 
Symfoniczna 

21.05 - Rozmowa Studio-2 
Cannes 

21.15 - .,Rodzi nne kłopoty" (2) 
seria l obyczajowy tełewizji 

NRD 
22.35 - ,,Czy w Polsce opłaca 

s ię pracować" - program pu
błicystyczny 

23 05 - ,.Pewna szansa dla Kra
kowa" - felieton filmowy 

23.15 - ' ,.Spiewa John Jahnes" 
program rozrywkowy 

NIEDZIELA - 31 m aja 

PROGRAM I 

6.00 RTS$ Matematyko 
6.30 TTR - Uprawa rośl in 
7.00 - Wiedzo naszą szansą 

7.55 - Program dnia 
8.00 - Nowoczesność w domu 

i zagrodzie 
8.20 Tydzień program 

redakc ji rolnej 
9.00 - Dla dzieci - Telera 

nek 
10.25 - W starym kinie - Polo 

Negri (2) 
11 .25 - Estrado folk lar u - ko

zacki zespó ł z Kubania 

' 

WIECZOR WYBRZEŻA 

Odwiedzili nas w ,,Wieczorze" 

O Roslocku-
• 

nie tylko 
z Zie iawą i Pawłow kim 

• 

( Dokończenie ze str. 1) S!qdże znowu. Zawsze, do ka-
żdych zawodów podchod1.ę jednako 

Wracamy do codziennych za]<;'c wo, każdy start zwłaszcza jako r<'-
klubowych, do ligi. Postanowiłem prezentanta Polski jest dla in nie 
również wysłać zawodników w \\·aż.ny. Po::a tym na tak wysok m 
czerwcu na wakacje. Od bodaj szcze.blu wyczynu .~poctowe zawo
trzech lat nic mwli dłuższej pncr- dnik n:e mógłby osią!;nąć sukce,11 
wy w treningach 1 zawodach, a na przy_gotowując s'ę tylko oka~_ionaJ
tegorocmą napra\\'dę zasłużyli. n:e do pewnych zawodów. By odnosić 

Pierwsze większe zawody z ~1dzia sukce~Y. trzeba trenov,,ać perma-nent 
Iem kadry narodowej plan°ujemy na nie. Start w imprezie nawet takiej 
wrze~ień. Mam tu na myśli między jak mistrzostwa Europy to jedynie 
narndowy turniej judo w Gdańsku. sprawdzian a nie cel treningu. Jf'
[mpreza ta rozwija się nam \Vy.ią- śli zdobyłem na tych zawodach brą 
tkowo dynamicznie. Jej ranga rn- zmvy medal to znaczy, że mój sto
,;nie. Swój udział w gda11skiej im- pień wytrenowan:a, moja sportowa 
prezie zapowiedziało szereg ek;p forma są wysokie. 
1arodowych z Europy, w tym pier- Pono(· nie ma µan sz(•z~śeia w 
wsza reprezentacja Związku Ra- losowaniu w \Yielkich turnie.iaeh. 
dzieckiego i NRD. :-;-a pewno zjawią Czy potwierdziło się to i w Rosto
s ę też Japo11czyc_v. Potw'erdzil swój,,. cku? 
przyjazd Isaoinokuma zaste;pca Tak. 1osowanie n'e było d :a mnie 
prezesa światowej Federacji Judo. zbyt korzystne. Ale czy można tu-

Turniej zapowiada s'ę \Vięc wyją taj mówić o braku szc~ęśc:a czy pe 
tkowo atrakcyjnie i dla nas - gdyż chu? Myślę, że ta wsz:,stko jest bn 
be;dz·iemy mieć silnych rywali i dla wi~kszego znaczenia. Jeśli mam za 
publ'czności, która będzie mogła miar udowodnić, że jestem naj!e
śledzić walki na światowym pozia- pszym w swojej wadze judoką w 
mie. Sądzę, że organizatorzy impre• Europie to właściwie pow:nno być 
zy nie schowają iei w małej salce mi obojc;tne czy walczę w p ierwszej 
Gedanii jak poprzednio, tylko wy- walce z asem czy debiutantem. Po 
eksponują ją w stosownej dla tego prostu jednego i ·drugiego muszę po 
celu hali Olivia. konać. Oczywiście , są pewne niuan-

J:\1\USZ P.\ WLOWSKI solidnie se wynikające z regulaminu turnie
przygotowywał się do startu w :\IE. ju, mam tu na myśli właśnie ową 
Trenował również w Japonii. kolejność oraz czas między pojedyn 

Czy start w Rostoeku miał dla ;~\~~•i/l~\::,-c~~~!/
1
is~1~~wtdo~~t 

pana z jaki('hś wzg lędów znacze- że jeśli ktoś j est naprawdę dobry 
nie w~·jątkowe? to zdoła Z\\·yciężyć mimo wszystko. 

!~ i 
' ~ wie wszystko! ~ 

~-p RZEBIEG mistrzostw świata ~ 
i w Hiszpanii, opracowany \ 
\ przez wioski komputer, wy- ~ 
\ walał rezonans w światowych o-\ 

j
\ genc1ach. Wyniki „Espana - 82" \ 

podane przez maszynę cyfrową są ~ 
szeroka kamento.wane. W/oscy\ 
dziennikarze sportowi twierdzą, że 
rezultat obliczeń komputerowych 
mo_że zostać całkiem realnie pa-

~ 
wtorzony na boiskach Hiszpanii. \ 
P?dobnej opinii są również włoscy ) 
piłkarze. Dino Zoll, Paolo Rossi.\ 

\ Giancarlo Antognani stwierdzili że I t rz~czywiście. _piłk arze Brazylii,' to~ 
1 n• Jr.,owaznIeJsI kandydaci do tylu-\ 
\ lu mis!rzo świata ~ 

~ Warto przypomnieć prognozy 1 
\ kc:mputera, zaprcgramowancgo \ 
\ przez wło;k,ch sr.,ecjolistćw piłkar- \ 
I skich brytyjs~1ch bukmacherów \ 
I Otóż zdaniem tego mózgu elektra- ' 
( no_wego mi_strzastwo świata zdobę- ~ 
1 dz,e Brazyl,a, ktara w finałach po \ 
\ kona Hiszpanię 2:1 (2:0) W pier-, 
I w_szej_ cz_ęsc, gry bramki zdobędą I 
I Z1co I ls1dora, o Hiszpanie uzyska - ~ 
' . b ' l 1 Ją ram<ę po strzale Sotrusteguia \ 
1 W meczu a 3 mie jsce bromi<o Mon- I 
\ /redo Kaltza zadecyduje a zwycię- \ 
I stwie pi łkarzy RFN nad Argentyną ~ 
~ 1 :O. W półfinałach Brazylio wygra \ 
1 z Argentyną aż 4:1 (len_ wynik wy- \ 
, woła! w opiniach włoskich dz,enni-
1 karzy najwięcej kontrowersji - jest 
1 bow•em ich zdaniem zbyt wyso-
; ki), o Hiszpania awansuje do f ina-
\ lu po zwycięskim 1 :O z RFN -
~ bramko Lopeza Utarte. 

I Kamp_uter _dokona_! _także a_nalizy ~ 
\ rezultatow p1erwsze1 1 drugieJ run- l 
\ dy mistrzostw. Wynika z niej m.in., 
I że polscy piłkarze zakończą swój 
~ udział w mistrzostwach pa trzech 
\ meczach - z Włochom,, Komeru-
\ nem i Peru. Z grupy I awans,zdo-, 
\ będą Włosi i Peruwiańczycy dzięki 1 i korzystniejszej różnicy bramek. ~ 

~ PAP ~ 

Ktf>rą wal kę uważa pan za naj
trudniejszą w tej imprezie. 
Właśnie p:erwszą z Francuzem 

Reyem. Od p'erwszej sekundy tego 
turnieju tej walki, musiałem dać z 
sieb:e \\'szystko. Łatwiej oczywi~c:e 
rozgr:.ewać się. powoli dochodz.:ć do 
szc~ytn wysiłku f:zyczne~o. Ta wal 
ka była jednak z uwagi na rangę 
przeciwni!rn najważniejsrn i wyma 
gah ode mnie nalychm'actowe~rJ 
mak.sim urn wysiłku.· P2m:c:tam. że 
po p:ęciu mint.:t::tch - tyb uwd 
ten pojedynek. bylem tak wyczer
pany, że nie pot;af]em utr..:ymać: w 
r<:;kach kubka 1 herb.itą. Tzw, :,;:,\'_, 
kły człowiek n'e posiadający w tym 
stopniu wytrenowanego organiz.mu 
co mój - zmarłby z wyczcrp,mia. 

Judo to spec:diczn:v sport 
sport walki. C1,y w c hw ili ,;d~· za
wodnik ją toczy w pełni kontrolu
je j!'.i prH.bie!;. czy te·i: c'7bla w a-

\\ na JDid.szy poniedziałek. rlnia 31 ma 
Ja br. ocibędzie się na st.actioni~ gdait
s;dej Lechii, prz.:v ul. Trau,e:utla ,..,,-e 
\\

0 r1.eszc1.t1. atrakcyjny wyśrig, kolarski 
rlla dzieci . Vv' imprezie. która rozpo_ 
ezn~e "ię o ~odz. 13. mogą \.Vziąć udział 
dzicf'i w wif''"-u od 6 rto 13 lat. 

Org~nizntorzy ponierlziałl,owyrh atra 
kcji informują przy okaz ji, że ucze~tni
cy impre7y mogą startować na dowol
n~Th rowerach, p□C' 7 ą,\.·szy od składa 

ków. Selekc_ia i przegląd rowerów nastą, 
p, na godzinę przed startem. tj. o 14 

Dla uc7.e~tników wyści _~u prze1,,\'idzia
ne są upominki i pami~tkowe dyµlon1y. 
Działacze sel;;:cji kolarskiej Lechii zor -

ganizują identyczną imprezę w dniu 1 
czerwca br, w \\.eiherowie. Zbiórlca dzie 
~i o ~octz. 14 ,v s·zkole PodstaWO\.vej nr 
9, przy ul l000;lecia. 

Ognisko TKKF Portowiec organh;uje 
dziś w· :r,.,torskim Don1u Kultury, przy ul. 
Marynarki Polskiej 111 w Kowym Por
cie, turniej tenisa stołowego dla nie 
zrze!=izonyC'h, Pierwc;ze gry turniejowe 
rozpoczną się o godz. 16, . 

Przerl kilku dniami odbył sie w Gdań 
sku bieg przeła.Jowy o Il.a?,.ro<lę kiero-
1,,·nika działu do1nÓ'.v studenckich Uni
wersytetu Gdańskiego. 

\V biegu pa1"i trasę dłu~ości 1 km naj
szybciej przebjegła ~Iałgorzala Frą
~zczak, która wyprz.ed1iła D~n1..1tę Ci.e,_ 
ślak i Magdę r..-Iagdz!óską. \VśrórJ n1ęż
czyzn trium fowa t (trasa długości ok. 3 

.. 
moku".' Czy µan pami~L• n i <>kt i,n 
frai;men ty ·swoir·h pojt•dynkó\\'? 

Oczyw:ście. N:e ma tu nic z amo 
ku. J est w ,elkie naµ ięc'e emocjo. 
nalne i ono też w dużym stopnil, • 
waży na w yn:ku walki, ale pojecly
nek j1:s' pr::et. obu rywa l i kontro
lowany. Walcząc pamiętam o wiciu 
,prawach: o upływającym czas'e, o 
ilości własnych ataków. staram się 

ocenić sytuację - czy przegrywam 
czy jestem górą. Często nie słyszę 
co ktoś do mnie mówi. nie reaguję. 
na gesty, .Jestem z pewnych spraw 
wyłączony, ale to ia sam świado- • 
mie sic; z n'ch ~·ylączam. 

Lubię ten sport. poz\vala m' on 
w r:nvalizacji z innymi sprawd z:c; 
przede \vszystkim sieb:e. 

Rozmawiał· 

A '-DRZEJ CllYLI~SKI 

150 godzin 
Mundialu 

na ekranach TVP 
W najbliższych tygodn iach k b ,;e 

p iłkarscy nie będą mogli narzzkać no 
brak emocji. Te lewizja Polska zapew
nia 150 godz in transmisji Mundialu-82 
oraz audycji poświęconych m,sirzo• 
stwom świata. Już 1:J czerwca rozpo
czyna działalność s!•JcJ ;o p ilkarsk;ch 
mistrzostw. św,ata. Ostatn ia au'.lycja 
11 l 'pca - będzie Io bezpośrednia 

tra-nsm;sj{l z finału w Modrfc:e. O 
przygotawanic:ch tych d o Mundia!u-82 
informuje redak tor nacz,zlny redakcji 
sportowej red. Waldemar Krcjcwsk,. 

,,Przewidujemy transmisje 52 spot· 
ka,i. Kib,ce bcda mieli możliwość rn· 
baczyć wszysik:e· najważniejsw wyda
rzen ia turnieju. W 150 godzinach tran 
smisji będz 'e ok. SO godzin powtórzeń 
Chcemy zaprezentować no· naszych 
ekranach ·wsiystkie zespoły, ·-· i:flofega 
transmitować będz iemy spotkano 
sześciu grup eliminacy·jnych. 

Bezpośrednie tr ansmisje przekazywa
ne będą w godzinach 17-23. Nastę
pnego dnia w godzinach poranny.eh -
,,summory" z poprzedr,iego dn ia". 

km) 1\-liro!-ła w Puto przed Zdz isia \Vem 
Krajewskim i Krz ys:r tofe.m .Ta ·'·d żewsl;;:im 

Honorowym starterem biel{u h;d b 
olimpijczyk, dr Kazimif!rz Zin1nr. 

Na ob1ektac-h J\1ie_1~kiego O~rodka Spor 
tu i Hekreaeji \V Gdyni odbyła się X 
wojewódzka c..,partak1ada hoteli pral'n· 
\\'nii:.:zych i Ochotnicz:vch Hu.fcóv,: Pra 
cy o puehar ,.Trybuny Ludu". Starto 
wał o ponad 20() uczestników. 

W ogólnej punktacji hoteli p ierv.s,c, 
miejsce wy\valczyła reprezentacja hote
lu Stoczni 1\larynarki Wo;ennej w Gdy• 
nl, wyprzedzając drużynę Kombina tu 
Budowy Domów Koko~zkL Dwa ro ... ,·no. 
le.e,le trzecie mi.ejsca zajęły zespoły 
Gdańskkh Zaldarlów Nawo1.ów FO<.;fOJ'O· 
wych oraz Stoczni im. Komuny Parys, 
kie.i w Gdyni. 

W grupie OHP na pier\'-·~z ym miejscu 
uplasowali. się junacy z OHP 9- 2 Stoczni 
im. Kormmy Parysk iej. klórzy pokona · 
li swoich kolegó,v 7 OHP 9- 4 VVoje-
wórizkiego Przectsiębiorstwa S zkolenia 
Z awodo,vego Praco"\vników Budo,1-•nic--
r.twa Komunalnego w Gdailsku_Z!ola 
Karczma oraz OHP 9- 3 Gdyń~kiego 
Przed~i~Oioutwa Budownict\va Przemy
słowego. 

Podczas spartakiady odbył się t a k 7e 
wojewódzki finał tzw zgadu J- z~ad u l i. 
Jego zwycięzcą 1.ostał Dar iu~z Laskowsk i 
(OHP 9- 4) przed "larkiem Ziell!isk im 
(hotel n r 2 ZP Gdar'lsk) i Jerzym Sn1ia-
lowskim (OHP 9-8 Gdańsk). (jot.) 

11 .55 - Dziennik 
,.~wiat" 

magazyn PROGRAM li 

wspólna 10.00 - Mililaria, obronność, no 
redakcji woczesność „Pancerz 

wczoraj i dziś" 

22.30 - ,.Chi Coltrane" - pro
gram rauywkowy 

wg rejonizac ji d7i tlnic n1iasta 
Gdańska: 

e Gclańsk·Oliwa, ul Lumumby 
9, ogólny gab. z abie~ovv-y g. 19.00-
24.00 . pedia tra g. )9 .00-,.:rn. w dni 
powszP.dn,ie, wolne soboty _ niedzie 

12.40 - Wspólny cel, 
droga - program 
rolnej 

13.15 - Teatr dla dzieci - Pta-
sie m leko - widowisko 
Marii Terl ikowskiej 

14.00 ..:... Telewizyjny koncert ży
czeń 

14.50 - Losowanie toto-lotka 

15.05 - Laureaci Ztofego Orfe• 
usza 81 

15.35 - Jutro poniedziałek -
magazyn rodzinny 

16.20 - .,Per aspera ad astra" 
- cz. 1 radziecki fi lm 
science-f1ctión 

17.40 - .,Widzę ich w duszy 
leatrze" - program poe
tycki 

18.00 - Sprowcz_dowczy maga
zyn sportowy 

18.45 - Gra lrio Henryka Woi-
niackiego 

19.00 Wieczorynka 
19.30 - Dziennik 
20.15 - .,Pewien dom na Sój

czym Wzgórzu" (5) -
.,Radosne wznoszer.,e świą 

tyń" - czechosłowacki se 
ri_al obyczajowy 

21.45 - Sportowo niedzie la 
22.15 - ,,Gwiazdy kabarelu" 

Anna Seniuk 
22.55 - Rok Szymanowskiego 

- .,Pieśni Muezzina Sza 
loneq o" śpiewa Pa u los 
Raptis 

10.30 - Finał drużynowych m i
strzostw Polski w boksie 

13.30 - Portret zbiorowy - pro 
gram lokalny 

Studio 2 

14.05 .,Co 3łychać na wsi?" 

14.25 Z cyklu „Bliżej natury" 
.,Jak wzbogacić żyw

ność?" 

15.00 Kalejdoskop filmowy 
.,Kino - oko" w progra 
mie: .,Od Ikara do samo
lotu", ,.Pierwszy lot Gos-
samera Gendera", ,.Jego 
wysokość" • 

16.00 - Motasprawy 
16.15 - ,,Wielka gra" tele-

turniej 
17.25 - Spor! w Studio 2 
18.00 - .,Człowiek i przyrodo'' 

(2) - ,.Opowieść o jelon
ku" - ser,ai przyrodniczy 

18.30 - .,Właśn ie leci kabare-
cik" - kabaret Olgi Lipiń 
skiej 

19.00 „Tylko rock" 
19.30 - Dziennik 
20.15 - .,Uratować Kra~ów" 

reportaż filmowy Romualdo 
Dobrzyńskiego 

21.15 - Zespół „Crash" - pro
gram rozrywkowy 

2 1.45 - .,Za murem" - repD<• 
, taż filmowy Łucji Klimas 

DYŻURY 
Ostrt dyiury p<"lnia : piątek 

(21 bm .) - In~tytut Chirurgii Al\lI 
z Insiytutem Choról) Wewn~tn
nych AM w Gdaij,sku, ul. Dębin
ki 7 ; 

sobota (29 bm.) - Oddział Chi 
rurgiczny, Oddział Chorób Oczu 
Szpit ala Wojewódzkiego w Gdań
sku_ ul. Swierczewskiego 1, 6 z 
Odd7.iałem Wewn~tnmym Zespołu 
Opieki Zdrowotnej dla Szkt)ł \Vyż 

szych w Gd. - Wrzev.czu, al. Zwy
cięst,va :lO; 

niedziela (30 bm.) Oddział 
Chir urgic-r ny Szpitala r,..rarynarki 
Wojennej w Gdańsku-Oliwie. ul. 
Polanki I 17 z Instytutem Chorób 
\Vewnętrznych AM w Gdańsku, 
ul. Dębinki 7. 

POGOTOWrn RATl':-iKOWE 

le 1 święta czynne przez całą do 
bfó'.: st«matolo~ . g. 10 .00 - H>.00; 

e Gdańsk-\Vrzeszcz. ul \Vaso,v
skiego 2. ogólny gabinet zabie>so 
,vy g. 19.00- 7,::IO; l.a r yngol o ~ i sto 
matolo~ . R, 20 .00-7.~0. w dni po
w5r..erlnie wo-lne soboty. niedzie le 
i ~więta przez całą dobe : 

• Gdańsk. ul, Jaskółcia 'i ·15, 
ogólny pedi atra. gabinet z ahie<; n 
wy w dni poi.vs7.ednie godz. 19.00 -
7. :m, w woln-e s;oboty, niedzie ;.e i 
święta całą dob~ , stomatoi Ol!, 
g odz 10.00-:~.oo : 

• Gdańsk -Morena . ul. Warnf'ń
ska 7, pectiatr.a , .f.Rb. zabiegowy 
w wolne so1loty_ niedziele i świę 
ta godz. 8.00- 20 .00; 
e Gdańslc-Zaspa. ul. Starto,va 

L ogólny g;ab. zabiegowy w \VOL 
n'! soboty, niedziel€ i Ś\Vit:ta. 
godz 8.00- '.JO .OO; 

GcJańsk - \\-' rxeszcz, al. Zwyci~- e Gdynia. ul. Ramnlta 45: OhHt-
stwa 49. rzynne całą dob~ 1 ie. ul. Botsko ,t: Orłowo. ul. \Vro 

- wyp•dki. tel. 9S9 clawska 54. ogólny peniatra . !(ab. 
- nagłe zachorowania i przewo zabiegcw-,,.· w wolne soboty, nie-

zy chorych, te l. 41 - 10-00 . 32-29· 28, dziele i święta I(. 10.00-16.00; 
32-:1.9- 24 i :12- :rn-14 e Gdvnia-lVitomh,o. u l. Kon-
Gdańsk -Oliwa. u l. Grunwaldzka walio·wa :2 - o~ó!nv. oediat r a. 

571. w dni powszednie czynne od g ab. zabiegowy - tylko w wolne 
godz. 14.00 do 7.~0 - w wolne so- soboty w g. 9.00- 16.0Q 
boty, niedziele 1 ~\vi~ta C"alą do~ • " 
bę - ctla llldności Olh1.,.•y i Przy~ \\- oipwńrlzl-'. '\ Porar'n1:.-, r ·hu --1> 1 ~ 

morz.a te_,_L 5~-:J2 - ~2. \\' f'neryrznvch ,-v Gdańsku, ul. 
Dłu~a 84 8~. czynna ,v dni pow-

Sopot, al Niepodleglosd 
c zynne C'.ałą dob~ 

- wypa,Jki . tel. 998 
- inne tel. 51 -24 - 55. 

779 - <-zPrłoie f!octz. 7,4-!S- 14.00 . w snboty 
~odz 7.4~- 12.00 . w ,volne soboty. 
nl~<iii-elp i Ś \Vlęta w godz, 7.00-
19.00 . 

Gdynia. ul. żwirki I Wi~ury H 
- c zynne całą dOb'! 

- wyioactki, tel. 939 
- nagłe za chorowania i pr,..!:'WO 

•Y chorych t~l. 20- 00-0 : i 20-00- 02 
- dyż ury 1tomato!oj?ic?.nf:" w dni 

powszedn]p od J:!"ndz . 20 .0fl.- 7.00. '-\.' 
·v,: olnp o::.ob'J1'-' . nf,..t17.je,1~ i Swi~t~ 
ort ~od-z 1n Ml - 7 O-l 

nytury 1"\ :tny w przyrhortnja<"h 

Al'TEKI 

Dyżury nornt> p"łnią : Gdańsk. 
Ul. III Grobla I ·~. Jaskółcza !&: 
Gd. - Wrzf"!szcz. ul G r unwaldzka 
'.l-0 n : Przymorze. ul. Obroń<'ów 
\Yybrzeż~ 2; Grl.- Oll\va ul. Subi!
ława 21'i : !;op!"lt, al. Nit- .... n•1 i e-gło:t;;i:"j 

R"it: Grtynia. ul. Sląska 42. ul. Sta 
r owiejsk a :H . 

Str. 5 

Czytelnicy sędziami 
(Dokończenie ze str. 3) 

do s,e na pojęcie w,aryg• dniejsz8j 
publikacji. Jedni Czytelnicy j uż le• 
raz nom ten brak wypominali, inni 
dopiero w odpow iedzi na pylon;e 
piąte (czego odczuwasz brak w 
.,Wieczorze Wybrzeża"). Pan iewa± 
tych astalnich było n,cco więcP.j 
- odłóżmy sprawę do re lacji z W/
powiedz' no oiate pytan ie. 

Mniej sportu - więcej sportu 
\I•· trzecim zaś zaskoczyło nas rJ sporo op,n,I negatywnych 

je śl i 1dz1e a sport. Procento
wo różn ,e ta se rozkładało w gru
pach wiekowych, ole fakt pozast• J:3 
faktem, że jedn , pisali, że sportu 
jest za dużo, inn i, że za dużo w 
pon1edz,ałk 1 . Dodawano przy tym 
- zwłaszcza czynili to stars· Czy
te lnicy - że od sportu są pisma 
sportowe. Argument ta jednak kru
chy, bo i sln•e Ją p,sma specjalisty
czne różnych typów, więc na dobrą 
sprawę można by do nich poodsy
łać Czyte lników (do „Rozrywki", do 
.,Polityk,", do „Kobiety I Życia", 
do powieści krym inalnych itd.), a 
samemu zwinąć: ,,w1ec~arowy" in
teres. Ale Io żart. W iciu bowiem 
Czytelników ma nam za złe, że 

sportu jest. .. za mało, o inn i wyra
zil i pogląd, że wiośn i e sport im się 

w „W ,eczorze" podoba i rodzi by 
go w,dzieć więcej. 

Sporo uwaą k rytycznych budzi 
ceno gazety. N'e tylko nasze j. Mło

dz i n'e narzckajq, ale emeryc, i 
renciśc i p : szą wręcz, że nie mogą 
sobie no gazetę pozwolić, że są
s,ad przynosi przeczytcną itd. N ie
stety. Z tej same j grupy seniorów 
(a le n :e tylko) pochodzą pretensje 
o n i ewyrożny, niestaranny druk, nie 
czytelne zdjęc ia .... 

Prawie wszyscy Czytelnicy wy
powiedzieli s ię w ankiec ie na te· 
mol poszczególnych rubryk, uk-Jzu
jących się sta le w ·gazecie. I każda 
z tych rubryk ma trochę przeciw
ników. Horoskop - ,,bo mi s ię nie 
sprawdza" ; ,.Sprawy I sprawki" -
bo niepoważne; Anatol bo „nie wie 
czego chce"; ,,Reporterzy informu
ją " , bo „dosyć: pisonia a wypad
kach"; .,Zyczcnia z każdej okazji", 
bo od życzeń jest rad :o i te lewizjo. 
16-!elniej Iwon ie W. np. nie podo• 
bo się repertuar ts lewizyjny, .,bo 
w programach TV nie ma nic dla 
nas". 

I tak można by jeszcze długo wy 
mieniać:... Ale od razu dodajmy, 
że wprowodzajqc no łamy state po· 
zycje na ogól tra f il:śmy w czytelni
czy qust, bo każda z tych rubryk 
ma jed~r.;k przytłaczająca· większość • 
zwoic r.n.ków. Nawet .,Fakty, opinie. 
komcn!orze", które n:e są l ekt u · ą 
na j! :'2 1szą. Zcraz się o tym prze
konamy analiz ując odpowiedzi na 
pytan·c cnvc rte: ca s ię podoba 
Czyl..,inikom w „ Wieczorze Wyb
rzeża" ' 

Horoskop jt?st dobry 
na wszystko 

Wiemy od dcwna, że podoba się 
bardzo strona ostatn,a, ale nie 
przypuszczal iśmy, że jej sukces 
będzie tok duży Aż nas to trochę 
przytłoczyło, bo wo lelibyśmy , żeby 

cała gornta od strony p ierwszeJ 
po astaln i ą - c , cszyła s:ę tuki.n 
wz 1cc :cm. 

Czytelnicy chwa lą te± stałe po
zyc je qozety. Horoskop, to przec,eż 
m iła lektura (jedna t Czyts lniczck 
wyraz :ta gotowość zarJłacen a ZJ 

napiscn,e jej horosk~pu na ,:; iły 
rak o!e autorka jest tak zapraco 
wana na n•w ie aslro iog :czno-wroz
b iarsk ,ej, że z przykrośc ,ą mus 
odmówić) . Chętne są ki czyta11e 
fe lietony AnaloIa, ,,Sprawy i spraw
k i", chwalona jest k rzyżówka po· 
doba się I,foI Ks iążkowy, ma' licz
nych lektaró·.v rubryka „ Fakty, opi
nie, komenta rze", jeszcze lepiej -
rzecz jasna - czytane są sprawo
zdania sądowe. 

Starsi Czytelnicy moją przy ty,n 
dobro pam i ęć, bo zochwalają rub
rykę „Ws tać. sąd idzie", któ ra pod 
tym tytuł em nie ukazuje sie już od 
ładnych paru lat ; tyt ut ten zostat 
zas !qp:or,y wizerunk iem Temidy 
(Kobieta z m ieczem ; wagą - jak 
pisali młodzi). Inni p iszą, ie podo
ba• m , s'e „ Podwieczorek" , którv 
przecież ostatni raz ukazał s ię 
orzed ston;,,m woje nnym. 

Wszechstronni i operatywni.. . 
Ił.,~ IE sqdzim y j~dnak, że Czy
i~ teln icy „W,eczoru" żyją tyl -

ko drobiazgom, , re lakse11, 
choć nasza gazeta Jest m. in. po 
to, żeby przynieść i t rochę wytch
n ie nia. W odpowiedzi no pytan.e 
co się podoba bardzo wie le osób 
wymienia le nasze walory, które w 
sumie da ją wszechstronnq i opera
tywną informację. 

Na1bordz1ej chwalona jest nasza 
tró jmiejska słu żba ·ntormacyjno 
(choć: byli i tacy, którym s i ę w 'o
domośc, loka lne nie podobaty), ole 
z uzr. an;em odnoszą s ię też CLy• 
te lnicy da naszego serwisu wiado
mości ze św iata, mnie j pochwc:ly 
- ale leż sporo - zebraty w ,esc , 
kra1owe. ,,Wszvstk1ego s ię można 
z „ W eczoru" dowiedzieć i to jes t 
na jważn iejsze " - p:sze Czyte lnicz
ka i chyba odzwie rciedla szerszy 
poqlqd. 

. Dalej zapisuje nam s i ę na p lus, 
ze w każdym numerze jest trochę 
sensac ji. To prawdo. Podobn;e óok 
Io, iż p iszemy dużo o ludzk.ich 
sprawach, co Czyte lnicy zauważa
ją z uznaniem. Gratulacje zebrali 
również n iektórzy nas• autorzy -
przez skromność i żeby nie zape
szyć. przemilczmy nazw,sko. 

Pora teraz na pylanie p iąte: 
czego odczuwasz brok w „Wieczo
rze"_? Nie , n ie - na pierwszy,n 
mIe1scu wcale n ie jest to, czego 
się niektórzy spodz iewają. Okazuje 
s,ę bowiem, że nasi Czytelnicy na
de wszystko sq przyw iązani do 
tradycji, a ta to m. in. pon iedz i ał
kowe „Kulisy Operacji X". Pow
szechne jest żqcan'e wznowienia 

tej rubryk i, a życzen ie Czytelników 
jest dla nas zobowiązaniem. Tym 
samym tchem -wymienia s ię humor 
i rozrywkę, Nic dziwnego - jesleś
my zmęczen i i uśm i ech jest nam 
też niezbędny do życia. 

... ale czy wiarygodni 1 
li teraz dopiero wyslępuJe • sprawa · obiektywności publ",-

kocji, rzetelności dziennikar
skiej, wiarygodności. W warunkach 
istnien ,o głębok ich podziałów w 
społeczeństwie podniesien ie tak;ch 
zarzutów, wskazan ie przez Czytel• 
n1ków takich braków jest oczywiste. 
.,Nie zawsze p iszecie prawdę" -
wypomina nam młody inżynier, 
.,chwalic ie to, co s i ę podoba wła
dzy" - pisze ktoś inny. Sprawo 
jest noder złożono - jak wszystko 
dzisiaj - i zasługuje no szersze pa
traktowani-e Wrócimy więc do niej 
orzy omawianiu wniosków z ankie
ty, a dzi ś ogran iczamy s ię lylko d::i 
odnotowania faktu, że takie zarzu
ty zostały nam postawione. 

Dolej twierdzą respondenci, że zo 
mało jest w gazecie informacji lo
kalnych. Za mało jest też różno
rodnych wiadomości z dziedziny kul 
iury, zarówno ze świata jak i z 
kraju. Bardzo rozległe są potrzeby 
młodz ieży. Dotyczą one zarówno 

· pisonio o sprawach szkoły <naj-
więcej głosów} jak i o wszelkich 
innych problemach młodych i tę 
grupę interesujących. ,.Piszecie o 
młodzieży i dla młodzieży" - prze 
czytaliśmy w jednej z ankiet. A 
wśród tych postulatów są m. ;n. 
muzyko młodz ieżowa, moda, wy
w iady z aktorami oraz mnóstwo •n
nych spraw. 

O młodych i dla młodych 

N ASI Czytelnicy uważojq też, 
że za mało piszemy o spra
wach morza i ludzi pracują-

cych w gospodarc-e morskiej. C ie
kawi są rozmów z ludźmi procy w 
ogóle, prezentacji ich pog lądów a 
także wyników procy. Wiqże Io s ię 
z zainteresowaniem prablemotykq 
ekonomiczną. Czyleln icy, chwolqcy 
nas za śmiałe wytykan ie zło i nie
qospodarnoścf chciel iby równ;ez 
ooczytoć. coś oplymislycznego o ro
dzqcych się perspektywach wyjś
c ia qospodarki z kryzysu. Seniorzy 
doradzają nam byśmy jeszcze 
śmiel ej n iż dotychczas dbali o ich 
interesy, kształtowal i stosunek mło
dzieży do ludzi starszych (,,przed 
wojną młodz i eż starych szanowała, 
o dz iś?" - czytamy w jednej z 
ankiet). 

Są też l icrne życzenia bardziej 
prozaiczne. Bardzo wie le o:;ób pro
si o codzienną krzyżówkę, sporo 
przypomina nam o potrzeb ie real<
tywowonia „Podwieczorku", nadar 
l iczne najczęści ej powtarzane 
przez młodych jest życzenie, 
obyśmy drukowal i komiks. Starsi do 
radzoją nam druk jakiejś powieści 
trudno dostępnej no rynku ks i ęgar
skim, N ie brok też próśb o rozsze
rzen ie porad prawnych, porad ku
linarnych, kącika hobbistów i ką
c ,ka Czyteln ików porannych aktual
nośc i i sen n iko eg ipskiego. 

Od historii do dziewcryny 
\ 11 7 !ELE osób z woj. ~ lb l ąsk iego 

1 ma do nos ·żal, że mało pi-
szemy o ,eh woje-wództw ie, 

że n ie zauważamy ca dzieje s ię w 
matych miastach, · proponują nam 
utworzenie s,ec i terenowych kores
pondentów. Równ ież liczne są 
wnioski o częs tsze poruszanie pro• 
blematyki reg ionalnej i historycz
nej. Wreszcie liczni Czyte In:cy 
chcieliby mieć w „Wieczorze" ty
ąodn iowv repertuar telewizji, m iłoś
nicy sportu twierdz ą, że wtaśn,e 

więce1 l eQo brakuje im w 'gazec ie, 
o jeden ze stars1.yc h Czytelników 
uważa za bardzo istotny b rak . ., ne• 
kraloąów . To, że nieco młods , na
kłan iajo nas do zamieszczan'a 
zdjęć atrakcyjnych dz iewcząt, na
wet rozebranych, jest chyba nor
malne. 

W idzicie teraz, Czyte lnicy, jak 
trudno jest wszystk im dogodz ić że
by s pełnić - często sprzeczne 
życzenia. N iemniej uważamy, że w 

miarę naszych możliwości maksi• 

mum wniosków m usimy z ank ie ty 

wyciągnąć. W wielu bowiem spra
wach Czyte lnicy są p rawie zgadn, 

choć sporo osób p isze, że nie che~ 
żeby sic cokolwiek w g::izecie zm ,. 

nilo. 

Chcemy się wzajemnie 
rozumieć 

Redagując codziennie gazetę, ro
bimy to z myślą o Czyteln ikach, 
;ch potrzebach i zainte resowaniach. 
To przecież my je-steśmy dla Was. 
W surriie chcemy, aby „ Wieczór" 
- jnk to nupisal Józef C., 70-lelni 
inwa!icJo zam. we Wrzeszczu przy 
ul. W ronie j „pomagał nam w na
szym trudnym życ iu i nas wszyst• 
kich jednoclyl do zgody". A jedno
cwśn ,e chcemy być p rzez Was lu
b,on ,. Przyjemność w no:;zej dzien
nikarsk,e i pracy zaczyna s ię bo
w iem dopiero w momencie kiedy 
ta p raca cieszy sic sympatią Czy
telników, k iedy następuje wza jemne 
rozumienie s ię. 

Rodzi jesteśmy, że tego rozumie

n io i sympatii jesl w iele, a uwa

żamy, że może być znacznie wię

cej. Zastanawiamy się nad tym 

co w gazecie zmien ić i za parę 

dni wrócimy do tego tematu. Wtedy 
też omówimy krótko odpowiedz i no 

ostatnie pytanie ankiety (czy masz 

lrudnośc1 z nabywaniem „ Wieczo
ru") o raz wydrukujemy l i stę osób, 

które wylosowały nagrody. A na 
razie jeszcze raz wszystkim dzięk u

jemy i obiecujemy... ie to chyba 
już ostatni taki długi artykuł. 

REDAKCJA 
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Zegarek 
z ... d-r~ v 
Wsponialy eksponat trafił niedaw

no do muzeum w Petrodworcu pod 
Leningradem. Jest Io kieszonkowy ze
qorek, którego wszystkie części wy
konano z ... drewna! Twórcq tego ze• 
garka jest znany w ubiegłym stule
ciu rzemieślnik - Mikotaj Bronnikow 
z Wiatki (obecnie Kirow). Jego pierw
szy zegarek, procujący z zadziwiającą 

.dokładnością miał średnicę zaledwie 
3 cent,ymelrów, o kopertę wykonaną 
t sęka brzotyl Wszy5!kie minioluro
we części zrobione. byty z drzewa pal 
rnowego. Rzemieślnik wykonoł dzia• 
sięć takich zegarków, Znane sq obec
nie losy c1\erech z nich. Jeden prze
chowywany jest w Oruźejnoj Połacie 
't' moskiewskim Kremlu, drugi - w 
leningradzkim Ermitatu, trzeci zaś 
znajduje się w Japonii. 

'·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-

• 

NA SOIOTt - 2ł maja 

BARAN (21 . 111-20. IV) 
W kręgu rodzinnym jakieś 20-

draźnienie ...:.. nie dokładaj do lego 
swoiei cegiełki. Umiesz 5i'I wyłą
czać - zrób Io teraz. 
BYK (21, IV-21. V) 

Nowe wieki ? dość niłloczekiwa• 
nej strony, Ktoś z kim dotychczas 

f kon-told Twój był nad«: i przypad
kowy, zechc1- z Tobą dłutej poroz-
mawiać; · 
Bll%HIĘTA (22. V-21 VI) 

W najbliższych dniach, ktoś bar
dzo sympatyczny słonie na Twojej 
drodze. Ta sytuacja powoi:nie zaj
mie Twojq uwagę. 
UK (22. Vl-22, VH) 

Nie chowaj me-todq strusia gloNy 
w piasek. Niezbyt przyjemną roz
mowę trzeba będzie odbyć i... wy
ciągnqć z niej wnioski. 
LEW (23, Vtl-22 VIII) 

Propozycja, którq ktoł Ci uczyni 
• b!ldtie otrakeyjna i warta przemyś- • 
I lenia. Połral<tuj rzecz calq powoi-I nie bo na to zoslugute, 
• PANNA (23. vm-22. IX) 

Swoim kłopotem podziel 11ię z 
k imś bliskim. Po pierwsze nj.e Jest 
toki slras:iny jakim go widzisz, po 
drugie pomoii! Ci z · niego wy
bmqć. 
W AGA (23. IX-23. X) 

Trzeba będzie odr6tnić złoto od 
tombaku. Nie zaws:re len jest przy
jacielem, kto prawi słodkie słówka, 
e?asem przyjacielem iest ten co 
prawi S?orstkie. 
SKORPION (24. X-22. XI) 

Okrn$ spokojniejs-zej procy zawo
dowe j wykorzystaj no oporządko• 
wanie spraw domowych. A zebrało 
sie tego sporo. 
STRZELEC (23. Xł-21, XII) 

Rewe-locje ktćrf! usłyszysz na 
temat znonyeh Ci osób będą moc
no przesadzone. Weź więc popraw
,c-, i nie oow!orzaj ich dolej. 
KOZIOR02:EC (22. xn-20. I) ! Sprawa, k16ra dotychczas budzi

ł la Twoje wqtpl-iwośei te,oz się wre
i szeie wyjaśni i znajdzie swój finał. 
• Odczujesz satysfakcję. 
I WODNIK (21. t-20, Ił) 
i W sprawach osobistych nojpew
• niej dojdzie w tych dniach do ner
I wow-ej rozmowy na ł&mat dobrze 
i znany obu denerwuJqc:ym się stro
• nom. 
I RVIY (21. n-20. Hf) I Kaidy Twój krolc musi był obec
.1 ni• pm,myilony i rozwatny. P. r:r.y-
dołohY si• rada 1fflaoł • Wlęlmym 
dółwiodozi!'l'lfa. 

• 
, .... -•-•-·-·-·-·-·-·-·-·-

POZIMO: 1) fia,sko, kla,po, 7) 
dzielny chłopak, 10} blankiet do wy 
pełnienia, 11) nazwo, tytuł, 12) Io· 
rum, 13) zbiornik, 14) drwina, szy
derstwo, 17) droga, szlak komuni
kacyjny, 20) cecha dobrego mów• 
cy, 23) odwrotna strono medalu, 
przeciwna awersowi, 25} część re
gionalnego stroju ludowego, 26) 
wędruje w celach krajoznawczych, 
27) rozgłos, słowo, 28) władzo z 
koltem i gwiazdą, 29) most nad 
drogą, 30) chęć, zapal, apetyt, 31) 
jednostka długości używano jesz
cze dziś w niektórych krojach, 32) 
szkło używane do wyrobu imitacji 
drogich kamieni, 36) downy robot
nik folwarczny, 38) lawa wulkonicz• 
na, 41) igławo, jodła pokojowo, 
42) lekki, żartobliwy w treści utwór 

sceniczny, 43) zwój papieru, 44) 
smakołyk, specjał, 45) wpada do 
mOC'za, 46) żarliwy poryw, entuz
jazm. 

PIONOWO: 1) sceniczny żortow· 
niś, 2) kuzynko żyrafy, 3) stado, 
zgraja, 4) slogan, banał, 5) hodow
lane zwierzątko futerkowe, 6) re
kwizyt dyrygenta, 7) z piekło ro
dem, 8) ufność, 9) zadanie, zoloże• 
nie do opracowania, 15) piękna, o
ka,zo.!a powierzchownośc, posta.wo, 
16) objaw choroby, 18) zadumo, 
rozmyślanie, 19) kierunek w litera
turze, muzyce i sztuce nawiązujący 
do wzorów anlycznych, 21) odmia
no, inne opracowanie \ego same
go plonu, 22) słowno wymiona po
glądów, 24) lądowy znak dla te 

stanie, dzięki ochronnej worslwi,e Io
wy, która pozwoiila m. in. na dosko• 
nole· zachowanie odnalezionych szczqt 
ków. 

Notomias\ • niedawne trzesienie xie• 
m i spowodowało znaczne szkody w 
Pompei, gdzie wiel0 budowli uległo 
silnym wstrzosom i znacznemu osła
bieniu. Co wiecei, w bardzo złym sta
nie znaiduio sie piwnice niektórych 
domów, które pozapadały 3:ę wskutek 
wstrząsów. Szczególn ie uci~,rpioły zre
konstruowane budynki w starej dz;elni 
cy miasta. 
Częściowemu zniszczeniu uległo 

również kolumnoda forum oraz wspa
niale freski w wil!i misteriów przed· 
stawiajoce uroczystości zwiqzane 
kultem Dionizosa. 

W zwiozku z poważnym usrl:Ódze
niem zespołu zabytkowego Pompejo 
zosloło zamknięta dla ruchu turysty-

ó 
giugi, 25) zamknięta grupo spo• 
leczna, 32) biała broń, 33) styl w 
sztuce, uwożony często za ostatnią 
fazę baroku, 34) bywa materialno 
lub moralna, a także n iepowetowa
na, 35) kojarzy się z bujdą, 36) 
ptasi śpiew, 37) konnica, 38) towa
rzyszy defiladzie, 39) bieg konia, 
40) dzieło dawnego kron ikarza. 

A oto rozwiązanie naszej krzy
żówki z ubiegłego tygcd_n io: 

POZIOMO: dewct::a, kasztan, 
parów, lekarka, altanko, rubid, ma
r.iera, relacja, tiaro, trasat, strawa. 
on!rokt, szuler, rewo-nż, karafko, 
patoka, szarak, sakro, zarazek, ma· 
gazyn, ulico, kontakt, tartak i, Erato, 
starter, reklamo. 

PIONOWO: dylemat, wokando, 
torpedo, aparat, groblo, kwadro, 
sztylet, tonacja, N iagaro, interna. 
reaktor, rózga, salto, lorka, stras. 
rewia, windo, przekąs,, tyrania, 
kształt, zegarek, rozwaga, konnico. 
skuter, klimat, amator. 

Spośród nadesłanych prawidło
wych rozwiązań wylosowaliśmy kor 
tkę naszego Czytelnika p. Ryszarda 
Winerowiczo zam. w Gdańsku 
80-254 przy ul• Partyzantów 64/5. 

Gratulujemy i nagrodę prosimy 
odebrać w Dziale Admin istracyj
nym „Wieczoru Wybrzeża" poi<. 
213, Gdańsk, Targ Drzewny 3/7 w 
godL od 11 do 1~ 

Przypominamy nasz adres: ,.Wie
czór Wybrzeża" 80-958, Gdańsk 
skr. pocztowo 195. Na koperc ie 
prosimy dopisać: ''Krzyżówka". 

-= 
Fałszerze perf urn 

No kary od 12 miesięcy do 4 lat 
więzienia skarnno kilku obywateli Lon 
dynu. Fałszowali oni drogie perfumy 
znanych światowych firm. Policja od
kryła lajny magazyn fałszerzy, w któ
rym :mojdowoło s ię 200 tys. flako
nów podrobionych perfum z oryginal
nymi etykietami. ---- -

Ił e1·k.u łan t11n 

olejne 

cznego oż do czasu ukończenia prac 
konserwatorskich. (r) 

z okazji 25- lecia urodzin 

WSZYSTKIEGO NAJLEPSZEGO 

ŻYCZY 

Jola, Grażyna i Waldek 
G-14888 

Cudowne dzi ci 

en , ą Oxf d 
Liczące 1900 członków zgroma

dzenie prnfesorów uniwersytetu w 
Oxfordzie, spełniające funkcję or• 
ganu doradczego, opowiedziało się 
przeważającą liczbą głosów prze
ciwko proponowanemu zakazowi 
studiowania w tej najstarszej an
gielskiej uczelni przez tzw. cudow
ne dzieci. 

Cała sprawa ma bezpośredni 
związek z 10-letnią Ruth Lawren
ce. Jako nieprzeciętnie uzdolniona 
matematyczka uzyskała ona stypen 
dium dające jej prawo do nauki w 
St. Hughs College, jednym z 3.5 
college'ow, z jak1ch składa się za
łożony w 1214 roku uniwersytet w 
Oxfordz;e_ 

N&ł 

PAPUGA MELOMAN 

Pięknie upi€rzono pa-ouga Mirosza, 
której właścicielem jest rodzina Sza
powych w Powfodorze, nomiętn ie lubi 
muzykę. 

Nie jcsl Io jdnok jedynie jej hob
by W okresie kilku dni może nau
czyć się no parni ę<': wiersza. M irosza 
zno już no pomięć: ponad dwieście 
słów i czterd1.i eści zdań, których wy
uczyło się w okres ie dwóch lat. 

Z utworów muzycznych najchętniej 
słucha pio~enek dziecięcych przegry
wanych jej z taśmy magnetofonowej. 
Natomiast słysząc pierwsze takty mu
zyk, jazzowej wola: ,.wyłącz! głowa 

boli". 
Papuga rozpoznaje wszystk ich do

mowników imiennie i zawsze serde
cznie ich pozdrawia. 

MISTRZ SWIATA OSZUSTOW 

Mistrzem świata oszustów nazwał 
siebie Tajlandczyk, 40-lelni Pho Ngern, 
któremu udało się 833 razy bezpła

tnie konsumować w różnych restaura
cjach. Ostatni raz przed aresztowa
niem uczlowo! przez 7 godzin w je
dnym z ekskluzywnych hoteli Bang
koku, oczywiście nie miał pieniędzy 

no zapłacenie rachunku. Po tej wpad 
ce jego zdjęcie ukazało się we wszysl 
kich dziennikach. Pho Mgern był z te
go powodu bardzo niezadowolony, 
twierdząc, że to popsuło mu interesy 
również no przyszłość. 

Dopuszczeniu małej Ruth do nau
ki w tej uczelni na prawach „do
rosłego" studenta sprzeciwiał się 
profesor - matematyk, Matthew 
Ginsberg. Przyznaje an wprawdzie, 
że Ruth jest wybitnie uzdolniona, 
lecz poza tym jest jednak jeszcze 
dzieckiem, które będzie miało spOre 
trudności z przystorowan:em się 

do studenckiego życia. Gin.~berg 
uważa, że trzyl etn :e studia, zwią
zane z tym obci ążenia, mogą ujem
nie odb ić si ę na osobowości dziew
czynki. 

Z opin ią Ginsberga nie zgodziła 

się jednak większość profeso rów . 
Tak więc, już wkrótce Ruth Law• 
rence rozpocznie naukę w uniwer• 
sytecie, jako najmłodszy w jego 
historii student. 

Ruth pachodzi z mia~ta H udd er
sfield, w północnej Anglii. P ierw
szych lekcjl matematyk i udzi elali 
jej rodzice, zawodowo zajmujący 

się problemami kompu leryzacji. 

I \ 
Rek.ord.zista ! 
w sosie pomidorowym 
37- letn, paryzanin Pascal V,nccnt 

chce być za wszelką cenę rekordzi stą 
świata i znaleźć: s i ę w księdze reko r
dów. W tym ce lu postanowił spędzić 
w wonnie, wypełnionej sosem pom ido 
rowym, 72 godziny i tym samym po
bić swój poprzedni rekord, wynoszą
cy 37 godzin. 

Okazuje się, że Vincent jest specja 
listą od tego rod zaju wyczynów. J uż 
przez 16 godzin leźat w wannie z ma 
jone-zem, o 48 godzin w płynnej czeko 
lodzie. Było to związane z reklamo
waniem tych artykułów. -

' ' P 1· · I . h. ' , rzy pomocy 1n I ancuc ow \ 

~ kilku silnych mężczyzn porno-~ 

\ galo v.stać słon icy z ZOO w~ 
I 

~ Brookefield (Ill inois, USA). ~ 

~ gdy obudzi/a s:ę z uśpien ia~ 
~ po „ operacji" rwan ia zęba .. . ~ 
\ \ 

~ CAF - UPI ~ 

HYBA z żadnym innym ,-,----------------------i!!!'ll!'--------------------11. że wzrost podaży brylantów na św ia
towych rynkach spowoduje spadek 
ich cen, zainicjował utw'orzenie w 1881 
roku kompanii „De Beers", która w 
krótkim czasie zaczę ła kontrolować 90 
proc. wydobycia diamentów. Swoją 
potężną pozycję zachowało na świa
towym rynku do dzisiaj, chociaż w cią 
gu lego czasu przybyło producentów 
lego kamienia. Złoża diamentów od
kryło i rozpoczęto ich eks ploatację w 
Australii, Wen szueli, indonezii, 
Chinach oraz ZSRR a jakuckie dia
menty zdobyły już re nomę no świ ato

wych rynkach. 

DZIENNIK ROBOTNICZEJ 
kamieniem szlachetnym 
nie jest zwiqzonych lak 
dużo legend i dramatycz
nych wydarzeń, co z dio 
mentem. Ceniono go za ,,K iqią'' klejno ó 

rzadkość, piękno i wyjąlkowq twar
d-ośł. Od w~,ków przypisywo,no mu wie 
le magicznych właściwości. Według .____, ___ __,,,..._-.,_,,,..... ______ _ 

mieszkańców Półwyspu Indyjskiego, 
diament chroni od wielu niebezpie
czeństw - od żmij, ognia, chorób i 
,,niedobrych" ludzi. Byt to kamień ry
ceny, o jego właściciel stawał s ię 
człowiekiem odważnym, mężnym, 
władczym. 

Z INDJI DO BRAZYLII 

Kiedy ludzie zaczęli interesować się 
diamentami - nie wiadomo. Pewne 
jest natomiast, że w IV wieku przed 
noszą erą były ona już przedmiotem 
handlu przynoszącego spore zyski. Hi 
storia zaczyna się w Indiach, skąd 
też pochodzą wszystkie sławne dia
menty starożytności. Monopol ten trwał 
do XVIII wieku. Swoią sławę zawdzię 
czo ten kamień wielu zdarzeniom a 
zwfa,szczo - jak iwierdzq podonia -
wprowadzeniu przez kochankę króla 
Francji Korola VIII w ielkiej mody na 
diamenty oraz odkryc;iu sztuki szlifo
wania tych kamie ni i - co za tym 
idzie - pojawieniu się pierwszych 
brylantów. 

Przez wieki jedynym dos!awcq dio• 
mentów były Indie, Trwało to do roku 
1725. Wtedy to życiowe koleje zapro
wadziły pewnego Portugalczyka do 
Brazylii. Wędrując po tym ogromnym 
kroju by! któregoś dnio świodkiem 
karcianej gry poszukiwaczy z łota. Za
miast sztonów czy pieni~dzy korzysta
li oni z dosyć dziwnych na pierwszy 
rzut ol<o kamyc zków. Portugalczyk, 
kt6ry wiele lol spędził w Indiach, od 
razu rozpoznał w nich diamenty. Po
ciągnięci . za język karciorze powiedzie 
li, że podczas poszukiwań zioła notra 
fioją no sporo !ego lypu kamyczków, 
ale zachowali tylko największe i naj
bardziej błyszczące. W kilko lat pó-

źnit!:l świat si11 dowiedział 0 bogo!ych 
:zloioch diomenl6w w Brazylii. 

DIAMENTOWA GORĄCZKA 

Poszukiwaniem diamentów zojmowo 
li się przede wszystkim czarni niewol
nicy pod nadzorem POflugalczyków. 
Znalezienie 15-koratowE'go diamen
tu oznaczało dla niewolnika uzyska• 
n~ wolnooci. Pierwszy duży bi'ozy
l ijski diament zos tał jednak znalezio
ny dopiero no początku ubiegłego wie 
ku. Ważył on 261 karatów i olrzymol 
nazwę „Gwiazdo Południo". Charakle
ryzowal się doskonalą przezroczysto
ścią i niebieskawym odcieniem. Nie
wolnik, który go znalml otrzymał wol 
ność i dożywotnią renlę, a właściciel 
sprzedał kamień po oszlifowaniu w 
Amsterdamie, jed-nemu z indyiskich 
książąt 

Brazylijska gorączko diamentowa, 
choć w o wiele mniejszym natężeniu 
trwa do dzisiaj. Wprawdzie uznane po 
czqlkowo za bardzo bogo,te, zt.oża oka 
zety się mniej zasobne i dosyć roz
proszone, co sprowio, że przemysło
we wydobycie jest często nieopłacal
ne, ole i dz;$iaj poszukiwaniem dia• 
menlów zajmuje się ok. 30 tys. osób. 
Wróćmy jednak do historii księcia 

klejnotów. Musiało minąć półtora wie
ku od crosu odkrycia złóż diamentów 
w Brazylii, oby w księdze historii lego 
komienio rozpoczął się nowy rozdział 
Nastąpiło to w 1867 roku. Mieszka
jący na południu Afryki farmer pole
cił swojemu synowi oczyścić konol 
ściekowy. Idąc do pracy chłopiec zo
uwotył w rzecznym żwine jaskrawo 
świecący s ię kamień . Zabrał go i po• 
darował siostrze, która ofiarowało go 
zna j omemu. Przechodząc z rqk do rąk 

zna:łezio1w f'I-O brzegu R~ki Pomarań
czowej \<.amleń trafił do jubilera f do
piero on stwierdził, ie wpadł mu w 
ręce diament o całkiem przyzwoitej 
wadze 20 korotów. Historia przeszła
by bf!Z echa, gdyby w dwa lola pó
i:niej pastuszek nie znolozl kamie"l · J 

przy.pominającego poprzedoi. Pa-stu,ze k 
zabrał kamiei1 i zwrócił się do jedne
go z farmerów, oby przP.nocowol go 
w zamian zo · znaleziony ~:omień. Ten 
go wy~miol i wypędził, rodząc iść do 
innego, który znany był z tego, że 
zbiera różne dziwności. Wskozony far 
mer od razu poznał, że przed nim le
ży diament i to czterokrotnie większy 
nii: poprzednio znaleziony. Ofiornwa! 
za niego pastuszkowi nie tylko no
cleg, ale i wszystko co miał: 500 o
wiec, 10 byków i konia. Zo kilko dn, 
kamień oddano ekspertowi, który po
twierdził przypuszczenie farmera. Był 
to diament czystej wody o wadze 83 
koralów. Dodajmy, że w 1974 r. ka
mień ten został sprzedany w Gene• 
wie za ponad pól miliona dolarów, a 
znany jsl pod nazwą ,,Gwiazdy Połu
dniowej Afryki". 

CECIL RHODES 

Nie minęło wiele miesięcy Ód leg" 
wydarzenia, kiedy doliny pobli~kich 
rw k zalała falo poszukiwaczy fortuny. 
W ciąg u dwóch lot znaleziona boga
te złoża diamentów. Początkowo ko
pano, tam gdzie Ido chcia ł, nie zwru
ca jqc uwagi na protesty właścicieli. 
W końcu jednak osiągnęli oni to, ie 
za poszukiwania no ich terenie im 
płacono. 

No arenie poiowił s'ię Cecil Rhodes 
(od którego nazwiska wzięło nazwę 
Rodezja). Wielu poszukiwaczy natkną
wszy się no trudncś.:;; :t 4.t.l\opa-nie-m 

się do głębszych warstw ziemi, rezy
gnowało z dalszych poszukiwań. Rho
des wierzqc że „błękitno ziemia" kry-

je w sobie bogate złoża diamentów, 
,kupywoł ad nich działki . I n;e omy

li! się. Z kolei zdając sobie sprawę, RYSZAR D CZERNIAWSKI 

Ten brylant o średnicy prawie 5 cm I wodze 234,65 karota - uważany za 
piąty co do wielkości no świecie •- znalazł się no wiosennej aukcji biżuterii 
w Genewie. Pochodzi on z kopalni poludniowoaf ry~ ańskiej (1888 r.) , a w ka
lo'ogu widnieje jako „Własność Dienlelmena". CAF - UPI 

SPOŁDZIELNI 
WYDAWNICZEJ 

R S SIĄżKA-RUCH„ 
l'l'\"DAl\' CĄ: RSW ,.Prasd•Ksiat, 

ka~Ruch''. Gdaósk ie n ·ydawnict\\·o 
Prasowe 80-958 Gdańsk, ul. Targ 
n rzewny 3, 1. Druk: P rasowe za„ 
kłady Graficzn e 80-958 Gdańsk, 
ul. Targ Drzew ny 9;11. 

Redakcja 
Drzewny 3 '7. 

Gdańsk, Targ 

Nasz adres pocztowy: R eda-!tcfa 
„ W ieczór \\"ybrzeza 80 - !-158 
Gdańsk 50 •krytka pocztowa 
nr 1a. 

TELEFO:-<Y: 

31-11 - 24 - red naczelny 1 sckre-
t;;rlat 

31-42.10 - Z- Ca red. naczeln~l(O 
31 -96 -14 - se-kretarz redakcji 
31-n„31 - dz e kon.rnorskl 
:łl-51-65 - dz. k ultura lny 
31 -27-4!) - d 1 Informacji 
:i~-92-:łl - dz, sportowy 
:11 -05-42 I 31.00-31 - d z , lacrno~cl 

z Czy telnlkarn l - redaklor zy ,ty. 
ż.urni w god z. 9- 12, radca praw
ny pr1y_ln1u.1e we wtorki - w 
p;odz 11 - 13 i w C7\VartkJ - w 
~od, 15-li. tel 31- 00 ·,1. 

31 -50 . 41 - centra I, - łączy 1:e 
w szy:i:;tkim l d7lałamt 

20- (1\)-48 - pr zPdst a wtcld w Gdy
ni. ul 3 Maja 2,.·31 m 68. 

OG !.OSZE~L'I. Pil 7. Y.J M L',J :\ 

Biuro Ogłoszeń - Gdańsk, Targ 
Drzew ny 3.'7 tel.; 31-35- 80: czyn. 
ne w godz. - 9-15 

UPT - Gdynia 1. ul. 10 Lutego 
10, tel. 21- 75- 79 w godr.. 10_17, 

UPI' - Sopot 1, 111. Kośc-iuszk-1 2, 
tel. 51-17-84 w godz. 10-17, soboty 
10. 17 

UPT - Gdańsk 6. Wrzeszcz. a l 
Grunwaldz ka 108, tel 41 - ~ . 3I; w 
godz 8-18. 

WU!- - Gdańsk . ul Oiuga 22/28 
tel 31 - 80-84 w godz. 8. 20 

[nformacjt w spcaw'ch pr~nu. 
mcraty udztPJ::q9 \\'~7.yr.;tk1e tf'r e 
nowe Jednostki RSW „Prasa. 
Ks ią żka-Ruch'" o r az urzędy pocz
towe. 

Nr lndeksu 35~85 
PZG - Zam. 1134 

JS, 
A-3 

.. 
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